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PRZEDMOWA
H odow la  psa rasowego zatacza coraz szer­

sze kręgi w  na szym  kraju . Z  roku  na rok  je ­
s te śm y  św iadkam i wzrostu  zainteresowania  
w  s tosunku  do psów  rasowych. Pod  w p ły w e m  
m o d y  i naśladownictwa, coraz to now e m o d y ­
fikacje  psa rasowego zdobyw a ją  popularność  
wśród szerszych w ars tw  m iło śn ikó w  sportu  
kynologicznego. W zrasta  też ilość hodow ców  
psów  u ż y tk o w y c h .  Jest to ob jaw  wielce pocie- 
szający.

Z  drugiej w sza kże  s trony pies rasowy  
w  Polsce nie posiada dotąd należnego m u  m ie j­
sca oraz rozpowszechnienia , g d yż  nadal r y w a ­
lizuje z n im  pies bezrasowy, p rzyg o d n y  m ie ­
szaniec, k tó ry  cieszy się nie m n ie jszą  p r zy ja ź ­
nią i rozpow szechn ien iem  n iż  pies rasowy. 
A pon iew aż sy s tem  darow izny  szczeniąt p o k u ­
tuje nadal —  droga rozpow szechnien ia  m ie ­
szańców  jest znaczn ie  ułatwiona. Nie negu je ­
m y  b yn a jm n ie j  wartości u ż y tk o w e j  naszych  
poczc iw ych  „ b u rk ó w “ po wsiach, gdzie w a ru n ­
ki bytow ania  psa nie są naogót godne zazdro­
ści i zapeum e pies rasow y nie zniósł by często  
tego s tanu rzeczy, n iem nie j jed n a k  pewnego  
rodzaju ano m a i  ją  jest, gdy  w ie lkom ie jsk i  m i ­
łośn ik  psa chow a byle kund la , nie zdając sobie 
spraw y  z tego fa k tu ,  że przecież u trzym an ie  
psa rasowego b yn a jm n ie j  nie jest ko sz to w n ie j­
sze od u tr zym a n ia  „byle p ieska“  w. w arunkach  
miejskich. B rak  poza tem  dostatecznego uśw ia­
dom ienia  w  s to sunku  do cech zew n ę trzn ych  
i zalet poszczególnych  ras psów  sprawia, że 
mieszaniec, nieco przyp o m in a ją cy  sy lw e tką  psa  
rasowego, jest u w a ża n y  często za przeds taw i­
ciela czyste j  rasy i w tern p rzekonan iu  jest 
oprow adzany  po ulicach miasta z p e w n y m  od­
cieniem d u m y  przez  swego chlebodawcę. To też 
w szelk ie  wysiłki,  zm ierzające do spopu laryzo­
wania hodow li psa rasowego w. n a szy m  kra ju  
i uśw iadom ienia  szerokich w ars tw  w  tej gałęzi 
p rodukc ji  zw ierzęcej  —  należy powitać z u zn a ­

niem. H od o w co m  psów  rasow ych  nie szczędzić  
zachę ty  do pogłębienia ich poczynań  w  k ie ru n ­
k u  uspraw nienia  m etod  hodow lanych  i u lep­
szenia produkow anego  m aterja łu . Prawdziw ie  
p oży teczną  pracę w  ty m  k ie ru n ku  prow adzą  
zrzeszenia h o dow ców  i m iło śn ikó w  psów  raso­
w ych ,  owe skupienia  p ra w d z iw ych  am atorów  
sportu kynologicznego , oparte na przesłankach  
ideowej pracy o podłożu  naw skroś społecznem.

Pragnąc przyczyn ić  się do zapoznania  szer­
szego ogółu z akcją, jaką  prow adzi zrzeszony  
ogół h o dow ców  i m iło śn ików  psa rasowego, 
ro zp o czyn a m y  c yk l  w yd aw nic tw i, które  m ają  
za zadanie należyte oświetlenie tej sprawy.  
Jest  —  to tem bardzie j  konieczne, że należy  
grom adzić  i s y s tem a tyzow ać  zdoby te  materja-  
ly  o hodowli psa rasowego w  Polsce, aby  dać 
m ożność  h odow com  i m iło śn ikom  psów  raso­
w ych  należytego zorjen tow ania  się w  tej spra­
wie ze źródła, pozbaw ionego p o sm a k u  rek lam y  
i tendencyjności. W y d a w n ic tw o  nasze, będące 
właściwie organem Polskiego Z w ią zk u  H o d o w ­
ców Psów R asow ych , powstało na sk u te k  
u chw ały  Ogólnego Zebrania C złonków  Pol. 
Zw. Hod. Psów  R asow ych , jest oparte na m u ­
ter jatach, zgrom adzonych  w  Księgach R odow o­
d o w ych  Z w iązku .  O ile więc w  R oczn iku  ty m  
nie zna jdą  Czytelnicy  opisu n iek tórych  hodow ­
li, to ty lko  z tej p r z y c z y n y , iż h odow cy  ci nie 
w,pisali sw ych  psów  do Ksiąg R o d ow odow ych  
Z w iązku .  S ą d z im y  za tem , że p rzysz łe  roczniki  
będą posiadać więcej m aterja łu , zw łaszcza , iż 
ostatnio ilość w pisanych  psów  wzrasta. Sądzi­
m y ,  iż w yd a w n ic tw o  nasze będzie przy ję te  
z uznan iem  przez  szeroki ogół św iadom ych  
sw ych  dróg h o d o w c ó w ; rozjaśni też ono m roki,  
jakie piętrzą  się na horyzoncie  hodow li psa ra­
sowego w Polsce i przedstaw i C zy te ln ikow i  
istotny stan rzeczy  w  tej dziedzinie.

Z A R Z Ą D  P O L S K IE G O  Z W IĄ Z K U  
H O D O W C Ó W  P S Ó W  R A S O W Y C H
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Pies i jego ochrona w Polsce
—  S p ra w a  r a c jo n a ln e j  opieki n a d  psem  

i p o t rz e b a m i  jego życia, zagadn ien ie  jego h o ­
dowli, w y p ro w a d z a n ia  ra s  i ich  czystości b y ­
ło w Polsce do b a rd zo  n ie d a w n o  k o p c iu sz ­
k iem  w śró d  zag ad n ień  h o d o w la n y c h  i h u m a ­
n i ta rn y c h .  W p ra w d z ie  m a g n a c k ie  d o b ra  sta- 
ro sz lacheck ie  che łp iły  się od w ieków  sw em i 
„ p s ia rn ia m i" ;  były  to  je d n a k  ty lko  o d m ia n y  
psów m yśliw skich: ogarów, char tów  i in ­
nych, uży w an y ch  do po low ań par-force, p o ­
zos ta jących  w p ra w d z ie  pod  sp ec ja ln ą  p ieczą  
p rzezn aczo n y ch  do tego o f ic ja l is tów  p a ń ­
skich i służby, z ra c jo n a ln ą  je d n a k  hod o w lą  
w  znaczen iu  w spółczesnem . eu rope jsk iem , 
m ało  m a ją c y c h  w spólnego.

skowe k ilka lat tem u wysłały delegatów w 
okolice Nowego Targu , k tó rzy  nabyli  tam  k ilka  
o kazów  tego p ięknego  g a tu n k u  psów  i p r z y ­
dzielili je do K o rp u su  O c h ro n y  P o g ran icza .  
W  o s ta tn ich  też la tach  n a  W y s ta w a c h  P sów  
R asow ych  m o żn a  było og lądać  n ie l icznych  
p rzeds taw ic ie l i  tej rasy , gó ru jące j  sw em i peł- 
u o w ar to śc io w em i za le tam i n a d  o w c z a rk a m i  
in n y c h  ras, a zwłaszcza  n a d  a lzack iem i —  są 
to  j e d n a k  w ciąż  sta le  psy ogółowi n aszem u  
n ieznane ,  pom im o , że sp ra w a  s p o p u la ry z o ­
w a n ia  za s to so w an ia  o w c z a rk a  po lskiego jest  
b a rd zo  w ażna.

W szy s tk ie  n a ro d y  cyw ilizow ane  ze w szyst­
k ich  części św ia ta  che łp ią  się p o s ia d a n ie m

F ra g m en t  z hodow li  o w c za rk ó w  p o d h a la ń sk ich  S ta n is ła w a  L e w a n d o w ­
skiego w e  Lwowie ,  ul. Po n ia to w sk ieg o  7.

Is tn ia ły  u n as  rów n ież  za św ie tnych  cza ­
sów ry c e rs tw a  i psy  obozowe, u ży w an e  w  r a ­
zie z aw ie ru ch  w o je n n y c h  do p i ln o w an ia  o b o ­
zów. W  „Szkicach  h is to ry c z n y c h "  K ubali  czy­
tam y, że w czasie ob lężenia  Z ba raża  kozacy, 
co noc podkrada li  się bliżej miasta, pod- 
pe łznąw szy  w reszc ie  blizko, pow ybija l i  
w szystk ie  p sy  obozow e, co dow odzi, że pies 
w  służbie o b ro ń cze j  w o jsk o w e j  u nas  p r a c o ­
w ał znaczn ie  wcześnie j,  an iżeli w  N iem czech, 
F ra n c j i  i Rosji. P o s iad a ła  rów n ież  P o lsk a  od- 
d a w n a  p ię k n y  i s i lny  g a tu n e k  ow czarza  p o l ­
skiego, ogółowi je d n a k  m iło śn ik ó w  psów  ani 
h o dow com  do b a rd z o  n ie d a w n a  jeszcze zu ­
pełn ie  n ieznany .  D opiero  nasze  W ład ze  woj-

ró ż n o ro d n y c h  w ysok ie j  n ie raz  w arto śc i  zalet 
o d m ia n  g a tu n k ó w  psów  ra so w y c h  —  każd y  
p raw ie  k ra j  m a  ja k ą ś  sw o ją  w ła sn ą  rasę ,  m y  
ty lko  d o tą d  b y l iśm y  n a  to  dz iw nie  nieczuli. 
Za tysiące  z ło tych  po lsk ich  sp ro w ad za  się do 
Polsk i ró żn e  okazy  ra s  zw ierzęcych ;  zapano- 
w u je  u  nas  m o d a  ra s  tak ich ,  to  znów  in n y ch  
psów  im p o r to w a n y c h  —  podczas  gdy nasze, 
polskie  n ieliczne ga tunk i,  nie p ie lęgnow ane , 
nie  h o d o w a n e  z na leży ty m  n a k ła d e m  p racy  
i znawstwja, s top n io w o  wygasały . T a k  zag inął 
oga r  po lsk i i p rz e p ię k n y  w yżeł polski z c h a ­
rak te ry s ty czn ie  długiem i, m ięk k iem i uszam i, 
s ięgającemi m u  aż do nozdrzy. Ocalał tylko 
w śró d  n aszych  górali ow czarek  polski, k tó ry
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jed y n ie  dzięki w ro d z o n y m  cechom  k o n s e rw a ­
ty w n y m  sam y ch  górali,  p rz e t rw a ł  w pełni 
czystości swej k rw i  aż do d n ia  dzisiejszego.

Zaw iązan ie  się i dz ia ła lność  „Polsk iego  
Z w iązku  H o d o w có w  P só w  R asow ych  w  W a r ­
szawie, (K opern ika  30) m a  doniosłe  znaczenie  
za ró w n o  ze w zg lędów  h o d o w la n y c h ,  w y p ro ­
d u k o w a n ia  ra s  psów  polsk ich , p o d trz y m a n ia ,  
ro m n o ż e n ia  i ro z p o p u la ry z o w an ia  is tn ie ją ­
cych już  p e łn o w a r to śc io w y c h  o w cza rk ó w  p o l­
skich, a za tem  spe łn ien ia  ob o w iązk u  o b y w a ­
telskiego un ieza leżn ien ia  hodow li  psów  u ży t­
k o w y ch  od zag ran icy  —  jak  rów nież  i ze 
w zg lędów  h u m a n i ta rn y c h .

K ra j  nasz  z a sy p an y  jes t  psam i n ie rasow e- 
mi, t. zw. p o toczn ie  „k u n d la m i  ", z k tó rem i.  
w łaśn ie  d la  b r a k u  ich ras i n a d m ia ru  ich 
roz rodczośc i  ogół nasze j  ludnośc i  zupe łn ie  się 
nie liczy i k tó re  p rzez  to s tan o w ią  o d łam  
is tn ień  najn ieszczęś liw szych . P ro w in c ja  nasza, 
wsie i m ia s teczk a  zap e łn ione  są tem i psam i, 
które, żyjąc przew ażnie  samopas, w k o n ta k ­
cie w p ra w d z ie  z cz łow iekiem , o d d a ją c  m u  
n iez liczone przysługi,  s ta n o w ią c  n a jw ie rn ie j ­
szego to w arzy sza  życia  i Obrońcę jego m ien ia ,  
t r a k to w a n e  są je d n a k  z n ien a leży tem  u z n a ­
niem  ani w n ik n ięc iem  w ich w ar to śc i  p sy ­
chiczne, uk ry te  w n ie rasow em  ciele, na k tó re  
sk ład a ły  się p o k o le n ia  ró ż n o ro d n y c h  g a tu n ­
k ó w  psów  bez  selekcji, bez kon tro li ,  s am o p as  
ży jących  i łączących  się w na jd z iw aczn ie j  
n ie d o b ra n e  pary , k tó ry c h  p o to m s tw o  zadz iw ia  
p o tem  często d y s h a rm o n ją  ksz ta ł tów . Nie 
m o ż n a  n a w e t  pow iedzieć, ab y  się u nas w y ­
tw orzy ł  typ  spec ja lny  k u n d la  —  b o  one w ła ś ­
nie b y w a ją  n iesp o d z ian k o w o , w yskokow o  
ró żn o ro d n e .  Gzem b rzy d sza  zaś p rzy jdz ie  
istota ta k a  n a  świat,  tern sm u tn ie jszy  po tem  
p rzew ażn ie  b y w a  je j  los, tern cięższe życie, 
t rag iczn ie jsza  egzystencja .  Cudzoziem ców , 
p rz e b y w a ją cy c h  naw et w sam ej nasze j  stolicy, 
raz i złe n a o g ó ł  o b ch odzen ie  się ze z w ie rzę ta ­
mi, zwłaszcza  z o f ia rą  ludzk iego  w y zy sk u  —  
k o n iem . Ale jeszcze z k o n ie m  liczą się ludzie  
o tyle, że je d n a k  w idzą  w n im  jego p o ży tecz ­
ność, gdyż da je  w ys iłk iem  sw o im  zyski. P ies - 
ku n d e l ,  u lęgn ię ty  gdzieś na  bar łogu , n a  g łębo ­
k ie j p ro w in c j i ,  z a b a w k a  dzieci, p ó k i  •sam  jes t 
szczen iak iem  —  nie jest  b r a n y  w  ra ch u b ę .  
Rzuca m u  się och łap  jedzen ia ,  o ile się rzuci;  
w odę  pije  z ka łuży ;  śpi gdzieś p o d  progiem ,

lub p rz y k u ty  do bu d y  w egetu je  la ta m i całemi 
na łań cu ch u .  N a jtrag iczn ie jszy  więzień , bez 
g rzech u  i w iny, ła ń c u c h a m i sk u ty  ze sw ą  celą 
w ięz ienną  —  b u d ą ,  n ie z a o p a t rzo n ą  od słot 
i zawiei z im ow ych , nie o s łon ię tą  c ien iem  
d rzew  w czasie u p a łó w  letn ich , t rag iczn y  w ię­
zień ludzki, k tó re m u  sku to  m łodość  i ok res  
pełni sił życiow ych, a k tó rego  w y d a je  się h y ­
clowi, topi, lub  p rzepędza ,  gdy się zestarzeje , 
gdy się s ta je  m n ie j  „ czu jn y " ,  i gospodarz  
p ra k ty c z n ie  p o s ta n a w ia  go zas tąp ić  m łodszą  
i „ c z u jn ie jsz ą"  siłą.

A jes t  to w in a  ludzi, b r a k u  w ęzłów  p o ję ­
c iow ych i u czuc iow ych  w s to su n k u  do psów, 
że nie p ro w a d z o n e  m ą d r ą  ręką  h o d o w cy  lub 
p rzy jac ie la ,  k rz y ż u ją  się bez opieki, tak  jak  
żyją bez opieki, i że p rzychodzą na świat po 
b a r ło g a c h  —  często dz iw aczn ie  b rzy d k ie  i led ­
wo p o tem  to le row ane .  Jes t  to w ina  ludzi, że 
jest ich tyle i że są tak ie  —  że się je p o tem  
nie ceni, że życie ich jest p a sm e m  u d ręk i  
i k rz y w d  za d a w a n y ch  z całą  bezm yślnośc ią  
tym  niew innym  istotom, w k tó rych  różnorod­
nych  c ia łach  ko łacze  się je d n a k  p rzew ażn ie  
wielowartościowe serce, głęboko kochające  
i o dczuw ające  po trzeb ę  w ie rn eg o  p rz y w ią z a ­
n ia  się n aw e t  do złego pana.

P sy  przecież w łaśn ie  m a ją  lę w yższość 
nad  innemi żyjącem i istotami, że niezależnie 
od g a tu n k u  i ra sy  p o s iad a ją  w szystk ie  n ie ­
skażone, w ysokie  zalety  psych iczne , k tó re  
w n iek tó ry ch  g a tu n k a c h  psów  ra so w y ch  b y ­
waj;! w sk u tek  pew n e j  d eg enerac ji  rozw in ię te  
w s to p n iu  znaczn ie  s łabszym , niż u psów 
zw ycza jnych . K ażdy pies, jak ik o lw iek  byłby 
jego w yg ląd  este tyczny , zas ługu je  ze względu 
n a  zasadnicze, p o d s taw o w e  zalety  c h a ra k te ru  
n a  szacunek , n a  liczenie się z nim, na o ta c z a ­
nie go opieką , a w k a ż d y m  razie  o c h ra n ia n ie  
p rzed  pon iew ie rk ą .  K ażda is to ta  ży jąca  ma 
p raw o do życia i do przeżycia swoich dni 
w jak o  tak o  n o rm a ln y c h  w a ru n k a c h .  P o m i­
mo w zm ożonego  u nas  ru c h u  h u m a n i t a r n e ­
go w s to su n k u  do zw ierząt,  ru c h u  o c h ro n y  
zwierząt, s ilnej i o f ia rn e j  akcji Tow. O pieki 
n a  Zw ierzę tam i, opa r te j  n a  w ysoce  h u m a n i ­
ta rne j  Ustawie o Ochronie  Zwierząt —  los 
ich je d n a k  w n a sz y m  k r a ju  p o zos taw ia  wiele 
do życzenia. Niżej p o d p isan a ,  w  re d a g o w a ­
n y m  przez siebie k i lka  lat tem u  miesięczniku 
„Św iat Zwierzęcy", o rganie  Polskiej Ligi
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P rz y ja c ió ł  Z w ierzą t  w W arszaw ie ,  o p u b l ik o ­
w a ła  w 1930 ro k u ,  (Świat Zw ierzęcy Nr. 6, 
ro k  II) a r ty k u ł :  , ,0  p ra w o  do życia psa  — 
nieza leżn ie  od jego r a s y 11. Był on w yrazem

B ern a rd y n  - „R y ta "  (B-I-69). H od o w la  B e r n a r d y ­
n ó w  A le k sa n d ra  Kie lp ińskiego w Bydgoszczy  ul.

Leszczyńsk iego  32.

p ro te s tu  p rzec iw k o  n iedoli  psiej, rzu ca jące j  
się ta k  boleśnie  w oczy je d n o s tk o m  u m ie ją ­
cy m  p a trz e ć  i w idz ieć  w szelk ie  p rze jaw y  ż y ­
ciowe. Na ła m a c h  tegoż p ism a  d ru k o w a n e  
byw ały  często a r ty k u ły  n a w o łu jące  do opieki 
nad  psem, pouczające, jak  m a ją  być o c h ra ­
n iane  b u d y  psie aby  los p r z y k u ty c h  do n ich  
is to t  by ł choc iaż  znośny; g rono  o f ia rn y ch  
osób za łożyło  S ch ron isko  dla  bezd o m n y ch  
psów  i ko tów , k tó re  mieść* się obecnie  w  Go- 
lędz inow ie  pod  W a rsz a w ą ,  (p ierw sza s tac ja  
kolejki Jabłonow skiej)  Związek W alk i z W i­
wisekcją , p rzy łączo n y  chw ilow o  ja k o  sekcja  
do P. L. P. Z., z aw iązan y  przez g ro n o  ludzi 
u św iad o m io n y ch  co do zbędności i o k ru c ie ń ­
s tw a to r tu r  dośw iadczeń  na żyw ych zw ie rzę ­
tach ,  w m e m o r ja ła c h  do Min W . R. i O. P. 
zab iega  o w y e l im in o w a n ie  p sów  od tych  d o ­
św iadczeń ;  Tow. Op. n ad  Z w ie rzę tam i p r o ­
testują gorąco u W ładz  jak  tylko zajdzie 
gdzieś w n aszy m  k r a ju  s m u tn y  fa k t  m a sa k ry  
psów p rz y  okaz ji  w alk i z w ściek lizną ,  sze rzą ­
cą się w  n a sz y m  k r a ju  znów  z w iny  ludzi, 
nie o p iek u jący ch  się sw em i psam i, puszcza- 
n e m i sam opas , —  ale to w szystko  mało .

B ędąc  s a m a  g ą rą c ą  o b ro ń czy n ią  zwierząt,  
n a w o łu ją c ą  o po lepszen ie  losu  zwierzą t,  
o ochronie  nad niemi, w yzna jąc  p rzy tem  nie­

zaprzeczone  p ra w o  życia w szys tk ich  istot 
już  żyjących , w ie lk ie  nadz ie je  pow ażnej,  p o d ­
s taw ow ej p o p ra w y  losu  psów  p o k ła d a m  
w rozw oju  działalności nie tylko placów ek h u ­
m a n i ta rn y c h  ale i hodow lanych . Będzie to b o ­
w iem  przym us zastanaw iania  się n a d  p rz y ro ­
stem  i jakością  rozrodczości psów; ujęcie s to­
pniow e w jakieś no rm aln e  łożysko życia psów, 
p rz y m u s  głębszego z a s ta n a w ia n ia  się n ad  
tem że  życiem, dążen ie  do selekcji, ujęcie 
w p ow ażne  p a ra g ra fy  życiowe egzystencji  
psów, a co za tem  idzie o toczenie  je p o w a ż n ą  
t roską  o nie i w y łan ia jącem  się z tego, siłą 
rzeczy, o d p o w ied n iem  p o szan o w an iem . D zię­
ki p ra c y  i ro zw o jo w i „Po lsk iego  Z w iązku  
H o d o w có w  psów  R a so w y c h 11 za jm ie  z czasem  
nareszcie i u nas, w Polsce, pies, należne so­
bie ogólne s tanow isko .  Pies —  ten od w iecz ­
ny  towarzysz doli i niedoli ludzkiej, od p r a ­
w ieków  tak  'bezpośrednio  w k ra c z a jąc y  do 
ogn iska  dom ow ego  ludzkiego.

Ileż to s e n ty m e n tu  pośw ięcało  i pośw ięca  
głębiej czu jące  serce lud zk ie  psu. jego w ie r ­
ności i o d d a n iu  d la  swego p an a ;  w iluż a r c y ­
dziełach l i t e ra tu ry  w szech św ia to w ej  i po l­
skiej podkreślano  jego szlachetną  rolę, k tó rą  
n ie raz  o d eg ra ł  w  życiu lu d zk iem  —  rolę b o ­
h a te ra .  W ierzę ,  że te m u  c ichem u, p e łn em u  
z ro zu m ien ia  i zaparc ia  się z całą  sam ow iedzą  
i sz lache tnośc ią  uczuć  psu, to ru je  u nas lep-

S zkock ie  t e r r i e ry  „H odow la  Poliem ja" G re ty  
Syropow ej  w  W arszaw ie ,  ul. F i l t ro w a  83;.

szą przyszłość „Polski Związek Hodowców 
P sów  R asow ych11. Zagadnienie  bowiem, p o w ­
ta rz a m , egzystencji  psa, jego życia, po trzeb , 
rasy , r ac jo n a ln eg o  m a c ie rz y ń s tw a  —  narzu-
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ci się ogółowi ludnośc i  w n a sz y m  k r a ju  i p o d ­
nosząc za in te resow anie  w tej dziedzinie 
w p łyn ie  s to p n io w o  n a  los psów, rozbudz i  n a ­
leżną  im op iekę  i p o sz a n o w a n ie  ich  życia.

Celowa, r a c jo n a ln a  h o d o w la  psów , ro z p o ­
częła się w k o ń c u  19-tego stu lec ia  w raz  z p o ­
ja w ie n ie m  się p ie rw szy ch  o d k ry w czy ch  p ra c  
n a u k o w y c h  p rz y ro d n ic z y ch .  W  E u ro p ie  z a ­
p o c z ą tk o w a ła  ją  Anglja, z a k ła d a jąc  w 1872 
ro k u  k lu b  m iło śn ik ó w  psów  ra so w y ch  t. zw. 
„ K enne l  Clulb“ ; w ś lad y  je j  poszły  F ra n c ja ,  
N iem cy i inne  n a ro d y ,  a obecnie  i m y, pola- 
cy, s tan ę l iśm y  p o w ażn ie  w ich  szeregach.

Celem zw iązków  h o d o w có w  psów  ra so ­
w y ch  jes t  s tw o rzen ie  n ie ty lko  typu  ra sy  ale 
ró w n ież  i ,  w y su b te ln ien ie  w łasnośc i  u ż y tk o ­
w ych  danego g a tu n k u  psa. Osiąga się to skru- 
p u la tn e m  p ro w a d z e n ie m  ks iąg  rodow ych ,  do 
k tó ry c h  w p isu je  się i intelektualne w łasności 
psa. A w  iluż d z iedz inach  w spółżycia  z cz ło­
w iek iem  te silnie ro zw in ię te  i w ysub te ln ione  
w łasnośc i  in te le k tu a ln e  psa  o d g ry w a ją  d o ­
n ios łą  rolę. W sz a k  pies jest  n ie ty lko  p o w a ż ­
n y m  czynnik iem  w  życiu jednostek  ludzkich 
ale i całego państw a . W ielkie  znaczenie psa 
w  służbie  wojskowTej p o d k re ś l i ła  o s ta tn ia  
w o jn a  w szechśw ia tow a ,  k tó r a  w ykaza ła ,  że 
u s ług i  jak ie  pies od d ać  m o ż e  n a  w o jn ie  są 
bezcenne, i że ż ad n e  ś rodk i  tech n iczn e  z a ­
s tąp ić  go n ie  m ogą. W szy s tk ie  a rm je  m ia ły  
oddziały pom ocnicze psie. Pełn iły  one służ­
bę w ar to w n iczą ,  s a n i ta rn ą ,  w yw iadow czą , 
b iega ły  z r a p o r ta m i  w je d n ą  i d ru g ą  s tronę , 
po k i lk an aśc ie  razy  dzienn ie ,  w y ręcza jąc  
i c h ro n ią c  od n iech y b n e j  śm ierc i,  pod  g r a ­
dem  kul, o f ice ró w  łączn ikow ych .  J a k  pod a ją  
k ron ik i  w ojskow e niemieckie z 28.000 psów 
t re so w a n y c h  w c ie lonych  do n iem ieck ie j  
a rm j i  w czasie w ojny , do d o m ó w  powróciło 
ty lko  400... „R eszta  p ad ła  n a  p o lu  ch w ały  —  
ja k  b o h a te ro w ie 1'... A psy  policy jne , s traży  
granicznych, psy z góry Św. B ernarda , psy  po­
c iągow e n a  sz lakach  pó łnocy  a nad ew szy s tk o  
psy —  przew odnicy ociem niałych , k tó ry ch  
d o b ro c z y n n a  ro la  n iezaw o d n y ch  o p iekunów  
tych  najnieszczęśliwszych, na jtragiczniejszych 
kalek, budzi najw yższe uznan ie  i głęboki sza­
cunek  dla in te lek tu  tychże psów.

W ysulbteln ianie  za tem  u m ie ję tn ą  hodow lą , 
d o b o re m  i op ieką , in te le k tu a ln y c h  w artośc i  
psów  jes t  p rz e o g ro m n e j  wagi, z a ró w n o  dla

cz łow ieka  k o rzy s ta jąceg o  z tychże  p sy ch icz ­
nych  w artośc i  psów  w n a jw ię k sz e m  sw o jem  
nieszczęściu  —  n a  w o jn ie ,  o raz  w na jtrag icz -  
n ie jszem  ka lec tw ie  —  ślepocie, jak  rów n ież  
m oże n a reszc ie  poc iągn ie  za sobą in n e  u s to ­
sunkow anie  się nasze do psów, k tó rym , jak  
dotąd, p łacim y za icli wielkie wartości p sy­
ch iczne  —  w ięzien iem  o głodzie i ch łodzie  
w  b u d a c h  po w siach , śc igan iem  i tęp ien iem  
po m iastach, dokonyw an iem  na  nich w iw i­
sekcji, w y p ró b o w a n ie m  gazów  tru jący ch ,  
k a ź n ią  w r a k a r n ia c h  i t. p.

Los zresztą psa u nas n a jw ym ow nie j  i lu­
s t ru ją  ogólnie  p rzy ję te  zw ro ty  języka  p o l­
skiego: p o t r a k to w a ć  ja k  psa, zbić ja k  psa, 
w ypędz ić  z d o m u  ja k  psa, psia  do la  i t. p. 
N aw et gdy  k ln ie m y  n a jczęs tszą  n a sz ą  k lą tw ą  
jest: „p s ia  k r e w “ L . Gdy jak i  człow iek p o p e ł­
ni nizki,  p o tę p ia n y  czyn n a z y w a m y  go w ó w ­
czas „b y d lęc iem "  —  m ó w im y  o „zezwięrzę- 
c e n iu “ , o zw ierzęcych  in s ty n k tach ,  jakgdyfoy 
podłość  lu d zk a  w  s to su n k u  do w spó łludz i  
i zw ierząt,  o k ru c ień s tw o  i b r a k  litości nie 
były  cecham i uprzyw ile jow anem u w łaśn ie  ra s  
ludzkich.

W z o ru ją c  się w ró żn y ch  d z iedz inach  ży­
cia, sz tuki, nauk i,  p rz e m y s łu  a nad ew szy s tk o  
m ody, n a  obcych  k ra ja c h ,  szkoda  że nie 
idziem y w  ich ślady w  dziedzinie obcow ania 
ze zw ierzę tam i, is tn ie ją  ta m  przedew szyst-  
k iem  w szędzie  pogo tow ia  ra tu n k o w e ,  p rz y tu ł ­
ki i szpita le  dla zw ierzą t,  u rz ą d z o n e  jak n a j-  
s ta ra n n ie j  w edle  w y m ogów  h ig jeny .  Z p r z y ­
tu łk ó w  m o ż n a  sobie w ziąć  psa  lub  k o ta  ale 
w pierw  trzeba podpisać zobowiązanie  jak- 
najlepszego  obch o d zen ia  się ze zw ierzęciem , 
zobowiązanie, k tó re  nie jest czczą fo rm a ln o ­
ścią, gdyż co pew ien  czas z jaw ia  się w d a ­
n y m  d o m u  ofic ja lny  k o n tro le r ,  k tó ry  m a  p r a ­
wo o d eb rać  pu p i la  o ile uw aża , że coś w s to ­
su n k u  do tegoż jes t  w n ie p o rz ą d k u .  Rzeźnicy 
i p iek a rze  w  Anglji, F ra n c j i  i N iem czech  m a ­
ją  p rzy g o to w an e  d a tk i  dla b ez d o m n y c h  k o ­
tów  i psów ; w  słotę zaś, każd y  m ieszk an iec  
u w a ż a  za swój m o ra ln y  obow iązek  ugościć 
u  siebie psa  lu b  ko ta ,  k tó ry  za trz y m a  się 
w  pobliżu  jego mieszkania . W  Chicago, L o n ­
dynie, po lic jan t ,  r e g u lu ją c y  ru ch  uliczny, 
z a trz y m u je  szeregi p o jazd ó w  gdy p rzez  je z d ­
n ię  p rzech o d z i  pies lub  kot.
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W  Ameryce, Anglji, Niemczech i Czecho­
s łow acji  pod o b n e  „ d o m y “ egzystu ją  już  d a w ­
no. S taw ia  je  tam  k u l tu ra  po jęć  i uczuć  tych  
naro d ó w .

U ludów  pó łnocy , S k an d y n aw ji  i W ie lk ie j  
B ry ta n j i  is tn ie je  z ak o rzen io n y  p ięk n y  zw y­
czaj, zupełn ie  u  n as  n iezn an y  —  W igilji  dla 
zwierząt. J a k  dla ludzi. P rzy s tra ja  się tam  w Noc 
W ig i l i jn ą  s ta jn ie  i o b o ry  w  gałęzie św ie rk o ­
w e i z a o p a t ru je  się żłoby w  p o k a rm  obficiej 
niż zwykle. W y d a je  się tysiące  u lo tek  p rz y p o ­
m in a ją c y c h  ludz iom  o ich  o b o w iązk ach  w zglę­
d e m  zw ie rzą t  i syp ią  się d a tk i  pub liczne  aby  
i ub o g a  lu d n o ść  m ie jsco w a  m og ła  w noc  tę 
n a k a rm ić  sw oje  zw ierzę ta  lepiej, n iż  zwykle. 
W y d a je  się u lo tk i,  k tó re  u p o m in a ją  aby  z ia r ­
no sypane  b y ło  p tak o m , aby  ko n ie  zabezpie-

Uwagi o rozpłodzie psów
W  hodow li p sów  u ż y tk o w y c h  należy  

z w racać  dużą  u w ag ę  n a  silną  s t ru k tu rę  ro z ­
p łodn ików . Silnie z b u d o w a n a  su k a  o m o c ­
nych  w iązad łach  i zw ar te j  bud o w ie  m oże 
b y ć  p o d d a n a  k ry c iu  d op ie ro  p rzy  trzec iem  
k rw a w ie n iu  t. j. w ok res ie  trzec ie j  cieczki, 
co w y p ad a  m n ie j  w ięcej w 18 —  ‘20 m ie s ią ­
cu życia.

Zbyt w czesne  k ry c ie  suk  p ro w ad z i  do ich 
z m a rn ie n ia  i sk a r ło w acen ia  p o tom stw a .

R e p ro d u k to r  p o w in ie n  być  u ż y w a n y  do 
k ry c ia  suk dop iero  w  d ru g im  ro k u  życia, 
p rzy czem  w c iągu  ro k u  nie  m oże  być uży ty  
do k ry c ia  suk  więcej n a d  30 razy.

M łodego psa  należy  u żyw ać  racze j  do k r y ­
cia suk  s ta rszy ch  i n ao d w ró t .

P ie rw sza  t ie c z k a  z jaw ia  się p rz e w a ż c ie  
u suk  m iędzy  8 —  9 m ies iącem  życia. O b ja ­
wy k rw a w ie n ia  cechu je  po na jw ięk sze j  c z ę ­
ści zm ien ione  usposob ien ie  o raz  częste w y ­
dzie lan ie  m oczu, n a b rz m ie w a n ie  z ew n ę trz ­
nych  części o rg an ó w  płciow ych. M łode suki 
n ie  dopuszczą  psa  p rzed  u p ły w e m  7 —  10 
dni od p o czą tku  k rw a w ie n ia ;  dla s ta rszych  
suk  okres  k ry c ia  n a s tę p u je  po 7 —  12 dniach . 
O bfite  k rw a w ie n ie  t rw a  do 14 a n aw e  16 dni.

J e d n o  po k ry c ie  w zupełności w ysta rcza ,  
zwłaszcza, gdy m ia ło  m ie jsce  we w łaśc iw ym  
okresie.

czone były  w s ta jn iach ,  psy i ko ty  n ie  m arz ły  
za p ro g iem  lecz m ia ły  ciepły  p rz y tu łe k  pod 
ludzk im  dach em  —  słowem, aby żadne zw ie­
rzę bez r a tu n k u  nie  k o n a ło  w Noc tę św ię tą  
z g łodu  i zim na...  A u  nas?!...

J e d y n a  nad z ie ja  w tem, że m oże  m o cn y  
obecny w szechśw iatow y ruch  h u m a n i ta rn y  
w s to su n k u  do zw ierzą t ,  k tó ry  znalaz ł o d ­
dźw ięk  i u  nas, a p o w s ta ł  jak o  żyw y p ro te s t  
p rzec iw ko  k rz y w d o m  z a d a w a n y m  zw ie rzę ­
tom, oraz ruch  rac jona lnych  hodowli —  spę­
ta ją  bezm yślność  i okuc ieńs tw o  ludzkie , 
u z d ro w ią  s to su n ek  św ia ta  ludzkiego  do św ia ­
ta  zwierzęcego, a psów  w  szczególności, 
i p c h n ą  go n a  to ry  etyki i m o ra ln e g o  u m ia ru  
na leżnego  w  k u l tu ra ln y c h  n a ro d a c h  XX 
wieku.

Janina M aszewska Knappe.

S u k a  p rz e b y w a  okres  ciąży w ciągu 63 
dn i od zap łodn ien ia .  D opiero  w czw ar ty m  
lufo p ią ty m  ty g o d n iu  ciąży m o żn a  zauważyć, 
że su k a  je s t  szczenna.

W  okresie  ciąży należy  sukę  dobrze  k a r ­
mić, nie ża łu jąc  m ięsa  i m leka ,  t rz e b a  też 
d a w a ć  je j  dużo ru ch u .

Młodej suce  po  oszczen ien iu  się n ie  p o ­
zo s taw iać  więcej n a d  4 szczeniąt,  s ta rsze j 
m o ż n a  zostaw ić  na jw y że j  6 sztuk, jeśli p r a g ­
n iem y, ab y  dobrze  w yrosły  i su k a  czuła się 
zdrow o.

Do ro z p ło d u  należy  u ży w ać  ty lko  sz tuk j 
czysto  rasow e, p o s iad a jące  ro d o w o d y  m ia ro ­
dajne , a w ięc Po lsk iego  Z w iązku  H odow ców  
P só w  Rasow ych.

O p o k ry c iu  suki należy  zaw iad o m ić  Z w ią ­
zek, aby  o d n o to w a n o  w księgach  da tę  p o k ry ­
c ia  o raz  nazw ę  r e p ro d u k to ra  i d an e  o jego 
p o ch odzen iu .  W  t y u  ce lu  w łaśc ic ie l  r e p r o ­
d u k to ra  w ypełn ia  k a r tę  k ry c ia ,  k tó rą  m ożna  
o lrz y m a ć  w Zw iązku.

O p rzy jśc iu  n a  św iat szczenią t rów nież  
należy  zaw iad o m ić  Z w iązek  n a  k a r tc e  m e l ­
d u n k ó w  m io tu .

P a m ię ta ć  należy, że n a jb a rd z ie j  z d a w a ło ­
by  się p ię k n y  i r a so w y  r e p ro d u k to r  n iem a  
w arto śc i  hod o w lan e j ,  sko ro  nie p o s iad a  r o ­
dow odu .
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W skazówki o higjenie i o walce z niektóremi 
chorobami psów

H odow ca psów. chcący mieć zdrow e p o to m ­
stwo, już zaw czasu  musi dbać  o c iężarną sukę. 
Szkielet psa, względnie  innych  stworzeń żywo- 
rodnych , zm ienia  sw oją rolę w przebiegu roz­
w o ju  już w łonie m atki. W  począ tkach  jest on 
w ścisłej zależności od is tniejących już wtedy 
części m iękkich . Kształty narzucone  m u są 
przez s trunę  grzbietową, u g ru pow an ie  mięśni 
ciała, ksz ta łt  cewy nerw ow ej i trzewnej. Skoro 
zaś szkielet już raz istnieje, to wtedy, naodw rót, 
on właśnie  przep isu je  ciału  jakie  m a ją  być jego 
kszta łty  i daje  m u  podstaw ę i podporę.

T en  s tan  w pew nych  p rzypadkach  zm ienia  
się pod w p ły w em  chorób, n agabu jących  uk ład  
kostny. Nie m a łą  rolę o d g ryw ają  tu  gruczoły  
d okrew ne .  K ażdy z gruczołów  o w ydzielaniu  
w ew nę trznem  m a  dla organ izm u ogrom ne z n a ­
czenie. N iemożna jed n ak  powiedzieć, aby każdy  
gruczoł był odosobniony, a należy p rzypusz ­
czać ,że gruczoły dok rew ne  wspólnie stanowią 
układ .

O stanie n a rząd ó w  dokrew nych , specjalnie 
w  zboczeniach wzrostu, m ożna powiedzieć, że 
zachodzi p rzy tem  zarów no  genotypow e uczyn­
nienie, ja k  i związek z m iejscowem  schorze­
n iem  tych gruczołów  w pew nych  okresach wie­
ku. Tw órcze  oddziaływanie  u k ła d u  gruczołów 
d o k rew n y ch  rozc iąga  się, zarów no  na ca łkow i­
te rozmiary, jak  i na  s tosunkow e uksz ta ł tow a­
nie kośćca i części miękkich. W p ły w  gruczo­
łów  dokrew n y ch  istnieje już w bardzo  w cze­
snych okresach  rozw oju . Pod  w pływ em  n ien o r­
m alnego działania gruczołów, zwłaszcza g ru ­
czołu tarczycowego, jak  również gruczołów 
przy ta rczycow ych  i grasicy, kości nie osiągają  
swego no rm alnego  rozwoju, proces skostnienia 
uskutecznia  się słabiej, n a sad y  są słabo złączo­
ne z trzonam i. Aby un ik n ąć  takich  n iepożąda­
nych  następstw , zwłaszcza u szczeniąt, pocho­
dzących  od suk  bardzo  rasowych, należy już 
we w czesnym  okresie ciąży, dodaw ać  do jedze­
nia p repara ty ,  zaw iera jące  fosforan  wapnia , 
względnie miękkie, n iew ygotow ane kości cielę­
ce. Następnie suka ciężarna w inna  o trzym yw ać  
p o k a rm  pożywniejszy, m ało  objętościowy, lek ­
ko straw ny, gdyż rozszerzona macica uciska na 
żołądek i kiszki, co pow oduje  u trudn ien ie  t r a ­
wienia i wydzielania kału. Niezależnie od k a r ­

mienia hodow ca w inien  zwrócić uw agę  na  pie­
lęgnowanie  skóry, t rzym ać  sukę jakna jw ięcej  
na powietrzu, możliwie na słońcu. Ruch u m ia r ­
kowany, zwłaszcza w drugiej połowie ciąży. 
Ciąża u suki t rw a  9 tygodni, t. j. 63 dni. ale 
może trw ać  o k i lka  dni mniej. W  pojedyńczych  
p rzy p ad k ach  ciąża się p rzed łuża  o k ilka dni.

W  razie gdy pode jrzew am y, nie m ów iąc  już 
o fak tach  stw ierdzonych, że suka  m a  robaki, 
t rzeba na jpóźn ie j  do piątego tygodnia  ciąży — 
lepiej wcześniej —  przeprow adzić  ku rac ję  prze- 
c iwrobaczą; późniejsza bow iem  k u rac ja  w cza­
sie ciąży nie jest w skazana , gdyż m oże d op ro ­
wadzić do poronienia . Dużo m łodych  psów  gi­
nie w sku tek  robaków , k tó re  w y w ołu ją  zapa le ­
nie kiszek, w  pew n y ch  p rzy p ad k ach  naw et za- 
czopowanie ich. Pies w sku tek  obecności ro b a ­
ków  chudnie, szerść staje  się m atow ą, brzuch 
wzdęty, odbijanie się po jedzeniu, wymioty. 
B ardzo charak te ry s ty czn y m  ob jaw em  jest jeż ­
dżenie psa na zadzie, ja k b y  posuw ał się n a  sa­
neczkach —  w ystępuje  ten ob jaw  w skutek  
sw ędzenia  odbytnicy.

Płód, zna jd u jący  się w łonie matki, jest 
w olny od wszelkich pasorzytów. Również, kie­
dy szczenię przychodzi na świat, przew ód po­
k a rm o w y  nie zaw iera  robaków . Z jaw ia się p y ­
tanie, skąd  tyle m łodych  psów m a  robaki, nie 
będąc w styczności z innem i psami, ty lko ze 
sw oją  m a tk ą ?  Odpowiedź jasna  —  zaraża ją  się. 
albo n a b y w a ją  od w łasne j  m atki, k tó ra  liżąc 
swoje dzieci, jednocześnie  w prow adza  do jego 
u s tro ju  ja ja  robacze. Te, zn a jd u jąc  podatny 
g ru n t  w m łodym  organiźmie, szybko się rozw i­
jają. Z tego wynika, że chcąc mieć zdrowe 
szczenięta i wolne od robaków , należy zw racać 
b aczną  uw agę na  sukę.

R obak i  dzielimy na glisty i tasiemce, które 
ze swej s trony  dzielą się na różne odm iany. 
Aby skutecznie walczyć z robakam i, należy sto­
sować specyficzny środek przeciwko każdem u 
rodzajowi robaków . To m oże zaordynow ać  tyl­
ko lekarz  w ete rynary jny , do k tórego należy się 
zwrócić.

Po  u rodzen iu  suka  sarna za jm u je  się szcze­
niętami. Naszem zadan iem  jest u trzym yw anie  
w  czystości legowiska, zm ienia jąc  k ilka  razy
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dziennie pokrycie, względnie siano lub słomę, 
aby nie zagnieździło się robactwo.

Zwykle, w zależności od rasy, suka  rodzi od 
1 —  14, a naw et więcej, szczeniąt —  zwykle 
u ras w iększych nie p rzek racza  12 sztuk. 
Chcąc należycie w ychow ać  szczenięta, w in n i­
śm y pamiętać, że suka na jw y że j  może karm ić  
do 6-ciu szczeniąt, resztę należy albo zniszczyć, 
albo znaleźć dla pozostałych sztuk m am kę. Bo, 
jeżeli suka  k a rm i  więcej niż 6 szczeniąt, to za ­
w artość  substancyj odżywczych w jej m leku  
jest mniejsza, aczkolw iek optycznie w ydaje  się, 
że suka m a  dużo m leka . Odbija się to na  póź­
n iejszym  rozw oju  szczenięcia. W y stęp u je  k rzy ­
wica i zaham ow an ie  wzrostu.

P o  odstawieniu  szczenięcia od suki, co zw y­
kle nas tępu je  po 5 —  6 tygodniach, na szcze­
nię m usi być zw rócona specjalna uw aga pod 
względem karm ien ia  i pielęgnacji, aby dać mu 
należyty  fu n d a m e n t  do dalszego życia.

D aw ny  system odżywiania  psa polegał na 
daw an iu  m u  wyłącznie odpadków , bez mięsa. 
Na szczęście, system ten  upadł. Obecnie  cały 
szereg hodow ców  w pad ł w d ru g ą  k rańcow ość  
i po zabran iu  szczenięcia od suki da je  w yłącz­
nie mięso. Jest to również niepożądane. Po 
pierwsze, pies się narow i i niechce nic innego 
jeść, a po drugie, o rgan izm  w y m ag a  n a s tę p u ją ­
cych sk ładników : białka, tłuszczów w ęglow o­
danów  i p łynów  (wody lub m le k a ) . W  mięsie 
zna jdu je  się b iałko i tłuszcz, ale b ra k  w ęglow o­
danów, k tó re  znow u z n a jd u ją  się w kaszy, m ą ­
ce (pieczywie), k a r to f lach  i t. d. Należy więc 
tak przygotow ać pokarm , aby  w nim  zn a jd y ­
w ały  się wszystkie części składowe, niezbędne 
dla organizm u. Niezależnie od tego należy d a ­
w ać surow e ja rzy n y  i owoce, zaw ierające dużo 
witam in, jak  również miękkie kości cielęce lub 
p rep a ra ty  gotowe, zaw iera jące  fosforan w a ­
pnia. S traw a nie pow inna  być zimna, lepiej 
ogrzana  i części w  niej stałe, zwłaszcza mięso 
i ja rzy n y  w inny  być  d robno  posiekane, specjal­
nie dla psów  żarłocznych.

Pies powinien wszystko zjeść, co o trzym uje  
na porcję. Jeżeli pies nie z jada  wszystkiego, 
znaczy, że porcja, k tó rą  otrzym ał, by ła  dla nie­
go zaduża  i pozostałą  n iedojedzoną straw ę n a ­
leży wyrzucić. Lepiej później dać d rugą  porcję 
strawy. Stale w inna  stać m iska  z wodą.

Po nakarm ien iu  psa, zwłaszcza młodego, 
należy pozostawić go w spokoju, ab y  należycie 
straw ił to, co zjadł. P som  starszym  nie należy

daw ać kości, ponieważ w yw ołu je  to u n ich  za ­
twardzenie  i nie są już po trzebne dla  o rg a ­
nizmu.

W reszcie  należy szczenię trzym ać  w nale­
ży tym  porządku . Pow inno  się go codziennie 
szczotkować. Szczotkowanie takie jest za razem

„ A p h ro d i te  of C ar in th ia"  (A -I-113) w ęgiersk i  
Cham pion ,  W łasność  G re ty  Syropow ej w W a rsz a ­

wie, ul. F i l t ro w a  83 (rasa K erry  Blue).

m asażem  skóry, u suw a  b ru d  i ku rz  i chroni od 
robac tw a  i chorób  skórnych . Należy również 
m yć  oczy i jam ę  ustną rozczynem  kw asu  b o r ­
nego. Co się tyczy kąpania  m łodych  psów, to 
należy czynić to ostrożnie, żeby nie przeziębić.

J e d n ą  z na jbardz ie j  za raź liw ych  i rozpow ­
szechnionych chorób  u psów jest nosów ka.  
C horoba ta  przew ażnie  a tak u je  m łode psy, ale 
nie jest wykluczone, że dość często zachoro- 
w u ją  i psy  starsze, a naw et stare.

W  m ias tach  nosów ka jest  więcej rozpow ­
szechniona ze względu n a  większe skupienie  
psów, niż na wsi. Oczywistą jest rzeczą, że ł a ­
twość zarażan ia  się w  m iastach  jest większa 
i nic dziwnego, że zd row y pies przez swój zw y­
k ły  narów  o bw ąch iw an ia  wszystkiego, co spot­
ka  po drodze, może z ła twością  n a tra f ić  na psa 
chorego na nosówkę, k tórego p rzyw ita  o b w ą ­
chiwaniem, lub też natkn ie  się n a  w ydaliny  lub 
wydzieliny, bądź to na jezdni czy chodniku, po­
chodzące od psa zakażonego i zarazi się.
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Na prowincji,  zwłaszcza w m ają tk ach ,  
gdzie psy są p rzew ażnie  odosobnione —  c h o ru ­
ją  rzadziej. J e d n a k  i tam  istnieje niebezpieczeń­
stwo zarażan ia  się, szczególnie m ogą  się z a ra ­
żać psy m yśliw skie  w lasach lub na  polach od 
łasic, k tó re  są ba rdzo  w rażliw e na  nosówkę 
i zachodzi pytanie, czy czasam i łasice n a  wsi 
nie są, jeżeli n ie  główną, to w każd y m  razie je ­
d n ą  z p rzyczyn  przenoszenia  nosówki na psy.

J a k  zw ykle  w chorobach  zakaźnych , tak 
i w chorobie zakaźnej, zw anej nosów ką ,  p rz y ­
czyną w yw ołu jącą  jest zarazek. Zarazek  ten 
nie jest znany. Należy do ka tegorj i  przesączal- 
nych i nie jest  widzialny n aw e t  w  u ltram ikro- 
skopie. N au k a  jeszcze ciągle m a  nadzieję, że 
dojdzie w ko ń cu  do odkrycia  tej ka tegorji  z a ­
ra z k ó w  (przesączalnych) przez dalsze postępy 
w  u lepszeniach technicznych  m ik ro sk o p u  lub 
m ikrofo tografji .

Stwierdzaniem jest, że zarazek  nosówki 
zn a jd u je  się w o rganach  w ew nętrznych , jak  
to: w  wątrobie, śledzionie, nerkach , gruczołach 
k rezkow ych, płucach, krwi. Również zna jdu je  
się w w ydzie linach  z nosa i w ydalinach :  kale 
i moczu. Na obostrzenie nosówki w pływ a cały 
szereg zarazków  m ieszanych, a zwłaszcza n ie­
daw no  odk ry ty  p rą tek  oskrzelowy psi (bacillus 
bronchosepticus can is) , k tó ry  zn a jd u je  się w o r ­
g anach  oddechow ych i krwi.

Ź ródłem  zakażenia  jest p rzedewszystkiem  
chory  pies, 'k tóry przez swe wydzieliny i wyda- 
ilny m oże roznosić zarazę. E k sk re m e n ty  te m o ­
gą się dostać do psa zdrowego bezpośrednio , to 
znaczy  przez bezpośredni k o n ta k t  zdrowego 
psa z c h o ry m  (obwąchiwanie), lub  pośrednio 
przez zanieczyszczanie przedm iotów , często 
p roduk tów , tem i w ydalinam i i wydzielinami. 
W ro ta m i  zakażenia  będzie śluzów ka oddecho­
w a  na  całej swej przestrzeni, poczynając  od 
nosa i p o k a rm o w a  przez spożywanie  zanieczy­
szczonych p roduk tów , względnie oblizywanie 
w ydalin  i wydzielin chorego psa. W ylęganie  
choroby  trw a  od 4 —  16 dni, a czasam i i t rochę 
dłużej.

O braz  kliniczny nosówki przedstaw ia  się 
rozmaicie. Jest  je j  kilka postaci. W  lekkich 
p rzy p ad k ach  m oże  ona po k ilku  dniach  zupe ł­
nie przejść  bez śladu, zwłaszcza jeżeli choroba 
w yb u ch ła  le tnią  porą  —  częściej jed n ak  cho ro ­
b a  rozw ija  się i to dość szybko. Rozpoczyna się 
zwykle od wysokiej tem p ara tu ry ,  a następnie

m oże prze jść  przez wszystkie postacie nosówki 
z pow ik łan iam i (zapalenie płuc, żo łądka i k i­
szek, w ątroby , śledziony, nerek, m ózgu i t. d.), 
z w yp ływ ającem i w sk u tek  tego paraliżami, 
konw ulsjam i,  tikami, a p rzy  złym obrocie ch o ­
roby  może skończyć się zejściem śm ierte lnem . 
Śm ierte lność w śród  psów rasow ych nieleczo- 
n ych  dochodzi do 80 proc. Często nawet, jeżeli 
pies dochodzi do zdrowia, nosów ka pozostawia 
po sobie n iepożądane nas tęps tw a  w  postaci 
u tra ty  węchu, co dla psa myśliwskiego jest d u ­
żą w adą, czasam i w p ływ a  na upośledzenie s łu ­
chu, w zroku , n iekiedy pozostawia po sobie 
d rgaw ki (tiki).

Co się tyczy leczenia, to obecnie rozp o rzą ­
d zam y  już ca łym  szeregiem doskonałych  ś rod ­
k ó w  leczniczych. Pom im o  to śmierte lność do ­
chodzi do 10 —  15 proc., p rzyczem  należy p a ­
miętać, że zawsze m o żem y  o trzym ać  n iepożą­
dane  następstw a, pom im o leczenia, op isanych 
wyżej. W idz im y  więc do jakiego stopnia h o ­
dow cy i właściciele psów rasow ych narażeni są 
n a  s tra ty  z pow odu  nosówki, k tó ra  zab iera  dość 
często na jlepszy  m a te r ja ł  hodow lany  w szyst­
k ich  ras.

Dotychczasowe środki lecznicze, aczkol­
wiek w dużej m ierze  zm niejszyły  śmiertelność 
u  psów, nie da ją  jed n ak  całkow ite j  pewności 
i pozostaw ia ją  duże ryzyko dla hodowców 
i właścicieli psów, zwłaszcza w późniejszych 
okresach  choroby. N au k a  więc dąży  do op an o ­
w ania  nosów ki w rozm aity  sposób i ostatnio 
doszła d ro g ą  licznych poszuk iw ań  i p ró b  do 
bardziej skutecznego przeciwdziałania  szerze­
n iu  się tej niebezpiecznej dla p sa  w m łodszym  
w ieku  choroby. W eszła  ona mianowicie na d ro ­
gę zapobiegania  tej choroby  przez szczepienia 
ochronne, przez uodparn ian ie  zdrowego u s tro ­
ju. Na te szczepienia ochronne  chcia łbym  szcze­
gólniejszą zwrócić uwagę.

P ró b y  u o d p a rn ian ia  psów  przeciw nosówce 
d a tu ją  się od 27 lat. S tosowane są różne ś ro d k i : 
f ran cu sk a  surow ica  D. W ., następnie  również 
ś rodek fran cu sk i  ,,Dogor“ , k tóre  jednocześnie 
służą, jak o  środki lecznicze, szczepionka w ę ­
g ierska i cały szereg innych. W  W arszaw ie  w y ­
rab ia  szczepionkę do szczepień zapob iegaw ­
czych fab ry k a  p re p a ra tó w  fa rm aceu tycznych  
Mg. K law e.W praw dzie  po zastosowaniu  jed n e ­
go z wyżej w ym ienionych  środków  m ożna  
o trzym ać  odporność  przeciw  nosówce, ale ta
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odporność  jest  k ró tk o trw a ła  i dlatego środki 
powyższe nie odpow iada ją  sw em u przeznacze­
niu. Jeżeli chce się o trzym ać  odporność na 
dłuższy przeciąg czasu, należy szczepienia p o ­
w tarzać  co pew ien  czas (kilka miesięcy), co 
jest k łopotliwe i kosztowne, a  co na jg łów nie j­
sze —  niepewne.

Dzięki b a d a n io m  dośw iadcza lnym  angiel­
skich uczonych, k tó rzy  mieli do swego rozpo­
rządzenia  fundusze, dostarczone przez Komitet 
do  B ad ań  L ekarsk ich , s tan  wiedzy o nosówce 
w dobie obecnej po su n ą ł  się naprzód. P rzyczy ­
na choroby  zosta ła  dok ładn ie  określona i c h a ­
ra k te r  jej lepiej z rozum iany. W  w yn iku  tych  
b a d a ń  udało  się w yprodukow ać: 1) za razka
żywego (virus), zdolnego do w yw ołania  nosów ­
ki u  zw ierzą t w raż liw ych  na  tę chorobę; 
2) szczepionkę z zarazkam i zabitemi; 3) su ro ­
wicę. o trzy m an ą  z k rw i  psa, uodpornionego 
przeciwko nosówce; 4) zdołano uodporn ić  psy 
przeciw nosówce przez zaszczepienie szczepion­
ki z zarazk iem  zabitym, a po 2-ch tygodniach 
przez w prow adzen ie  zarazka  żywego lub  przez 
jednoczesne w prow adzen ie  w różne  boki za raz ­
ka  żywego i surowicy.

Chociaż zarazek  sam  nie został wydzielony, 
to jednak , op e ru jąc  m a te r ja łem  ściśle z a k a ź ­
nym , podobnie  jak  w  ospie i wściekliźnie, k tó ­
rych zarazk i również nie są wydzielone —  d o ­
ta r to  przez szczepienia zapobiegawcze do świe­
tnych  wyników.

Zastosowane powyższe m etody  u całego 
szeregu psów  w zw ykłych  w a ru n k a c h  dały  
ba rd zo  dobre  wyniki. W  Anglji i w  S tanach  
Z jednoczonych A m eryki Pó łnocnej szczepienia 
te  zostały  p rzep row adzone  na  tysiącach psów 
i w da lszym  ciągu są prow adzone. W  Polsce

również do tej pory  zaszczepiono m etodą  a n ­
gielską przeszło 300 psów z w ynik iem  b. d o ­
brym . Jeżeli po szczepieniu było k i lka  p rzy ­
pad k ó w  zachorow ań  (w m edycynie  nie może

„Gipsy",  suka , i r landzki  t e r r i e r  5 -c io-m ies ięczna  po 
M am eluku  i L okrim  hodow li  w  M aszycach ,  w łasność  

M. W itkow sk ie j  w K rakow ie ,  ul. K a rm el ick a  48.

być 100 proc. pewności), jed n ak  psy zniosły 
chorobę dobrze —  w ypad k ó w  śmierci nie było. 
Byłoby w skazanem , aby te szczepienia szcze­
p ionką  angielską by ły  szerzej stosowane, co 
byłoby  z korzyścią  dla psów wszelkich ras i ich 
właścicieli.

Dr. m ed. w et. M aksym ilian Łabędź.

Wystawy i pokazy psów rasowych w Polsce
W y sta w y  i pokazy  psów rasow ych budzą  na  psach  m ało  k to  się zna, ale zato psa każdy

zazwyczaj znaczne za in teresow anie wśród  sze- lubi i to jest p rzyczyną  popularności wystaw
rok ich  w ars tw  społeczeństwa! i p obudza ją  do psów, popisów tresury , p rób  polowych i t. d.
pilniejszego zajęcia się psem  rasow ym . Ja k o  gdzie w ystępuje  pies. A że pies dla swego wła^
w idoczny dow ód popularności tego ro dza ju  ściciela posiada nieocenione zalety, choć z wy-
im prez służy fakt, że żadna inna  w ystaw a ho- g lądu  może posiadać dla znaw cy pew ne wady,
dow lana  nie budzi takiego oddźw ięku  na  ła- s tąd  nie dziw, że często słyszy się pretensje  do
m a c h  pism, ja k  w łaśn ie  w ystaw a psów. Jedni ekspertów , oceniających psy na w ystaw ach ,
piszą o niej żartobliwie, inni poważnie, a bar- no i przy  tej okazji do organizatorów  wystaw,
dziej zgryźliw i —  złośliwie, ale wszyscy m a ją  k tó rzy  zawsze są winni, skoro w ystaw ca jest
coś do powiedzenia  w tej sprawie. W praw dz ie  n iezadow olony z eksperta . A ponieważ wiele
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osób uw aża się za znaw ców  psów, stąd o b ra ­
żony w ystaw ca  znajdzie  zawsze takiego n iepo­
wołanego obrońcę, k tó ry  sobie zawsze znajdzie 
o rg a n  do k ry ty k o w a n ia  w ystaw y, jej o rg a ­
nizatorów, ekspertów , system u sądzenia i t. d. 
R u tynow ani hodow cy psów przechodzą  za ­
zwyczaj n ad  tego rodza ju  m ałostkowością  
ludzką  do p o rząd k u  dziennego, ale... „echa w y­
staw " pozostają. In n i  znów  k ry ty k u ją  w ys ta ­
w y i da ją  w zory  zagraniczne, bo chcą na  sie­
bie zwrócić uwagę, jako  na znawców, o k tó ­
rych do tąd  n ik t  nie słyszał i t. d.

P rz e c h o d z ą c  do rea ln e j  oceny  w y s taw  
i po k azó w  psów  ra so w y ch ,  odby ty ch  w P o l­
sce O d ro d zo n e j ,  na leży  podkreś l ić ,  że p o c z y ­
n a jąc  od 1924 r. odbyło się 28 w ystaw  psów 
rasow ych .

In ic ja tyw a  zorganizowania  p ierw sze j  w y ­
s taw y  psów  rasow ych  w  W arszaw ie ,  k tó ra  się 
odbyła  w dn. 26 —  28 paźdz ie rn ika  1924, w y ­
szła z Sekc ji  H odow li Psa Rasowego Central­
nego K om ite tu  do S p ra w  H odow li Drobiu  
w  Polsce, k tó ra  to organizacja  w sw ym  s ta tu ­
cie posiada upraw nien ia ,  dające m ożność za ­
jęcia się, poza drobiem , również hodow lą zwie­
rzą t  fu te rk o w y ch  oraz psów rasow ych. Jest 
rzeczą cha rak te rys tyczną , że w porozum ieniu  
z w ym ien ioną  o rganizacją  zorganizow ano ró w ­
nież pierwsze w ystaw y  psów rasow ych  na p ro ­
wincji. W  ro k u  1924 odbyła  się również 
pierw sza  w ys ta w a  psów  rasow ych  w  ram ach  
w y s ta w y  drobiarskiej w  Krakow ie .  W  roku  
nas tęp n y m  Sekcja hodow li psa  rasowego Centr. 
Kom. do Spraw  Hod. Drobiu  w Polsce o rgan i­
zuje w W arszaw ie  w dn. 31 m aja , 1 i 2 czerw ­
ca 1925 r. 7 w szechpo lską  w ys ta w ę  psów  ra­
sow ych ,  k tó ra  cieszyła się o lbrzym iem  p ow o­
dzeniem  i zgrom adziła  dużo p ięknego m ater ja -  
łu. W  tym  sam ym  ro k u  w K rakow ie  i Łodzi  — 
lokalne  organizacje  drobiarskie  w porozum ie­
niu ze swą cen tra lą  (Centr. Kom. Hod. Drobiu) 
o rgan izu ją  w ram a c h  w ystaw  drob ia rsk ich  
również w ystaw y  psów rasow ych. W  nas tęp ­
nych la tach  pow sta ją  w ten  sam  sposób w y ­
s taw y w Łodzi, Poznaniu ,  Toruniu , W e jh ero ­
wie, Wilnie. W  ostatn ich  la tach  w ystaw y w a r ­
szawskie by ły  organizow ane przez Polski Z w ią­
zek H odow ców  Psów  Rasowych, będący  w ó w ­
czas sekcją  Centr. Kom. Hod. D robiu , przy 
w spółudziale T ow arzys tw a  Hodowli Psów 
Myśliwskich. Również w ostatnich la tach  zor­

g an izo w an o  trzy  w y s ta w y  spów  ra so w y ch  we 
Lwowie przy  w spółpracy  Małop. Tow. R oln i­
czego (sekcji drobiarskiej)  z Małop. Tow. Ł o­
wieckim  w  ra m a c h  T argów  W schodnich.

W  r. 1929 była zo rganizow ana w ystaw a 
psów rasow ych w ra m a c h  Pow. W y s ta w y  
K rajow ej  przy  w spó łp racy  Centr. Kom. Hod. 
D robiu  (sekcji hodowli psa  rasowego).

Należy nadmienić, że na wszystkich  w y ­
staw ach w arszaw sk ich  oraz lokalnych  Pol. 
Związek Hod. P sów  R asow ych w charak te rze  
sekcji Centr. Kom. Hod. D robiu  b ra ł  udział 
również, udziela jąc  nagród  dla  wystawców.

Celem zorjen tow ania  się co do udzia łu  psów 
poszczególnych ras  w tych w ystaw ach , poda­
jem y  tablicę porów naw czą.

W ystaw y i pokazy w arszaw skie
odbyte  w  la tacb :

R A S Y  P S Ó W r f
CV1
05

in
CM
05

r^
CM05

oco
05

ćo
O)

CM
CO
05

coco
05

Tt
CO
05

O gary  po lsk ie  . . . _ 1 2

P o i n t r y ....................... 12 2 0 2 7 2 6 2 0 2 0 2 0 2 3
S e tte ry  angielskie 2 7 5 9 13 2 0 11 16
S e tte ry  irlandsk ie 7 14 7 3 1 3 5 6
S e tte ry  gordony  . . — 1 1 4 — 3 2 2
W yżły  n iem ieckie 8 2 7 9 1 3 20 5 4 5
G r y f o n y ....................... 6 5 1 2 3 3 — —
C h a r t y ....................... 5 11 8 9 4 4 2
S p a n ie le ....................... — 1 3 4 3 6 5 7

J a m n i k i ....................... 1 9 2 4 15 8 10 8
F o x te rr ie ry  . . . . 4 8 5 8 6 11 8 12

S zkockie te rr ie ry — 1 — — 1 1 — 1
O w czark i po lsk ie 2 2 1 4 l 5 — 2
O w czark i a lzack ie . 3 2 40 3 4 3 0 1 4 2 6 8 2

O w czark i szkock ie  • — 3 — — 1 — 3 2
K om nandory  . . . 3 — —
A ired a le te rr ie ry  . 1 6 3 2 2 1 3 5
D oberm any  . . . . 12 4 6 18 15 6 4 — 2
S znaucery  . . . . — — — — — 1 1 1
B ernardyńsk ie  . . . 2 4 6 4 — 4 2 3
N ow ofunlandzkie . — — 2 — — 1 — 2
D o g i ............................. 2 3 6 7 8 11 6 11
B o x e r y ....................... — 5 2 3 3 3 1 3

Buldogi ang ielsk ie  . 3 13 9 5 3 9 5 4
Buldogi francusk ie  . 5 7 2 2 — 1 3 3

S z p i c e ....................... 4 7 — — — 1 — —

P u d l e ............................ 1 1 3 — — 3 — 2
S k ey -te rrie ry  . . . — — 2 2 — 1 — 1

C how -C how  . . . — 1 — — — 1 _ —
P inczery  d ług. . . — 3 1 — 1 — 2 1

P in cz e rk i-ra tle ry  . . 4 7 10 9 8 6 4 5
P ek ińsk ie  . . . . — 2 — 1 5 8 11 16

Jap o ń sk ie  . . . . 5 4 — 2 — 4 2 1

G ryfon ik i b ru k s . . 2 6 8 4 — — — —
A frykańsk ie  nagie . — — — — 1 1 — —
B ulte rrie ry  . . . . — 1

O gółem  psów 120 2 6 6 7 6 7 2 135 178 120 148

Z w ystaw  i pokazów psów rasow ych, od­
by tych  w innych  m iastach  Rzeczypospolitej 
Polskiej —  na jbardz ie j  by ła  obesłana w ystaw a
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psów na P ow szechne j  w ystaw ie  w  Poznaniu  
w  .t 1929. Na w ystaw ę tę zgłoszono ogółem 
180 psów, w tem  8 pointrów , 8 setterów a n ­
gielskich, 1 setter irlandzki, 17 chartów , 22 
wyżły  niemieckie, 3 jam niki, 7 foxterrierów, 
2 spaniele, 9 be rna rdyńsk ich ,  4 wodołazy, 
15 dogów, 27 ow czarków  alzackich (niemiec­
kich), 6 ow czarków  polskich, 9 doberm anów , 
8 airedale  - terrierów, 8 bokserów, 5 buldogów 
angielskich, 1 pudel, 1 szpic, 7 p inczerków  d łu ­
gowłosych, 6 p inczerków  kró tkow łosych  (ra t­
lerków ), 5 gryfoników.

W y s ta w y  psów, odbyte w ram a c h  wystaw  
drob ia rsk ich  w  K rakow ie  zgrom adziły  w r. 
1924 —  47 psów, w r. 1925 —  77 psów i w r.

żackich —  17 szt.. wyżłów niemieckich — 
13 szt., fox terr ierów  —  12 szt., dob erm an ó w —- 
9 szt. inne po  k ilka sztuk (1 pointer, 2 settery 
ang., 2 settery irland., 4 spaniele, 2 dogi, 2 b o k ­
sery i t. d.).

W  Łodzi  odbyły się w ystaw y psów w r a ­
m ach  w ystaw  drobiarsk ich  w r. 1925 (42 psy) 
w r. 1926 (67 psów), w r. 1928 (46 psów).

W  Torun iu  odbyła  się w ystaw a  psów w r a ­
m a c h  w ystaw y drobiarsk ie j  w r. 1933. W y ­
stawiono 46 psów, w tem  9 psów myśliwskich, 
reszta psy obronne i pokojowe.

W  W ejherow ie  w ra m a c h  wystaw  d ro b ia r­
skich odbyły  się w ystaw y psów w r. 1927 
(30 psów) oraz w r. 1928 (27 psów).

P o in te r  ,,p a n d u r“ wtas.  P a n a  P re z y d e n ta  Rzeczypospoli te j .  
Hodowli K. A n to szew sk ieg o  w W arszaw ie .  (Pol. K. R. A-I-35).

1928 —  26 psów. Przew aża ły  na tych w ys ta ­
w ach  psy obronne  i pokojowe. Psy  m yśliw ­
skie by ły  rep rezen tow ane  bardzo  nielicznie 
(w r. 1924 —  13 szt., w r. 1925 —  18 szt.. w r. 
1928 —  3 szt.).

W e  L w o w ie  odbyły się większe w ystaw y 
psów w ra m a c h  T argów  W schodnich  w r. 1932
1 1933. W  r. 1932 w ystaw iono ogółem 95 psów, 
w tem  z pośród  psów  myśliwskich —  2 poinlry.
2 irlandy, 5 w yżłów  niemieckich. 3 gryfony, 
1 ogar, 3 charty ,  12 jam ników , 11 foxterr ierów ; 
reszta —  to psy  obronne  i pokojowe. W  r. 
1933 w ystaw iono 98 psów, w tem najwięcej 
jam n ik ó w  —  21 szt., następnie  ow czarków  al-

W  W iln ie  odbyło się trzy  pokazy  psów 
w ra m a c h  w ystaw  drobnego  inw en ta rza  na T a r ­
gach Północnych . W  r. 1928 w ystawiono 30 
psów (w tem  19 psów m y śl iw sk ich ) ; w r. 1930 
w ystaw iono 11 psów; wreszcie w r. 1933 — 
21 psów. Poza wym ienionem i w ystaw am i i po­
kazam i psów rasow ych odbyły  się pokazy  psów 
z okazji p rób  polowych na  terenie  W ilanow a 
pod W arszaw ą, w poznańsk iem  i na Pom orzu. 
Nadto pokazy  psów odbyw ają  się na Śląsku.

W  k ażd y m  bądź razie ruch w ystaw ow y 
istnieje dość znaczny. Niestety, jeśli chodzi 
o obsyłanie  wystaw , to poza w ystaw am i sto- 
łecznemi, sp raw a ta p rzedstaw ia się jeszcze
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dość słabo. W p raw d z ie  i w ystaw y stołeczne, 
w po rów n an iu  z w ystaw am i zagran icznem i 
p rzedstaw ia ją  się jeszcze bardzo  skrom nie. Na 
to sk łada  się wiele przyczyn. Przedewszyst- 
k iem  b rak  w W arszaw ie  odpowiedniego lokalu 
w ystaw ow ego i in ic ja torzy w ystaw  tracą w ie ­
le czasu i wysiłków, nim  zdobędą jak i  taki lo­
kal, aby  urządzić  w nim  wystawę, wiedząc 
zgóry, że nie może ona dać tego efektu, jaki 
o trzym ałby  zw iedzający w ystaw ę w in n em  oto­

czeniu. Jes t  to niestety sm u tn a  rzeczywistość 
i z tego ty tu łu  nie m o żn a  m ieć pretensji  do k o ­
m ite tu  wystawy. Z drugie j s trony  przewozy 
psów z prow incji  na  w ystaw ę są bardzo  kosz­
towne i nie każdy  m oże sobie dziś pozwolić na 
taki w ydatek . M iejmy jed n ak  nadzieję, że 
w związku z rozw ojem  a m a to rs tw a  w tej dzie­
dzinie będą  w ystaw y  liczniej obsyłane. W y ­
m ag a  tego zarów no  hodow la  psów, jak  i m o ­
carstw ow e stanowisko naszego k ra ju .

Księgi rodowodowe psów rasowych
Pol. Związek Hod. Psów  R asow ych p ro w a ­

dzi Po lską  Księgę R odow odow ą Psów  R aso­
wych, na podstaw ie  s ta tu tu  i niżej podanego 
regu lam inu . W  regulam inie  ty m  om ów ione są 
w a ru n k i  re jes trac ji  psów  i sposób zapisu do 
ksiąg rodow odow ych psów rasow ych. P rzepisy  
te są opar te  n a  doświadczeniu i przepisach, 
p rzy ję tych  przez ogó lnokrajow e organizacje 
kynologiczne zagranicą  z uw zględnien iem  w ła ­
ściwości rodzim ej hodowli i doświadczenia w ła ­
snego. Jedne in  ze specjalnych w y m a g a ń  Pol. 
Zw. Hod. Psów  Ras. p rzy  w pisyw aniu  psów do 
ksiąg rodow odow ych  —  to w ym agan ie  załącze­
nia  fo tografji  w pisyw anego psa, celem wlepie­
nia do księgi oraz na lep ien ia  drugiej odbitki na 
rodowodzie (wyciągu z Księgi Rodowodowej), 
w y d a w a n y m  właścicielowi psa. Jest  to bardzo  
pożyteczna inowacja, k tó ra  daje  p ew n ą  iden­
tyfikację  w pisyw anej  sztuki, a p rzy tem  w 
Zw iązku  pow sta je  w span ia ła  ko lekcja  setek p o ­
dobizn psów, które, jak  wszystko śmiertelne 
na  tym  świecie, z czasem giną, a  na tom iast  ich 
podobizny, wlepione do ksiąg, pozostają  i m o ­
gą służyć zawsze, jako  m a te r ja ł  p rzy  różnych  
opracow aniach , uzupe łn ia jąc  inne dokum en ty  
ich istnienia. Inow acja  om aw ian a  znalazła  
u  hodow ców  zupe łną  ap roba tę  i kom ple tne  zro ­
zumienie. Z resztą  i sam rodow ód w ygląda  da­
leko korzystniej, będąc zaopa trzony  w fotogra- 
f ję  psa, zwłaszcza, iż ostatnio Związek wydaje  
bardzo  efek tow ne rodowody, w ykonane  na  p a ­
pierze czerpanym , s tanow iące miły i elegancki 
d o k u m en t  pochodzenia  psa, nie ła tw o p rzy tem  
u lega  uszkodzeniu  ze względu na  trw ałość 
papieru .

In n ą  odrębność  s tanowi —  w pisyw anie  
psów dopiero po ukończen iu  8 miesięcy życia, 
na tom ias t dla szczeniąt są w y daw ane  m etrycz ­

ki (świadectwa pochodzenia), s tw ierdzające ich 
pochodzenie z pow ołan iem  się na  odnośne n u ­
m ery  Księgi Rodowodowej, gdzie są zap isyw a­
ni rodzice szczenięcia. Jest  to p rak tyczne  gdyż 
sam  hodow ca w ystaw ia  te m etryczki (b lankie­
ty  m etryczek  o trzym uje  się w Związku). Po 
ukończeniu  przez szczeniaka 8 miesięcy —  w y ­
starczy zgłosić m etryczkę  do Zw iązku, aby 
o trzym ać  rodow ód psa bez żadnych  trudności. 
W łaściciel suki obow iązany  jest do przesłania  
do Z w iązku  wypełn ionej i podpisanej przez 
właściciela re p ro d u k to ra  k a r ty  krycia  (które 
również m ożna  o trzym ać  w  Zw iązku), celem 
wciągnięcia do ksiąg rodow odow ych oraz m e l­
d u n k u  miotu. Jest  to cykl czynności, niezbędny 
do praw idłow ego p row adzen ia  re jes trów  h o ­
dowlanych.

Księgi Rodowodowe Polskiego Zw iązku 
Hod. Psów  Rasow ych s tanow ią już dziś p iękny 
m aterja ł ,  da jący  m ożność zo rjen tow ania  się 
w  zagadnieniach hodowli psa  rasow ego w P o l­
sce. F ra g m e n ty  z tych ksiąg posłużyły do p o w ­
stania  niniejszego w ydaw nic tw a. Fo tograf je  
psów, k tóre  zdobią nasze pierwsze tego rodza ­
ju  wydaw nic tw o, pochodzą przew ażnie  z n a ­
szych Ksiąg R odow odow ych. W szystkie  psy 
tu ta j  rep ro d u k o w an e  są wpisane do naszych 
ksiąg  rodow odow ych.

W zrost  uśw iadom ienia  szerszego ogółu 
w k ie ru n k u  zw racan ia  większej, niż dotąd, 
uw agi na  w ażność  rodow odu dla psa, jest aż 
nazbyt widoczny. Ostatnie miesiące w biurze 
Zw iązku  w ykaza ły  n iezw ykły  w zrost za in te re ­
sowania  w tym  k ie runku . M iejmy nadzieję, że 
n iezadługo zagadnienie  rodow odu  dla psa ra so ­
wego będzie na  tyle popu la rne  w  naszym  k r a ­
ju, że stanie się zbędnem  naw oływ anie  do tej 
czynności hodow ców  i m iłośn ików  psów.
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Pointer, jego pochodzenie 
i hodowla w Polsce

go już n ie  in te re su je  nic, da le j  szuka, by za 
chw ilę  przystanąć ',  ja k  w ry ty ,  a r e t r iev e r  
z z iem i zdobycz podnosi.  My u ż y w a m y  po- 
in te ra  do  w sz e c h s t ro n n e j  p ra c y  w  po lu  i t u ­
taj d op ie ro  w idz im y, ile in te l igenc ji  p o s ia ­
da, ja k  ła tw o  i odp o w ied n io  się z a a k l im a ty ­
zował. U nas  jes t  d o b ry m  ap o r te re m , tro- 
pow cein  i do p ra c y  w odnej .  M niej u d a n y m  
jes t  w p ra c y  n a  d rap ieżn ik i .  C h o w an y  in te l i ­
g e n tn ą  r ę k ą  i ze zn a jo m o śc ią  rzeczy, jest r o ­
z u m n y m  i p ra w d z iw ie  p o m o c n y m  to w a rz y ­
szem  m yśliw ego.

P o in te r  n a leży  do psów  w cześnie  d o j rz e ­
w a ją c y c h  i jego in s ty n k t ,  jego n a m ię tn o ść  
m y ś l iw sk a  są b a rd z o  w ybitne . P ó łro czn e  psy 
w y s ta w ia ją  zupełnie  dobrze ,  bez  w szelkiego 
p rzy g o to w an ia ,  p o m im o  to je d n a k  s ilna  i in ­
te l ig en tn a  rę k a  m u s i  go w y chow yw ać .  T e m ­
p e ra m e n t  p o in t ra  o p a n o w a ć  tak , b y  p raco w a ł  
w  p o lu  nie d la  siebie, lecz d la  sw ego pana, 
je s t  s z tu k ą  w ie lką . T rz e b a  s tw ierdzić ,  że a cz ­
k o lw iek  nie  jes t  k r n ą b r n y  i n ie  n a row is ty ,  
j e d n a k  u p ó r  w n im  tkwi. T łum aczę  to  ty lko  
jego św ie tn y m  w ęchem , k tó r y  n ig d y  go nie 
zawodzi.

U żyw ają  ró w n ież  p o in te ra  ja k o  w y w ia ­
dowcę, p rzew ażn ie  w k r a j a c h  pó łnocnych . 
Z w ie trzyw szy  zw ierzynę , p rzy s ta je  n a  chwilę, 
p o czem  w ra c a  do swego p a n a ,  p ro w a d z ą c  go 
n a jk ró ts z ą  d ro g ą  do zw ierzyny . W sz e c h ­
s tro n n o ść  jego  więc zaprzeczyć  się nie da. 
P o n iew aż  ja k o  w y w iadow ca ,  n ie  m u s i  być 
z n aczn y m  w  polu, w ięc  na  p ó łn o cy  sp o ty k a ­
m y  b a rd zo  często p o in te ry  cza rne  .

U nas  p o in te r  u ż y w a n y  je s t  jako  pies m y ­
śliwski m n ie j  w ięcej od la t  60-ciu i m yśliw i 
nasi n ie  t łu m ią c  jego w ro d z o n y c h  zdolności, 
n a m ię tn o śc i  i te m p e ra m e n tu  ze w sp a n ia ły m  
s k u tk ie m  rozw inę li  go i w ychow ali  o d p o w ie d ­
nio do w y m a g a ń  nasze j  f a u n y  m yśliw skie j.

P o in te r  k ró tk o w ło sy  angie lsk i jest  w peł- 
n e m  tego s łow a zn aczen iu  p sem  m yśliw sk im . 
P rzez  setki lal h o d o w a n o  go w yłączn ie  jako  
tw a rd e g o  w y s ta w ia c z a  i do tychczas  żaden  g a ­
tu n ek  k ró tk o w ło sy c h  w yżłów  w jego w łaśc i­
w ości go n ie  p rześc igną ł .  .Jest jed y n y m , k tó ­
ry  podczas  p o lo w an ia  sw oje zalety  w  całej 
p iękności,  jak  żaden  inny  wyżeł, o k azać  p o ­
tra f i :  m a  swój sposób  szukan ia ,  o d zn acza jąc  
sic p rzew ażn ie  w ia t re m  g ó rn y m  i n a d z w y ­
czaj d ługim . O b se rw u ją c  p o in te ra  w polu, 
m a  się w rażen ie ,  że zw ie trzy ł p tak i  da leko  —  
daleko , więc pędzi, p ięk n y m , bez wszelkiego 
w ysi łk u  ga lopem , z no sem  do góry  zad a r ty m , 
z m ie rz a  sy s tem aty czn ie  pole, aż n a ra z  s ta je  
jak  s t r u n a  w yciągn ię ty ,  j a k b y  zam arł .  P o ­
in te r  w polu , to w idok, k tó ry m  n a p a w a ć  się 
m ożna .  W  swej stójce jes t  n ie p o k o n a n y ,  a je ­
żeli zau w aży ć  p o tra f im y ,  z j a k ą  f in ez ją  nogę 
p rz e d n ią  do gó ry  w te d y  podnos i ,  to  m a m y  
w id o k  tak  m a je s ta ty czn y ,  ta k  w sp an ia ły ,  że 
nie dz iw im y  się o lb rzym ie j  ilości jego m iło ś ­
ników .

„Blackfie ld  F a le "  (Ganka) Pol.  Ks. R. P. R. A-I-5.

W  ojczyźnie  sw oje j jes t  on u ż y w a n y  tylko 
do szukan ia  i w ystaw ian ia  zwierzyny. W  a p o r ­
cie w y ręcza  go re tr ieve r .  S zkoda  czasu. P o ­
in te r  zw ie rzynę  znalazł,  w ystaw ił,  w y t r z y ­
m a ł  zbliżenie się m yśliwego. P a d ł  strzał.  Je-
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Szczególnie w K ongresów ce  p o in te r  d o m in o ­
w ał nad  wszystkiem i innem i w yżłam i i p rzyz ­
n a ć  t rzeba , że n ie  bez  racji.

„Tren ing  F a m a "  (A-I-91). Hodow li  J .  Zierakowskiego 
w N ow em  M ieśc ie  n /P .

Czyż m o ż n a  p o ró w n a ć  p racę  w y ż ła  n ie ­
m ieck iego  z p ra c ą  p o in te ra ?  Czy zna jd z iem y  
m u  ró w n eg o  w biegu, w y trzy m a ło śc i ,  n a m i ę t ­
ności. Po in te r  w polu jest a rys tokra tą .  Posia­
da tak t,  z ach o w an ie  i p o t ra f i  się o p an o w ać  
w  k ażd e j  sy tuacji .  H is to r ja  p o in te ra  sięga 
p o czą tk ó w  18-go stu lecia:  o jczyzną  jego jest 
Anglja . W p ra w d z ie  n ie k tó rz y  tw ie rd zą ,  że 
w yw odz i się on z H iszpan ji ,  ze zn a n y c h  naon- 
czas p o in t ró w  h isz p a ń s tk ic h  (Old span isb  
P o in te r ) ,  j e d n a k  tw ie rd z e n ia  t e 'n i e  z n a jd u ją  
d o s ta tecznego  p o p a rc ia .  I h isz p a ń sk i  p o in te r  
p o s iada ł  w łasnośc i  m yśliw skie , o k tó ry c h  c u ­
d a  o p o w iad an o ,  je d n a k  s ta re  sz tychy  m y ś l iw ­
skie, z k tó rem i nas zapoznaje  m alarz  Stubs 
z ro k u  17(i8, w y k azu ją ,  że p o in te r  h iszp ań sk i  
by ł  psem  ciężkim , nie lo tnym . P ra w d a ,  że 
p ra o jc ie c  dz is ie jszych  p o in t ró w  też n ie  był 
tak  d o sk o n a ły m , jak  dzisiejszy, a szczegól­
nie ró żn i ł  się od niego sy m e try czn o śc ią  b u ­
dow y i sp rężystośc i nóg, j e d n a k  p o zn ać  się 
da, że in n y m  był h a sz p a ń sk i  po in te r ,  aniżeli 
angielski.  W  i lu s t ro w a n e m  p iśm ie  angiel- 
sk iem  „ S p o r tm a n n s  G ab ine t"  z ro k u  1803 
z n a jd u je m y  pod o b izn ę  p ra d z ia d ó w  dz is ie jsze­
go p o in t ra  i w idz im y, że g łow a jego by ła  w te ­
dy cięższą, nie ta k  sucha , a ogon p rz y p o m i­
n a ł  dzisie jszego szorstkow łosego .

N iezb itych  dow odów , że p o in t ry  p o c h o ­
dzą z H iszp an j i  b rak .

Do w y c h o w a n ia  dzisie jszego p o in t r a  p o ­
m ogły  A ng likom  k rzy żo w an ia .  Na ten  te m a t

ro z m a i te  są dow ody  i p rzypuszczen ia .  N a j ­
w ięcej p o d o b n o  p rzy czy n i ło  się do ca ło k sz ta ł­
tu  b u d o w y  k rz y ż o w a n ie  z foxem , co u z n a ć  
t rz e b a  p ra w ie  za pew nik . K rzy żu jąc  p o in t r a  
w la ta c h  1800 z fo x h o u n d e m , b u d o w ę  p o ­
in t ra  zm ien iono  n a  jego korzyść . Szczegól­
nie  o s iągn ię to  w ie lką  sp rężystość  m ięśn i, 
a t e m p e ra m e n t  w zm óg ł się. Na w ęch  k r z y ­
żow an ie  n ie  oddzia ła ło , gdyż i fox  w sil­
n y m  s to p n iu  ta k o w y  posiadał. Pow yższe  
k rz y ż o w a n ie  u zn ać  m ożna  byłoby  za d o ­
bre. M niej p ra w d o p o d o b n e m  jes t  k r z y ­
żow an ie  z c h a r te m ,  gdyż w ted y  s ta n o w ­
czo w ęch  u c ie rp ia łby ,  a zdoby ta  k o rzy ść  
w  locie by łaby  wobec u tra ty  w ęchu  choćby  
i częściowej n ie w sp ó łm ie rn ą .  R ów nież  tw ie r ­
dzą, że za d a r ty  nos p o in t r a  i jego g ó rn y  w ia t r  
o s iągnąć  m ia ł  p rzez  k rz y ż o w a n ie  z b u ld o ­
giem. W ą tp ię  j e d n a k  pow ażn ie ,  czy bu ldog  
w n iósłby  coś dobrego . A stm a, tak  p o w szech ­
n a  11 b u ld o g ó w  .by łaby  się choć  je d n e m u  po- 
in tro w i udzieliła , j e d n a k  b a d a ją c  w  l i t e r a tu ­
rze  i n ao czn ie  p o in t ra ,  nie sp o tk a łem  się d o ­
ty chczas  z p o d o b n ą  ch o ro b ą  u niego. Nie 
u lega tylko wątpliwości k rzyżow anie  z foxa- 
mi, a z n a n y  h o d o w c a  p o in tró w , Mr. T h o rn -  
ton, swego s łynnego  „ D a sh a "  o trz y m a ć  m ia ł  
z k rz y ż o w a n ia  z foxam i. Było to w  1795 roku .

P o in te r  jes t  ty p e m  p ięk n e j  b u d o w y  psa. 
Sm ukły , p ro p o rc jo n a ln e g o  w yglądu , m u s k u ­
la tu ra  zupe łn ie  sucha , sk ó ra  dob rze  g ładko 
n a łożona , ja k  u  pe łn o k rw is teg o  kon ia ,  p r z e ­
św ie tla  k a ż d ą  żyłę i m usku ł.  Kość tw a rd a ,

P o in te r  „T ren ing  T em po" .  H odow la  J .  Z ienkow - 
sk iego  w  N ow em  M ieśc ie  n /P .

niczem  słoniow a. B a rw a  p o in t r a  jes t  biało- 
b ru n a tn a ,  b ia ło-żółta , b ia ło -p o m a ra ń cz o w a .  
b ia ło -czarna . Zaw sze ła ty  w  p o w yższych  ko-
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lo rach ,  dość często jeszcze u s ian y  k ro p k a m i  
k o lo ru  łat. J e d n o k o lo ro w e ,  za w y ją tk ie m  
cza rn y ch ,  nie są łub iane , an i  mile w idz iane . 
Z n a jd u je m y  i t ró jk o lo ro w e  p o in try ,  je d n a k  
s ły n n y  m r .  A rk w ir ig t  u w aża ł  je za p o d e j r z a ­
ne. P o in t ry  t a k  zw an e  „ H e r th a “ , b a rd z o  ro z ­
pow szechn ione  w  D anji ,  są jed noko lo row e , 
żó łto -p o m arań czo w e . H e r th a  p o in t ry  są j ę d r ­
ne w b u d o w ie  i nazw ę  sw o ją  zaw d z ięcza ją  su ­
ce „ H e r th a “ , k tó ra  jes t  u w a ż a n ą  ja k o  p ra-  
m a tk a  tychże.

li. M ilewski

H o d o w la  p o in t r a  ang. w Polsce  o d ro d z o ­
nej rozpoczę ła  się w  ro k u  1920. Pierwszemu 
p o in t ra m i  bod. pols. były „Aza44 B. M ilew skie­
go i „R ena44 Dr. Ignacego  G rym ińsk iego , p o ­
chodzące  z hodow li  Róży W ysock ie j  od psów  
ps ia rn i  ro sy jsk ich .  (Stęka i Azy). „R ena44 d o ­
sk o n a ła  suka  m y ś l iw sk a  i w y s taw o w a  o t rz y ­
m a ła  na  p ie rw sze j  w a rsz a w sk ie j  w y s taw ie  
złoty m edal.  P o k ry ta  c z a rn y m  p o in t re m  
„B lackfield  F rant“ im p o r to w a n y m  z B erl ina  
przez  p. St. Czerskiego da ła  15 m a ja  1924 r. 
p ięć  szczen ią t (4psy, je d n ą  sukę), z pośró d  
k tó ry c h  w y ró żn i ły  się spec ja ln ie  w a lo ra m i  po- 
low em i i w y s ta w o w e m i „N orm a44, „R ex“ 
i ,,A li“ psy  cza rno łac ias te .  P sy  te o trzy m a ły  
n a g ro d y  na k o n k u r s a c h  i w ys taw ach .  „R ena44 
p o k ry ta  „BI. Frantem '4 d ała  w n a s tę p n y m  
m iocie  zn ow u  szereg d o sk o n a ły ch  psów , z po-

P o in te r  „Tren ing  D rop" .  H odow la  J .  Z ienkow skiego  
w  N ow em  Mieśc ie  n /P .

ś ród  n ic h  „G rynia44 zdobyw cę  I nagr .  w kl. 
mł. na  p ie rw szy ch  k o n k u rs a c h  po tow ych  
i d w u k ro tn ie  p re m jo w a n e g o  na I m ie jscu  
na w y s taw ach  w arszaw sk ich .  P o k ry ta  t r z e ­

ci raz  „Skogis P anipas44 im p o r te m  szw edz­
kim, sp ro w a d z o n y m  p rzez  p. W ła d y s ła w a  
Gajkow skiego , da ła  doskonałego  „R alfa44

„Tren ing  F a m a" ,  „Tren ing  T em p o "  i „Skogis Grom ".
H odow la  J .  Z ienkow sk iego  w N ow em  M ieście  n /P .

zdobyw cę  1 nag r .  na  k o n k u rs a c h  i p ie rw sze j  
n a g ro d y  n a  w ystaw ie , o raz  „F atm ę44., zd o b y w ­
czynię  szeregu  n a g ró d  na  w y s taw ie  w P o ­
znan iu .  P o k r y ta  cz w a r ty  i osta tn i  raz  „Rhum  
av L yngsasa44, im p. szw edzk im  spr. p rzez 
K. A ntoszew skiego  da ła  m io t,  z k tó reg o  w y ­
ró ż n i ł  się „R en64 i „M iła44, o trz y m u ją c e  n a g ro ­
dy po łow ę i w ystaw ow e. „Aza44 k r y ta  „BI- 
F rant64 dała  „R cxa“ cza rnego  p o in te ra ,  zdo ­
byw cę  szeregu  I n a g ró d  na k o n k u r s a c h  po ło ­
wy cli i o d zn aczeń  w ystaw ow ych .

„N orm a44, k tó rą  n a b y ł  od  dr. 1. G ry m iń ­
skiego K. A ntoszew ski, zosta ła  p o k ry ta  „Sko­
gis B lack  D evilein44, c z a rn y m  p o in te rem , imp. 
ze Szwecji p rzez  p. A. Czerskiego. Z sześciu 
szczeniąt,  jak ie  się u rodziły ,  sp ec ja lną  u w a ­
gę zw róciły : „Black l 44, ..Pandur44, „Astra44
i „Cyga44. C zw ó rk a  ta  o t rz y m a ła  szereg n a ­
g ród  n a  w y s ta w a c h  i k o n k u rsa c h .  „Astra44, 
p o k ry ta  „P am pasem 44 zosta ła  sp rz e d a n a  na 
w ileńszczyznę, d a ją c  ta m  szereg d o sk o n a ły ch  
psów z k tó ry c h  „A now 44 p. W . S teln ick ie j b y ­
ła  w ysoko  p re m jo w a n a  n a  w ystaw ie  w W a r ­
szawie.

W r o k u  1925 sp ro w a d z o n a  zosta je  „Black- 
field  Fate-G anka44 przez  B. Milewskiego, p o ­
k ry ta  „Skg. BI. D evilem 44, daje  dw oje  szcze­
niąt, z k tó ry c h  su k a  c z a rn a  „N igra44 nab y ta  
p rzez  p. A. B ru d n ick ieg o  o kaza ła  się h. p o ż y ­
teczną, o t rz y m u ją c  n ag ro d ę  na  k o n k u rs ie  
i w ystaw ie , n ies te ty  ginie t rag iczn ie  (nie p o ­
zo s taw ia jąc  po to m stw a?) .

„G anka44 k ry ta  „P am pasem 44 da ła  dużo 
psów  po tow ych  i w ys taw o w y ch ,  m iędzy  in- 
nenii „B olm il-P rim ę44 i „B olm il-R apa44, zdo-
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byw ców  szeregu n ag ród  na k o n k u rsach  i w y­
staw ach. „Prim a“ k ry ta  kolejno „Skogis 
Gromem“ imp. szwedzkim, sp row adzonym  
przez St. Czerskiego oraz  „Blackfield Dropem “ 
im. z B erlina  przez dr. Zakrzew skiego i „Jan- 
k o“ im. z B erlina  przez M. Bielawskiego dała  
k i lka  w yb itnych  psów, a m ianow icie:  „Splen­
dor B ey“ i „Splendor Arja“.

W  1928 ro k u  sp row adził  ze Szwe­
cji dwoje żółtych szczeniąt K onrad  A nto­
szewski „Irnia av Ł yngsassa44 i „Ruhin av 
Ł yngsassa44. „Ruhm  okazał sic; h. pożytecz­
nym  psem  polow ym , zdobyw ając  odznacze­
nia  na  konkursach .  „Irm a“ niepob itą  suką  
w ystaw ow ą zdobyw ając, przez szereg lat 1 
nagr. na wyst. w arszaw skich . P ok ry ta  „Skogis

„B eta"  (A-I-73). H odow la  J.  Babińskiego 
w Komorowie p. Pruszków.

Gromem“ daje  m io t, sk łada jący  się z 4 szcze­
niąt, z k tó ry ch  „Grom“ zdobyw a cały szereg 
I nagród  w ystaw ow ych, „Ruta“ otrzym uje  
k i lk ak ro tn ie  1 złote m edale  na  w ystaw ach  
i n a g ro d y  na  k o n k u rsa c h  polowych.

W  19.30 r. sp row adza  p. M. Bielawski 
z Niemiec dwoje szczeniąt. Z n ich  suka 
„Blackfield E dith“ okazuje  się doskona łą  su ­
k ą  połową, zdobyw a szereg nagr. na  k o n k u r ­
sach i odznaczeń  na w ystaw ie. K ry ta  d w u ­
kro tn ie  „,Tanko“ daje  w p ie rw szym  i d rugim  
miocie szereg znakom itych  psów polowych 
z n iepob itym  „Gryfem44 na  czele.

Pies „BI. Eol44 okaza ł  się d ob rym  psem  pn ­
iowym.

O sta tn iem i im p o r tam i by ły  „Dar44, „Black­
field  Lady44 i „Blaekfield Golf44. „Dar44 im ­
p o rt  rosy jsk i wł. St. Czerski jest b. dobrym  
psem  polow ym , zdobył 1 i II nag rodę  na k o n ­
ku rsach , oraz  odznaczony  został na wystawie,

ja k o  re p ro d u k to r  da ł szereg pożytecznych 
psów, m. innem i „Braw o44 p. Klimpla, h o d o ­
wli W. Babińskiego, został nagr. I nagr. na  
jes iennych  p róbach  polowych. „Lady44 wł. 
J a n  Mieczysław Stypiński, k ry ta  „R alfem 44 
dała  jednego szczeniaka sukę „H erę44, o d z n a ­
czoną na ko n k u rs ie  po low ym  i zdobywczynię 
1 nagr. w kl. mł. n a  wystawie.

„Golf44, sp row adzony  z B erl ina  przez p. 
J a n a  Zienkowskiego, został odznaczony  11 
nagr. na wystawie. P ok ry te  n im  zostały dwie 
suki p. Z ienkowskiego. „Trening-Fam a44 
i „Zula44, obydw ie te po in terk i. p rem jo w an e  
na p róbach  i wystaw ach , dały szczenięta, k tó ­
re w tej chwili, jak o  k ilkom iesięczne psy za ­
pow iada ją  się b. dobrze. Poza  powyżej wy-

Poin ter  „Zula" — własność Antoniego Kalickiego 
w W arszaw ie  ul. M arcinkowskiego 9. (A-I-86).

(mienionymi hodow cam i, k tó rzy  im p o r tu jąc  
z zagran icy  m a te r ja ł  hodow lany , przyczynili  
się do podn iesien ia  poziom u hodowli po in tra  
w Polsce, m am y  szereg hodow ców , którzy, 
naby w a jąc  psy  hodowli k ra jow ej,  s ta ra ją  się
0 u trzy m an ie  jej, dzięki u m ie ję tn em u  d o b ra ­
niu m ate r ja łu  rozpłodowego, n a  w ysokim  po ­
ziomie. I)o n ich  należą: W a n d a  Stelnicka, 
K. Swiderski, J. Szeligowski, A. Kalicki. W.
1 .T. Babińscy, W. Bakierow ski, W. G ajkow ­
ski. W. Łosakiewicz, 1. Szklarczyk i inni.

.T. Antoszewski 

POINTRY W PISANE DO POL. KS. RODOW. 
PSÓW  RAS.

BLACKFIELD FRANT, pies, czar., nr.  18.1 X.21 
r., hod. W. Marr, w Berlinie,  rodz. B lacfield Bouby 
i Nina d’Armendreuil; Wlaś.  Stanisław Czerski. Pol. 
Ks. Rod. Ps. Ras. A - I - 3.

RENA, suka, biała z br., ur. VIII.20 r., hod. Róża 
W ysocka; rodz. Stek (Milewskiego) i Aza. W łas. J.
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Grymiński. W  r. 1924 w W arszawie  wyst. — med. 
złoty. Pol. Ks. Rod. Ps. Ras. A - 1 - 4.

BLACFIELD FATE (Ganka), suka, czar., ur. 18. 
IX.21 r., hod. W. Marr;  rodz. Blackficld Bouby oraz 
Nina d‘Armadreuil. Na wyst. w Niemczech i Belgji 
4- pierwsze nagr.  w Polsce 3 złote med. i nagr.  hon.

Na próbach poi. 4 nagr.  w Niemczech i Belgji. Wlaś.  
B. Milewski. Pol. Ks. Rod. P. R. A - 1 - 5.

SKOGIS BLACK DEV1L, pies, czar., ur. 10.YII1 
20 r., liod. Lundberg  w Szwecji; rodz.:  Siirangeus Gurt 
i Skogis Minka. Na wyst. w Sztokcholmie  — II nagr.,

na  próbach poi. w Szwecji w r. 2 1 , 22 i 23 — trzy
pierwsze w kl. otw. i zwyc. oraz nagr. honor.  Właś.
SI. Czerski. Pol. Ks. R. P. R. A - 1 - 6.

ROLF, pies, biał. z br., ur. 15.IV.19 r., hod. M.

Bielawski; rodz. Stek (Milewski) i Asta. Na wyst. w r. 
1924 i 1925 — med. srebr. (Warszawa). Pol. Ks. Rod. 
P. R. A - 1 - 7.

NORMA, suka, czar., ur.  19.V.24 r., hod. J. Gry­
miński;  rodz. Blackficld - Frant i Rena (A - I - 4 ) ;  
na wyst. W arsz .  dypł. na  med. zł., w r. 1925 i med.

bronz. w r. 1927. Właś. Br. Godlewski w Łucku. P.
Ks. R. P .  R. A - l  - 8.

ALI, pies, biał.-czar., ur. 19.Y.24 r., hod. J. Gry­
miński;  rodz. Blackficld - Frant ( A - l  - 3) i Rena
(A - 1 - 4); na wyst. w W arszaw ie  1925 r. — med.

Splendor Bey (A-I-72) własność W acław a  W attsona  
w W arszawie,  ul. T ręb a ck a  4.

złot. Właś. J.  Szeligowski w Łowiczu. Pol. Ks. R. P. 
R. A - I  - 9.

REX, pies, biał. czar., ur. 19.Y.24 r., hod. J. Gry­
miński;  rodz. Blackficld - Frant (A - 1 - 3) i Itcna
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„Track"  (A-I-117). W łasność ppłk.  Dr. Kazimierza Polkowskiego 
w W arszawie,  Okrężna 28.



( A - I  - 4). Na wyst.  w W a rsz a w ie  1925 r. —  dypl. 
nied. sr. Pol. Ks. Rod. P. R. A - I - 10.

ASTA, suka, biał.  br. , ur.  1.1.24 r., bod. M. B ie­
lawski;  rodz. R alf  (A - 1 - 7) o raz  Biksa ;  na  wyst.  
W arsz .  1924 —  med. sr. w 1925 — nied. br. w Często­
chowie —  med. sr. W iaś.  A. Brodnicki .  Pol.  Ks. R. 
P. R. A - I - U .

LUNA, suka ,  biał.  br., ur.  4.VIII.22, bod. J.  Sze- 
ligowski;  rodz. As (Wysockiej)  i L ed a ;  na  wyst.  
W arsz .  1924, 1921 nied. br. Pol. Ks. Rod. P. R. 
A - I  - 12.

BRAWO, pies, biał.  br., ur.  14.V.24. bod .  j .  Szeli- 
gowski;  rodz. P r y m  (Cholewińskiego) i L u n a  (A -
I - 12). Pol. Ks. R. P. R. A - I - 13.

REK, pies, czar.,  ur. 28.V.24, bod. B. Milewski; 
lodz.  F r a n t  (A - I - 3) i Aza. Na wyst.  W arsz .  1925 
i 1927 — med. sreb. nagr.  bon .  n a  p ró b a ch  poi. dypl.
II 1927. W łaś.  M. Bielawski,  nasi .  E. Steliński.  Pol.  
Ks. R. P. R. A - I • 14.

RYŚ,, pies, bial. br., ur. 1.IV.23, bod. H. Rudzki;  
rodz. Mały oraz  W ega  II ;  właś . B. W łodkow ski 
w Płocku. P. K. R. P. R. W  - I - 1.

AZA, suka, biał. br.,  ur.  sierp. 1924, bod. B. Mi­
lewski;  rodz. Rolf  (A - I - 7) oraz  Biksa ,  właś.  J. 
Grabowski,  Tad .  Z arem ba .  Pol. Ks. R. P.  R.A - I - 10.

SKOGIS PAMPAS, pies,  biał.  żółt., ur. 16.XII.24 
r., bod. L u n d b e rg  w Szwecji; rodz. Skogis - H opp
oraz  Chain.  Skogis Sessan. Na wyst.  W arszaw .  1927 — 
med. sr. n a  prób. poi. w Szwecji —  II. W łaś.  W. G a j­
kowski.  Pol.  Ks. R. P. R. A - I - 17.

ZABA, suka, czar.,  ur.  16.XI.25 r., bod. K. Świ­
derski;  rodz.  F r a n t  (A - 1 - 3 )  o ra zD ja n a .  W łaś.  St. 
Gajewski.  Pol. Ks. Rod. P. R. A - 1 - 19.

LODA II, suka, biał. br.,  ur. 1.IV.26 r., bod.  J. Sze- 
ligowski;  rodz.  Ali (A - I - 9) oraz  L u n a  ( A - I  - 12);
n a  wyst.  w Łodzi 1926 —  med. br. w W arsz .  1927 —
I. p. w S tan is ław ow ie  1928 —  med. zł. W łaś .  Losu
kiewicz. Pol. Ks. Rod. P .  R. A - 1 - 24.

NORMA, suka, biał. br., ur.  1.1V,26 i\, hod. .1. 
Szeligowski;  rodz.  Ali ( A - I  - 9) o raz  L u n a  (A - I -
12); n a  wyst.  w Łodzi  1926 —  m. b r.  w r. 1927
w W arszaw ie  m ed. zł. Pol.  Ks. R. P. R. A - I  - 25.

BL AC F IE L D  - BANKER, pies, biał.  br., ur. 21. 
1Y.26, hod. W . M arr ;  rodz. Blacfield  - Boss oraz  
Blacficld  - Pe r fec t io n ;  właś. B. Milewski, n as tępn ie  
S. Jaeger .  Pol. Ks. Rod. P. R. A - I - 27.

CZARNA PANTERA, suka , czar.,  ur. 1924 r.,
bod. K. Świderski;  rodz. F r a n t  (A - I - 3) oraz  D ja n a ;  
n a  wyst.  W a rsz a w .  1925 —  med. br. 1927 —  med. sr. 
Pol.  Ks. 11. P.  R. A - I  - 31.

GRAKE, pies, biał.  czar.,  ur.  15.VI.30 r., bod. O. 
Gordz ia łkowski;  rodz.  P a iu lu r  ( A - I  - 35) o raz  Fa t-  
m a  (po Pom pas ie  i Renie),  właś.  S. Mravincsies.  Pol. 
Ks. R. P. R. A - I - 33.

PAiNDU.R, pies, czar. ,  ur .  24.111.26 r„ hod. K.
Antoszewski;  rodz. Skogis B lack  P ev i l  (A - I - 6)
o raz  N o rm a  (A - I - 8). Na wyst.  w W a rsz a w ie  w r. 
1931 m ed a l  zł., w łasność  P a n a  P rez y d en ta  Rzeczypo­
spolite j.  Pol. Ks. Rod. P. R. A - I - 35.

GROM, pies, biał. br., ur .  22.111.29 r., bod.  W.
Łosak iew icza ;  rodz. B an k er  ( A - I  - 27) oraz  Leda

II  ( A - I  - 24). W laś.  H. B urzyńsk i .  Pol.  Ks. Rod. P. 
R. A - I  - 52.

BRAWO, pies, biał. żół., ur.  15.VII.32 r., bod.  W. 
B abińsk i;  rodz. D a r  (Czerskiego) oraz  Aza (po L a m ­
pasie i D jan ie) ;  na  przegl. w W ilan o w ie  1933 r. — 
med. zl. o raz  n a  p ró b a ch  poi. 1933 r. dypl. II oraz 
nagr.  bon. W łaś .  W . Klimpel. Pol.  Ks. R. P. R. 
A - I  - 71.

SPLE N D O R  - BEY, pies, biał.-czar.,  u r .  1931 r., 
bod. A. B rodn ick i ;  rodz. Blacfield D rop  oraz  Bolmil- 
P r im a ;  n a  wyst. W arsz a w .  1933 —  med. sr. i zł. w  kl 
zw. W ilan ó w  1933 —  n a  przeg. m. zł. w T o ru n iu  
1933 —  med. zł. w W arszaw ie  w r.  1934 —  med. zł. 
w kl. I, 111, IV i V. N a  p ró b ach  poi. w r. 1933 i 1935— 
dypl. I i II. W łaś.  W atso n .  Pol.  Ks. R. P. 11. A - i - 72.

BETA, suka, biał.  żół., u r .  15.VII.32 r , bod. J. 
B abiński;  '-odz. D a r  o raz  Aza; n a  przegl. w W ilanow ie  
w r. 1933 —  wiel. m ed. sr., na  p ró b a ch  poi. dypl.  II 
sl. Pol. Ks. Rod. Ps. 11. A - I  - 73.

ZULA, suka, biał. żół., ur.  13.11.30 r., bod.  K. An- 
toszewski;  rodz. B lum av L ln g sasa  o raz  J u n o  (po 
P a m p as ie  i Gance); na  wyst.  W arsz .  w r. 1931 —  med. 
sr. w kl. II w r. 1934 —  med. zł. w kl. I, U l,  IV i V; 
na  prób. poi. w r. 1931 d w a  II dpy. i I st. w  r.  1934 —
III st. w kl. I. W łaś.  A. Kalicki w W arszaw ie .  Pol.  Ks. 
R. P. ,R. A - 1 - 86.

TR EN IN G  - FAMA, suka  biał. żół., ur.  13.V.32 r.. 
bod. J. Ziemkowski; rodz. Grom  (Paszkowskiego) 
oraz  Z ula  (po R h u m  L y n g sa sa  i Bolmil Juno);  na  
wyst.  W arszaw .  1933 r., med. br .  w1 kl. II, n a  p rze ­
glądzie w W ilanow ie  w  r.  1933 med. srb. Na prób. 
poi.  w W ilan o w ie  w r. 1933 dypl. III st. oraz  dypl. 
Centr.  Tow. Org. i K. Roln. Pol.  Ks. R. P. II. A - 
I - 91.

LEDA, suka, bial. br.,  ur.  15.111.32 r., bod. Al. 
C h rzan o w sk i  w Serocku; rodz. B ekas  (Dłużewskiego) 
o raz  K ala  Bolmil;  na  wyst.  W arsz .  1934 r. med. sreb. 
w  kl. I i V. W łaś.  I .  Szklarczyk. Pol. Ks. Rod. P. T. 
R. A - I - 114.

TRACK, pies, biał. czar.,  ur.  16.111.34 r., bod. J. 
Lange; rodz. D a r  o raz  B a jk a  (po R hum  L y n g sasa  i .lu­
no) ; właś. Ppu łk .  Dr. K. Po lkow ski.  Pol. Ks. R. P.  R. 
A - I  - 117.

BOLMIL - ISKRA, suka,  biał. czar.,  ur.  6.V.30 r„ 
bod. B. Milewski; rodz. Skogis - P a m p a s  (A - I - 17) 
o raz  B lackfie ld  - F a t c  (A - I - 5); n a  wyst.  W arszaw , 
w r. 1933 —  m ed. sr. w kl. I. W ł.  W . Bakierowski,  
Pol.  Ks. R. P. R. A - I - 120.

BOLMIL - LORD, pies, biał. czar.,  ur .  6.V.30 r. 
bod. B. Milewski; rodz. “Skogis - P a m p a s  (A - I - 17) 
o raz  Blackfie ld  - F a tc  G anka  (A - I - 5); na  wyst. 
W arszaw .  1933 —  med. br. oraz  w T o ru n iu  med. sreb, 
W łaś.  W. B akierow ski  w Otłoczynie.  Pol.  Ks. R. P. R. 
A - I - 121.

K iedy nadejdzie  ostatnia godzina czło­
w ieka  i śm ierć go p r zy jm ie  w  swoje  ramiona, 
w szy sc y  przyjaciele  grób jego opuszczą, ty lko  
on  —  w iern y  pies go m e  opuści.
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Settery angielskie
Se tte ry  ang ie lsk ie  p o s ia d a ją  licznych  zw o­

len n ik ó w  za ró w n o  1w s fe ra c h  m yśliw sk ich , 
jak  i w śró d  szerszego ogółu m iło śn ik ó w  psów  
ra so w y ch .  P ięk n e  to  psy  o w yb itn ie  m iłe j  dla 
o k a  , ,koszu lce“ , są znane  w k ilku  o d m ia n a c h :  
b iałe  z cz a rn e m i  o d z n a k a m i (blue - belton),

„Dick" (A-I—69) — s e t te r  ang. b ia ł  .czar. W łaśc .:  
Hipolit  W ohl w  W arszaw ie ,  ul. R a k o w ie c k a  59a.

bia łe  z żółtem i o d z n a k a m i  (lemon - belton), 
w reszc ie  t ró jb a rw n e  t. j. b ia łe  z c za rn em i 
i żó łtem i o d z n a k a m i (tricolor). W y m ie n io n e  
o d z n a k i  w y s tę p u ją  w ró ż n o ro d n e m  na tężen iu .

S e tte ry  angie lsk ie  s ły n ą  ze sw ych  zalet po- 
low ych, ja k o  psy  ogó lnouży tkow e , gdyż p r a ­
c u ją  z a ró w n o  n a  lądzie, ja k  też n a  te ren ach  
b ło tn is tych ,  do b rze  a p o r tu ją ,  są j e d n a k  dość 
d e l ik a tn e .  Na w y s ta w a c h  w sk u te k  swego m i ­
łego w y g ląd u  i p ięk n e j  ko szu lk i  b u d z ą  ogól­
ne za in te resow an ie .

W  n aszy m  k r a ju  se t te ry  ang ie lsk ie  są z n a ­
ne o d d a w n a ,  gdyż im p o r to w a n o  spo ro  tych  
psów  z Anglji, F r a n c j i  i Niemiec. D obre  psy 
po low e im p o r to w a ł  swego czasu O. Saenger, 
St. P i łsudsk i ,  W . O cetkiew icz. P sy  z hodow li  
w y m ie n io n y c h  osób sta ły  się w y jśc iow ym  ma- 
te r ja łe m  dla  p o w s ta n ia  w ielu  hodow li  se t te ­
ró w  ang ie lsk ich  w k ra ju .

P rz y c z y n i ł  się ró w n ież  do ro zw o ju  tej r a ­
sy Dr. St. K o źm ian  Reicher, k tó ry  im p o r to w a ł  
p ięk n e  okazy  ty ch  psów  z Anglji  i N iem iec, 
a w nas tęp s tw ie  ro z w in ą ł  ich  hod o w lę  znacz ­
n ie  b io rą c  u dz ia ł  w  w y s ta w a c h  i p ró b a c h  p o ­
tow ych. Na w y s ta w a c h  psy  z w y m ie n io n e j  h o ­
dowli zdoby ły  n a jw ię k sz ą  ilość zło tych m e ­
dali (Actaon of A then ian , M a esy cu m m er  My- 
ra ,  Chock  i t. d.).

Do ro z w o ju  hodow li  se t te rów  ang ie lsk ich  
w n aszy m  k r a ju  p rzyczyn iło  się p o z a te m  sze­
reg  hod o w có w , ja k  to  B. P rz y ch o d źk o ,  T. Z a ­
rzycki, K. R ad o w ieck i  i inni.

„ACTAON O F  A T H E N IA N 11, pies, biało- 
cza rny  (blue belton), ur. 3 m arca  1922 r., h o ­
dowli Milon A ndreew itch  w Berlinie (D. H. 
St. 2110 X.), im p o r to w a n y  p rzez  D r S tan is ła ­
w a  K o źm ian -R e jch era  w T a rg o w isk ach .  R o­
dzice: A thenian Lord R ainstone oraz  Athenian  
N ike. Na w y s ta w a c h  w K rakow ie  1920 r. w 
W a rsz a w ie  w r. 1925, w C zęstochow ie  w r. 
1926 o raz  w Łodzi w r. 1926 —  m ed a le  złote, 
dw ie  n a g ro d y  h o n o ro w e  oraz  nagr .  O. Saen- 
gera.

Zap. do Pol. Ks. Rod. Ps. Ras. A —  I —  1.

„MAESYCUMMER MYRA“, suka , biało- 
cza rna ,  ur. 8 w rześn ia  1924 r „  hod o w li  A. 
T h o m a s ( Anglja), im p o r to w a n a  przez D r Sta-

„A za  z  Z ąb e k "  (A-I-85). H o d o w la  s e t te ró w  ang ie l ­
sk ich  K az im ierza  R ad o w ieck ieg o  w Z ąb k ach  pod  

W arszaw ą .

n is ław a  K oźm ian -R e jch era  z T argow isk . R o ­
dzice: M arshfield M arskinan oraz  P entllw yn  
Cora.

Zapis, do  Pol. Ks. Rod. Ps. Ras. A— 1— 2.
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„C H O C K “ , pies, b ia ło cza rn y ,  u r .  15 c z e r ­
w ca  1928 r., hod o w li  D r S tan is ław a  K oźm ian- 
R e ichera ,  obecn ie  w p o s ia d a n iu  M ichała  Bia- 
ło ce rkow ca  w W o ło m in ie  pod  W arszaw ;;.  R o­
dzice: Actiioii o f A th e n ia n  (Pol. Ks. Rod. P. 
Ras. A —  I —  1) o raz  M yra  of M aesyeum - 
in e r  (Pol. Ks. Rod. P. R. A —  1 —  2). Na w y ­
staw ie  w W a rsz a w ie  w  r. 1930 p ie rw szy  z ło ­
ty  m e d a l  ró w n ież  złote m e d a le  n a  w y s ta ­
w a c h  w 1931, 1932 r.

Zapis, do Pol. Ks. Rod. Ps. Ras. A— I— 32.
„B A JK A 11, suka  b ia ło cza rn a ,  ur. w  m a ju

1928 r., hodow li  D -ra  St. K oźm ian-R eiche- 
ra , w ła sn o ść  J. K ozaneck iego  w Łodzi. R o ­
dzice: Aetdon of A thenian (A —  1 —  1) o raz  
Myra o f M aesycum m er (A —  1 —  2).

Zapis, do Pol. Ks. Rod. Ps. Ras. A— I— 34.
ALFA, suka, b ia ło c z a rn a  u r .  26 g ru d n ia  

1927 r., hod o w li  H e len y  Skoczew sk ie j  w W a r ­
szawie. Rodzice: D żek p. R ajk o w sk ieg o  nagr .  
złot. m ed. na  wyst. w  W a rsz a w ie  w  r. 1925 
o raz  L edi im p o r to w a n a  p rzez  p. Skoczow ską 
z Anglji. W łasn o ść  E r a z m a  G rzybow skiego  
z W arszaw y .  Na w ys taw ie  w W a rsz a w ie  w r.
1931 —  m ed a l  złoty. Z ap isan a  do Pol. Ks. 
Rod. Ps. Ras. A —  1 —  40.

FLO RA , suka, b ia łoczarna  ur. 15 sierpnia
1929 r., hodow li  W ł. O ce tk iew icza  z W i lk o ­
w a  n/w . Rodzice: Jacky tle Sologne p. Saen- 
g e ra  i Astra. W łasn o ść  L u d m iły  K opias  Me- 
te lsk ie j  z W ło ch  k /W a rsz a w y .  Na w ystaw ie  
w  W a rsz a w ie  w r. 1930 —  II nagr .  w  k lasie  
m łodzieży. Z ap isan a  do Pol. Ks. Rod. Ps. 
Ras. A —  I —  51.

ISO LD A  MURZA, suka , b ia ło  - żółta, ur. 
15 s ie rp n ia  1929 r., hodow li  W ł. O cetk iew icza  
z W ilk o w a  n /W . R odzice : Jaeky de Sologne  
(p. Saengera) i Astra. W łasn o ść  T adeusza  
Z arzyck iego  z D u chn ic  p. P ru szk ó w . Na wyst. 
w  W a rsz a w ie  w r. 1932 —  II n ag r .  w kl. m ło ­
dzieży. Z ap isan a  do Pol. Ks. Rod. Ps. Ras. 
A —  I —  55.

DORA, suka , t r ó jb a rw n a ,  u r .  25 m a rc a
1932 r., hod o w li  T a d e u sz a  Z arzyck iego  z 
D uchn ic .  Rodzice: Choek (A —  I —  32)
i Isolda - Murza (A —  I —  55). W łaścicie l 
Zdz is ław  M achersk i  w R adom sku .

Zap. do  Pol. Ks. Rod. Ps. Ras. A— I— 57.
TUR, pies, b ia ło -czarny , ur. w r. 1928, 

hodow li  A. D roglew skiego . Rodzice: Lord  
i D jana, właścic ie l  K az im ie rz  C obrzyński

w W arszaw ie .  Na w ys taw ie  w W arszaw ie  
w r. 1930 —  m e d a l  złoty w kl. o tw arte j .

Zap. do Pol. Ks. Rod. Ps. Ras. A— I— 66.
DICK, pies, b ia ło -cza rny , ur. dn. 25 m arca  

1932, hod o w li  T ad eu sza  Z arzyck iego  w Duch- 
n icach . Rodzice: Clioek (A —  I —  32) oraz 
Isolda Murza (A —  I —  55). W łaśc ic ie l  H i ­
polit  W o h l w  W arszaw ie .  Na w ystaw ie  w W a r ­
szaw ie w  r. 1934 —  m e d a l  s r e b rn y  w  kl. 
o tw a r te j  i m ed . złoty w kl. u r .  w  k ra ju ,  n a ­
g ro d a  p am . Na p rzeg lądz ie  psów  p o low ych  
w W ilan o w ie  w r. 1933 —  wielki med. s rebr .;  
n a  p ró b a c h  p o low ych  w  W ilan o w ie  w  r. 
1933 —  dyploni III  st. w kl. mł. o raz  nagr .  
Pol. Zw. H od. Ps. Ras. Z ap isany  do Pol. Ks. 
Rod. Ps. Ras. A —  I —  69.

DOLLY, suka, t ró jb a rw n a ,  ur. dn. 8 li­
s to p ad a  1932 r., hod o w li  T ad eu sza  Z a rzy c ­
k iego  w D u ch n icach .  Rodzice: Choek (A —  
1 —  32) o raz  Isolda Murza (A —  I —  55). 
W łaśc ic ie l  K az im ie rz  E r e n k re u tz  w W a r s z a ­
wie. Na wyst. w W a rsz a w ie  m ed . b ronz .  
w kl.  o tw ar te j ,  m łod. i ur. w  k ra ju  .

Zap. do Pol. Ks. Rod. Ps. Ras. A —  I —  84.
AZA Z ZĄBEK, suka, b ia łoczarn .,  ur.  dn. 

6 l ipca  1931, hod o w li  K az im ie rza  Radow iec- 
k iego  w Z ąb k ach  p . /W arszaw ą . Rodzice: 
D jana hod. wł. o raz  Choek (A —  I —  32). 
Na w y s taw ie  w W a rsz a w ie  w r. 1933 —  m e ­
dal złoty.

Zap. do Pol. Ks. Rod. Ps. Ras. A —  I —  85.
DŻONNY, pies, b ia ło -czarny , u r .  dn. 9 

cze rw ca  1933 r., hod o w li  E ra z m a  G rzy b o w ­
skiego w W arszaw ie .  Rodzice: Tur (A —  I — 
66) o raz  Alfa (A —  I —  40). W łaśc ic ie l  K aro l 
C had a j  w W arszaw ie .

Zap. do Pol. Ks. Rod. Ps. Ras. A —  T —  88.
DAISY, suka , b ia ło cza rn a ,  u r .  dn. 25 m ar-  

ca l9 3 2  r., hod o w li  T a d e u sz a  Zarzyckiego . 
Rodzice: Choek (A —  I —  32) o raz  Izolda  
Murza (A —  I —  55). W łaśc ic ie l  A d r ja n  Di- 
veky w  W arszaw ie .  -

Zap. do Pol. Ks. Rod. Ps. Ras. A —  I —  90.

K iedy  su ro w y  los cz łow ieka  w yp ęd z i  sa­
m otnego  bez o jc zy zn y  i przy jació ł w  szeroki 
świat, pies jego nie żąda  nic więcej nad  to, by 
m u  m ó g ł  tow arzyszyć , przestrzec go przed  
grożącem  m u  n iebezp ieczeństw em  i bronić 
przed  nieprzyjacielem .
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Setter irlandzki w Polsce
Sette r  i r landzk i po w szech n ie  k ró tk o  zw a ­

ny  „ i r la n d e m " ,  należy do psów  ,, legaw ych“ . 
J a k  nazw a  w sk azu je  psy  te p o ch o d zą  z Ir- 
land ji ,  gdzie też dzięki sw ym  w y b i tn y m  zdo l­
nościom  m y ś l iw sk im  d o m in u ją  n a d  in nem i 
ra sa m i  u ży w an em i do p o lo w an ia  na p taki.

G enealogja  i r la n d a  nie  da  się ściśle u s ta ­
lić. Je s t  to r a sa  m łoda , gdyż p ie rw sze  „ ir lan- 
d y “ , w  dz is ie jszym  tego s łow a znaczen iu , p o ­
jaw iły  się w  d rug ie j  po łow ie  18-go s tu lecia  
i, w edle  w szelkiego p raw d o p o d o b ień s tw a ,  
w io d ą  swój ród  od p ra w ie  dziś n ie is tn ie jące j  
o d m iany  „settra  czerwono-łaciatego" a przez 
o s ta tn iego  od cze rw o n o  - łac ia ty ch  i c ze rw o ­

nych „d ługonog ich  span ie l i"  p r a w d o p o d o b ­
nie z d o m ieszk ą  k rw i „ re t r iv e ra “ .

T a  h y p o teza  p o tw ie rd za  się sk łonnośc ią  
w ie lu  n a w e t  n a jczy s trze j  k rw i  i r la n d ó w  do 
d a w a n ia  p o to m s tw a  z b ia łem i p la m k a m i na 
p ie rs iach , szyi, pa lcach , nóg i czole (po czer- 
w ono łac ia tych )  lub  z c z a rn a w y m  odcien iem  
szczególniej na  o b rze rzach  uszów  (po re tr i-  
werze).

Jeżeli zw ażym y, że p rzy  swej n ie z ró w n a ­
nie  p ięk n e j  pow ie rzch o w n o śc i  i r la n d  posiada  
b o d a j  że na jw yższe  zdolności m yśliw skie , 
s tan ie  się z ro z u m ia ły m  e n tu z ja z m  ta k ic h  a u ­
to ry te tów , jak  E d w a rd  L aw erak ,  K. M illncr 
i inni,  k tó rzy  p o d k re ś la ją  p ięk n ą  zew nętrz-

ność, w ro d z o n ą  siłę, w y trzym ałość ,  z am iło ­
w an ie  do p ra c y  w polu , szybkość  szu k an ia  
i ruchów , n iedośc ign iony  styl w p racy , w y ­
soko ro zw in ię tą  p rzem y śln o ść  i in te ligencję , 
ok re ś la ją  i r lan d a ,  j a k o  n a jo d p o w ied n ie jsze ­
go to w arzy sza  dla p raw d z iw eg o  i z a m iło w a ­
nego m yśliwego.

Jab ło n o w sk i ,  p o ró w n u ją c  i r la n d a  z poin- 
t rem , pisze „o ile p o in t r a  m o ż n a  nazw ać  
z n a k o m ity m  rzem ieś ln ik iem  w sw ym  fa c h u  
łow ieckim , ir lan d  d o p ro w a d z a  ten sw ój fach 
do a r ty z m u  i k u n sz tu " .

Rozw ój hodow li  i r la n d ó w  w Polsce (zresz­
tą  p o d o b n e  ja k  i n a  zachodzie) p rzechodz ił  
złe i dobre  czasy. P o  zas łużonym , w z ra s ta ją ­
cym  ro zp o w szech n ien iu  i r la n d a  do począ tków

bieżącego stulecia, ro zp o czy n a  się zan ik  tej 
ra sy  (czas w ojny).  Je d y n ie  n a  W ileńszczyźn ie  
u t r z y m a ł  się (w praw dzie  n ieco zad ro b n ia ły  
ty p  ir lan d a) .  Polski m yśliw y  po w ojn ie ,  idąc  
po l in ji  n a jm n ie jszeg o  o p o ru  m ia s t  w krzes ić  
w spon ia łego  i r lan d a ,  p rzy ją ł  od n iem ców  
w yżła  n iem ieckiego , k ró tk o  i os tro  włosego 
o raz  p o in t ra  angielskiego, n a to m ia s t  „p ięk n a  
p a n i“ chę tn ie  h o d o w a ła  i n a d a l  h o d u je  i r l a n ­
da, w idząc  w  n im  p ra w d z iw ą  ozdobę swego 
m ie sz k a n ia  i osoby —  stąd  w ynik , że w P o l ­
sce (a szczególniej w W arszaw ie)  z n a jd u je  
się p o k a ź n a  ilość e x te r je ro w o  p ięk n y ch  i r la n ­
dów w y c h o w a n y c h  od p a ru  poko leń  w m iesz ­
k an iu  miejskiem, k tó re  przez to sam o za ­

25



t rac i ły  swe w łasnośc i  po low e a op in ja  już  w y ­
zuła  b ied n eg o  i r la n d a  z jego  p rzy ro d zo n y ch  
b a rd z o  w ysok ich  zalet. J e d n a k  znaleźli się 
h o d o w cy  (n a jp rzó d  za g ran icą  a o s ta tn io  
i w  Polsce), k tó rz y  w o s ta tn ich  la tach  w sk rz e ­
sili w sp a n ia łe g o  ir lan d a .  R ezu lta ty  n ie  k a z a ­
ły na siebie d ługo  czekać  —  n a  z a g ran iczn y ch  
p ró b a c h  po low ych  w  o s ta tn ich  3 la tach  n a j ­
w iększą  ilość c h a m p io n a tó w  p rz y p a d a  n a  ir- 
lan d y ,  choć  l iczebnie  są jeszcze w  m n ie js z o ­
ści. Na os ta tn ie j  św ia tow ej w y s taw ie  psów  we 
F r a n k f u r c ie  n/M. w śró d  psów  legaw ych  a n ­
gielskiego p o c h o d z e n ia  było na jw ięce j  ir- 
la n d ó w  typu  polowego.

W  Polsce m a m y  już  g ru p ę  i r la n d ó w  p o ­
s iad a jący ch  p rócz  zalet e k s te r je ro w y ch  r ó w ­
nież zalety  polowe, jeśli w ziąć choc iażby  pod  
u w a g ę  w y b i ja ją c ą  się o s ta tn io  —  hodow lę  
„V e r te x “ , k tó re j  psy  uczes tn iczą  za ró w n o  n a  
w y s ta w a c h  jak i p ró b a c h  po low ych , w y k a z u ­
jąc  w ysokie  zalety . W  k s ięgach  ro d o w o d o ­

w y c h  Pol. Zw. Hod. P sów  R asow ych, p o s ia ­
d a m y  już  szereg p só w  tej rasy , o k tó ry ch  
p o d a je m y  k ró tk ie  w iad o m o śc i  w  kole jnośc i  
zap isów :

„L O R D ", pies, ur. 2 lu tego 1925 r., h o ­
dowli B o lesław a M ilewskiego w  W a r s z a ­
wie; w ła sn o ść  A ntoniego  Szczypińsk iego  
z W arszaw y . Rodzice: „R ex“ J. Czyża (po 
BoyTi, St. W ęg ie rsk iego  i N idzie St. Mosz- 
kow skiego) o raz  Neda B. M ilew skiego (po 
Redzie St. Z ielińskiego i Ledzie B. M ilew skie­
go).

Pol. Ks. Rod. P. R. A. —  I —  18.
,,AZA“, suka, u r .  1 cze rw ca  1924 r„  h o ­

dowli W ło d z im ie rza  W y czó łkow sk iego  w 
W arszaw ie ,  w ła sn o ść  J a n u s z a  K irc h m a y e ra  
z W arszaw y .  Rodzice: D ux A. J a e g e ra  (po 
M arsie Dr. Z ło tn ic iekgo  i L edzie B. M ilew ­
skiego) o raz  Kraska Wł. W yczó łkow sk iego  
(po B oy‘u St. W ęg ie rsk iego  o raz  N idzie W. 
M oszkow skiego). Na w ystaw ie  w W a rszaw ie  
w r. 1927 —  m ed a l  złoty.

Pol. Ks. Rod. P. R. A. —  I —  20.

„R IN K “, pies, u ro d z o n y  3 m a ja  1924 r., 
im p o r to w a n y  z Anglji, hod o w li  L ient. Col. 
T h e  Mac G illycuddy, w ła sn o ść  T ad eu sza  
H a lp e r ta  w  W arszaw ie .  Rodzice: Peter ot 
K im pion (po W indsor Sensation i K inipton  
D oiły) o raz  O onagli o f B aunelune (po Brian  
o f B oyne i M aureen). Na w ystaw ie  w W a r ­

szaw ie w r. 1934 —  m ed a l  złoty w kl. o tw a r ­
tej.

Pol. Ks. Rod. P. R. A. —  I —  04.

„ D JIN N " ,  pies, ur. 10 m a ja  1932 r., h o ­
dow li A lek san d ra  Leśn iew sk iego  w Podkow ie  
Leśnej, w łasność  Bar. P ie r r e  C hoche (Paryż). 
Rodzice: „B is“ i „B ajka“. Na w ystaw ie
w W a rsz a w ie  w r. 1933 —  m ed a l  złoty w  kl. 
u ro d z o n y c h  w k ra ju  o raz  m edal s re b rn y  (I 
nagr.) w k lasie  m łodzieży .

Pol. Ks. Rod. P. R. A. —  I —  65.

„B IS", pies, ur.  1 w rz e śn ia  1929 r„  h o ­
dowli A lek san d ra  L eśn iew sk iego  w P o d k o w ie  
Leśne j  p . /W a rsz a w ą ,  w łasność  p. L e w a n ­
dow skie j.  Rodzice: Rex i Bajka I. Na w y s ta ­
wie psów  ra so w y c h  w W a rsz a w ie  w r. 1933— 
m e d a l  złoty w k lasie  o tw ar te j .

Pol. Ks. Rod. P. R. A. —  I —  68.

„ASTRA", suka ,  ur. 15 p aź d z ie rn ik a  1930 
r„ hodow li inż. T o łłoczko  w  In ow roc ław iu ,  
w łasność  inż. Z y g m u n ta  K ro tk iew sk iego  
w W arszaw ie .  Rodzice: Tol (po R okszanie  
i Ja lm ie) o raz  D jana (po O laffie  i Belli). Na 
w ystaw ie  w W a rsz a w ie  w r. 1933 —  m eda l 
złoty w kl. o tw ar t .  o raz  urodź , w  k ra ju .

Pol. Ks. Rod. P. R. A. —  I —  77.
„V E R T E X  - BOY", pies, u r .  23 p a ź d z ie rn i ­

k a  1932 r., hodow li  inż. Z y g m u n ta  K ro tk ie w ­
skiego, w łasność  h o d ow cy . Rodzice: Rink
(Pol. Ks. Rod. P. IL A. —  I —  64) oraz 
Astra (Pol. Ks. Rod. P. R. A. —  I —  77). Na 
w y s taw ie  w  W a rsz a w ie  w  r. 1934 —  m eda le  
złote w kl. o tw ar te j ,  zw ycięzców  polow ych 
o raz  u ro d z o n y c h  w k ra ju ,  m e d a l  złoty —  
Setter  K lu b u  w kl. III o raz  n a g ro d a  h o n o r o ­
w a A. S to la row a. Na p ró b a c h  p o low ych  w r. 
1934 zaśw. poi. w kl. mł. dypl. III  stop. na 
w iosnę  i je s ien ią  w  W ilanow ie .

Pol. Ks. Rod. P. R. A. —  I —  78.

„V E R T E X  - BIM", pies, ur. 23 p a ź d z ie rn i ­
ka 1932 r „  hodow li  inż.” Z y g m u n ta  K ro tk ie w ­
skiego, w łasność  inż. Czesław a K rasso w sk ie ­
go w W arszaw ie .  Rodzice: Rink (Pol. Ks. Rod. 
P. R. A. —  I —  64) o raz  Astra (Pol. Ks. Rod. 
P. 11. A. —  I —  77). Na w y s taw ie  w W a r s z a ­
wie w r. 1934 —  m e d a l  s re b rn y  w  kl. o tw art .  
oraz  m ed a l  złoty w kl. zwycięzoów po low j 'ch  
o raz  u ro d z o n y c h  w  k ra ju .  Na f ie ld tr ja lsac li  
w r. 1934 —  zaśw iadczen ie  polowe.

Pol. Ks. Rod. P. R. A. —  I —  87.
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„V E R T E X  ARCZ ", pies, u r .  23 p a ź d z ie r ­
n ika  1932 r., hod o w li  inż Z y g m u n ta  K rot- 
k iew skiego , w łasność  K senji  G rabow sk ie j  
w W arszaw ie .  Rodzice: Rink (Pol. Ks. Rod. 
P. R. A. —  I —  64) oraz  Astra (Pol. Ks. Rod.
P. R. A. —  I —  77).

Z ap isan a  do Pol. Ks. Rod. P. R. A. - 1 - 89. 
, ,V ER TEX  A L T A “, suka , u r .  23 p a ź d z ie r ­

n ik a  1932 r., h odow li  inż. Z y g m u n ta  Krot- 
k iew skiego , w łasność  inż.. W ład .  Tołłoczko 
w  M ątw ach  n /N otec ią .  Rodzice: Rink (Pol. 
Ks. Rod. P. R. A. —  I —  64) oraz  Astra (Pol.
Ks. Rod. P. R. A. —  I —- 77).

Z ap isana  do Pol. Ks. Rod. P. R. A. - 1 - 89.

Wyżły niemieckie w Polsce
W yżły  n iem ieck ie  s ta n o w ią  n ie m a l  w y ­

łącznie  m a te r j a ł  połowy. P sy  te o d d a w n a  c ie­
szą się p o w o d zen iem  w śró d  m y śliw ych  
zw łaszcza  w woj. z ach o d n ich  gdzie z n a jd u je  
się b a rd z o  dużo  m a te r ja łu  u ży tk o w eg o  w  tej 
ra s ie  psów . P o n iew aż  m yśliw i tam te js i  z w r a ­
c a ją  g łów nie  uw agę  n a  w s z e c h s t ro n n ą  u ż y t­
ko w o ść  po łow ą psów  o m a w ian y ch ,  w sk u tek  
tego s t ro n a  s ta n d a r to w a  tego m a te r j a łu  p o zo ­
s taw ia  n ie raz  w iele  do życzenia. N iem nie j  
j e d n a k  psy  te są często wysoce  uży tkow e, 
p r a c u ją  za ró w n o  na  su ch y m  lądzie, ja k  i n a  
wodzie , d o skona le  ap o r tu ją ,  a n a w e t  sp e łn ia ­
ją  z zad o w o len iem  rolę  s t ró ża  i o b ro ń c y  m y ­
śliwego. T a  w sz e c h s t ro n n a  u ż y tk o w o ść  p o w o ­
d u je ,  iż p rzec ię tn y  m yś liw y  uży tkow iec ,  n ie  
z a jm u je  się z a g a d n ie n iam i sty lu  w  p ra c y  psa  
o raz  n ie  zg łęb ia jący  a rk a n ó w  w iedzy  h o d o w ­
lanej. k o rzy s ta  z u s ług  w yżła  n iem ieckiego  
i n ie  zam ien i  go n a  innego  psa  legaw ego 
n a w e t  w ysokie j klasy. Należy podkreślić ,  iż 
w  P o z n a ń sk ie m  i n a  P o m o rz u  w y tw o rzy ł  się 
w łaśc iw ie  typ  po lsk iego  w yżła  dow odnego, 
k tó ry  n a leży  ty lko  o f ic ja ln ie  zafiksow ać. 
N a jb a rd z ie j  ro zp o w szech n io n e  u n as  są w y ­
żły n iem ieck ie  g ładkow łose , częściowo j e d ­
n a k  są  też ch o w an e  szo rs tko  i os trow łose  
o ra z  m ieszań ce  tych  od m ian .  W  osta tn ich  
c zasach  za ję to  się u  n a s  se lekcją  s ta n d a r to w ą  
w yż ła  n iem ieck iego , pow sta ło  też k i lk a  h o ­
dow li, k tó re  p o s ia d a ją  d o b ry  m a te r j a ł  nie ty l ­
k o  o za le tach  p o lo w y ch  ale ró w n ież  o za le ­
ta c h  ek s te r je ro w y ch .  P e w n ą  ilość tego m a ­

te r ja łu  uda ło  się za re je s tro w ać  w Pol. Księg. 
Rod. P só w  R asow ych, k tó ry  tu  p rzy taczam y .

AZA, suka , g ładkow łosa , b ia ła  w  br. ła ty  
i cen tk i,  ur.  w  1919 r., h odow li  Ju l ju sz a  Kun- 
k la  w K aniew ie . P o  s tron ie  o jca  p e łn y  r o d o ­
wód. (Rino v. W eiehsel po H ektorze v. d. 
O stgrenze D. H. S. B. 1424 i Lottc v. Trauteek  
D. H. St. B. 1708 L.). W łasn o ść  Jó ze fa  C y b u l­
skiego w W arszaw ie .  Na w y s ta w a c h  w W a r ­
szaw ie w r. 1924, 1925 i 1927 —  m eda le  z ło ­
te. W p is a n a  do Pol. Ks. Rod. P só w  Ras. za 
Nr. A - I - 15.

SEN TA  V. ER M ELA N D , suka , g ła d k o ­
włosa, b ia ła  w  br. ła ty  i cent., ur.  8 l ipca 1920 
r., hodow li  Y a tra n a m . Rodzice: P leck  v. d. 
M essnitz. (D. H. St. B. 258 k. 9 m) o raz  Ruska 
v. B uehenheiin  (St. K. 386). W ła sn o ść  B orysa  
Z irse r l ing  w  W arszaw ie .

W p is a n a  do Pol. Ks. Rod. P. R. A - I - 23.

BESSY, su k a  ostrow łosa , s rebr.  w b rąz .  
łaty, u r .  17 m a rc a  1926 r., hodow li  Jó ze fa  Cy­
bu lsk iego  w W arszaw ie .  Rodzice: R olf v.
W crm ingsen  oraz  Aza (A - 1 - 15). Na w y s ta ­
wie w  W arszaw ie  w r. 1927 —  m ed a l  b r ą z o ­
w y  w kl. m łod. i o tw arte j .

W p is a n a  do Pol. Ks. Rod. P. R. A - I - 26.

R E N  Z NAD GOPŁA, pies, szors tkow łosy , 
b rązow y , ur. 15 cze rw ca  1927 r., hodow li  
Ignacego  Ja s iń sk ieg o  w  S trzeln ie . Rodzice: 
Kato II z nad Gopla (med. zł. w e Lwowie) 
o raz  D jana III z nad Gopla. W łaścic ie l:  S ta ­
n is ław  N iw ińsk i  w  P ińczow ie . W p is a n y  do 
Pol. Ks. Rod. Ps. Ras. A - T - 29.

H E R T A  Z NAD GOPLA, suka , s z o rs tk o ­
włosa, s z a ro b rązo w a , ur. 25 m a rc a  1924 r., h o ­
dowli J. J a s iń sk ieg o  ze S trze lna . Rodzice: 
H ejko v. Ruhrtal i Kora z W yrzyska. W ła śc i­
ciel: T. B odak iew icz  w  K ielcach. Na w y s ta ­
wie we L w ow ie  w  r. 1927 —  m ed a l  złoty. Na 
p ró b a c h  p o low ych  W ielk . Zw. Myśl. w r. 
1928 —  list pochw . W p is a n a  do Pol. Ks. Rod. 
Ps. Ras. A - I - 30.

FRYGA, suka , os trow łosa .  s rebr.  w  brąz. 
łaty , ur.  29 m a j a  1924 r., hodow li  Z y gm unta  
B o h d an o w sk ieg o  'w Ostrołęce. Rodzice: Kin 
(Fiibera) o raz  D żen. W łaściciel:  Z. Bohda- 
now sk i.  Na w y s ta w a c h  w W a rszaw ie  1924 r .— 
list. pochw ., w  r. 1925 —  m e d  brąz .

Z ap isana  do Pol. Ks. Rod. P. R. W  - I - 2.
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MARS, pies, g ładkow łosy , b ia ły  w  brąz .  
ła ty  i cent., u r .  2 i ipca 1925 r., w łasność  pu łk . 
Dr. M a r ja n a  M ieszkow skiego  w W arszaw ie .  
W p isa n y  do Ks. W s tę p n e j  Pol. Zw. H od. Ps. 
Ras. na  p o d s taw ie  złotego m e d a la  o t r z y m a ­
nego na w y s taw ie  w W a rsz a w ie  w r. 1927.

Pol. Ks. Rod. P. R. W  - I - 4.
T R E F , pies, g ładkow łosy , deresz, w brąz .  

łaty , ur. 1 s tyczn ia  1927 r., hodow li  p. Łą- 
kow sk ieg o  (dob ra  Jad ó w ).  Rodzice: T ell (Ru­
dolfa  H u d d i  w R ów nem  pow . W ęgrów ) oraz  
W esta. W łaśc ic ie l  K az im ie rz  H u lla  w  M odli­
nie. Na w y s ta w a c h  w W a rsz a w ie  w r. 1930 —  
m ed . złoty, w r. 1931 —  m ed. s rebr .  w kl. 
otw. o raz  zwyc. w y s taw ow ych .  W p isa n y  do 
Pol. Ks. Rod. Ps. Ras. W  - I - 5.

WAGA, suka , g ładkow łosa , deresz, w b rąz .  
łaty , ur.  0 lu tego  1930 r., hodow li  p. M oykow - 
skiego w  M odlinie. R odzice: T ref (W  - I - 5) 
o raz  Lady. W łaścic ie l  K az im ierz  H u lla  
w M odlinie. Na w y s taw ach  w W a rsz a w ie  
w r. 193t —  m ed  s reb rn y :  n a  p ró b a c h  polo- 
w y ch  w  W ilan o w ie  w r. 1931 —  dypl. III st. 
W p isa n a  do Pol. Ks. Rod. Ps. Ras. W  - 1 -

FA U ST  M ANNHEIM IA, pies, sreb. w  b rąz .  
ła ty , u r .  15 m a ja  1930 r., hod o w li  K arl  Seid- 
ler z M an n h e im . Rodzice: Barkas v. Sehlop- 
garten oraz  Zilla M annheiinia. W łaścic ie l:  
K az im ierz  O lszew ski w  Kielcach.

W p is a n y  do Pol. Ks. Rod. P. R. A - 1 - 36.
KRYZYS, pies, os trow łosy , s iw y w brąz .  

ła ty, ur. 9 k w ie tn ia  1932 r., hodow li  H o llan  
w C eranow ie  p. Kossów  Lacki. Rodzice: 
Ainil - Car oraz  Ada. W łaścic ie l:  B ron is ław  
B ouffa ł ł  w  K osowie L ack im . Na w ystaw ie  
w  W a rsz a w ie  w r. 1933 —  m ed. sreb. w kl. 
o tw a r te j  i m łod.

W p is a n y  do Pol. Ks. Rod. P. R. A - I -70.

Hodowla spanieli w Polsce
Są to  m ałe  p sy  o w yglądz ie  legaw ca 

p rzezn aczo n e  do w y p ła sz a n ia  p ta c tw a  z gę­
stych zarośli i a p o r to w a n ia  sztuk za s trze lo ­
nych. N ależą  za tem  do g ru p y  psów  myśliw- 
skch  o c h a ra k te rz e  p łochaczy . P o ch o d zą  od 
s ta ry c h  h iszpańsk ich  psów  m yśliw sk ich . O d ­
zn acza ją  się n a o g ó ł  d o b ry m  w ia t re m  i dob rze  
ap o r tu ją .  Ze w zg lędu  na sw ą m iłą  p o w ie rz ­
ch o w n o ść  i łagodność  spanie le  m a ją  duże za ­

s to sow an ie  rów n ież  jak o  psy  p o k o jow e . 
Is tn ie je  b a rd z o  dużo  o d m ia n  ty ch  psów. 
W iększe  n a z y w a ją  S pringeram i (skoczkami), 
m n ie jsze  na  k ró tszy ch  no g ach  —  co ck e ram i 
(kogutam i). Dzielą też span ie le  n a  w o d n e  i lą ­
dow e w  zależności od zas to so w an ia  w s łuż­
bie łowieckiej.  Do b a rd z ie j  zn a n y c h  o d m ian  
spanie li  na leżą: Cocker, F ie ld ,  Sussex, C lum- 
foer, N orfo lk , W elsh , I r i sh  W a te r  Spanie l 
i t. p. W  n aszy m  k r a ju  spanie le  są chow ane  
p rzew ażn ie  jak o  psy poko jow e. W ięk szą  h o ­
dow lę  spanieli  o za le tach  p o low ych  posiada  
Ks. Izabella  R adz iw ił łow a  w M ańk iew iczach  
n a  Polesiu . A oto szereg Springerów  w p isa ­
nych  do Pol. Ks. R odo w o d o w ej  P sów  R aso­
w ych.

SAFEGUARD O F  W A R E  (TOPSY), suka, 
b ro n z o w a  bia ła , ur.  9 lipca 1931 r., hodow li 
F. R icharos .  Rodzice: Champ. Nutli B ook Boy  
o raz  H avefield  B lodw in . Sukę im p o r to w a ła  
z Anglji Ks. Izabe lla  R adz iw ił łow a z M ańkie-  
wicz. W pis .  do Pol. Ks. Rod. P sów  Ras.
A —  I —  43.

FLASH, suka, b ia ło  - b ronzow a , ur. w  m a ­
ju  1926 r., hodow li  A. C am eron . Rodzice: 
F ire F lash  oraz  N orm ac B etty. W łaśc ic ie lka  
Ks. Izabella R adz iw ił łow a w M ańkiew iczach. 
Zap. do Pol. Ks. Rod. P. R. A. —  I —  44.

R IV IN G TO N  COCADE PAT, pies, biało- 
m iedz iany ,  ur. 11 p a ź d z ie rn ik a  1928 r. (Ke- 
nn e l  Club Nr. 29068/29); hodow li Sir M eyrick 
Hollins. Rodzice: C ham p. D aishangan D andy  
Boy oraz  A uelieneairn Spring. W łaścic ie l  
gen. A. C arton  de W ia r t  w M ańkiew iczach . 
W pis. do Pol. Ks. Rod. P. R. A. —  1 —  45.

R IP P , pies, b ia ło  - m iedz iany , u r .  19 lis to­
p a d a  1931 r., hodow li  Ks. Izabelli  Radziwił-  
łow ej. Rodzice: R ivington Cocade Pat (A — 
1 —  45) oraz  F lasli (A -— I —  44).

Zap. do Pol. Ks. Rod. P. R. A. *— I —  46.

TOM, pies, b ia ło -b ronzow y. ur. 19 l is topa­
da 1931 r., hod o w li  Ks. Izabelli Radziwiłło- 
wej. Rodzice: R ivington Cocade Pat (A —  I — 
45) oraz  F lash  (A —  I —  44)

W pis. do Pol. Ks. Rod. Ps. Ras. A.— I— 47.

DORA, suka, biało-foronzowa, ur. 19 li­
s to p ad a  1931 r., hodow li  Ks. Izabelli  Radzi- 
wiłłowej. Rodzice: R ivington Cocade Pat 
(A —  I —  45) oraz  Flash (A — I —  44). W ła-
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ściciel: Gen. Gar ton de W ia r t  w  M ańkiewi- 
czach.

W pis .  do Pol. Ks. Rod. Ps. Ras. A.— I— 48.
BELLA , suka , b ia ło b ro n z o w a ,  u r .  19 l i ­

s to p ad a  1931 r., h odow li  Ks. Izabelli  Radzi- 
w iłłow ej w  M ańkiew iczach . Rodzice: R iving- 
ton Cocade Pat (A —  I —  45) oraz  Flash  
(A —  1 —  44). W łaśc ic ie l  K om and . W ito ld  
Z a jączkow sk i w  P ińsku .

Zapis, do Pol. Ks. Rod. Ps. R. A. —  I —  49.
CARTAUCHE V. P L E T Z  (Bello), pies 

b ia ły  z b ro n zo w em , u r .  15 m a ja  1928 r., h o ­
dowli K ar l  Sc lienker  w  A b er th am . Rodzice: 
Schuft v. d. Rahlau o raz  H exe v. Seeberg. 
W łaścic ie l:  K o m an d .  W ito ld  Za jączkow sk i 
w  P ińsku .

W pis. do Pol. Ks. Rod. Ps. Ras. A.— I— 60.

F IL L IS ,  suka , b ia ła  z b ro n zo w em , ur. 27 
m a ja  1933 r., hod o w li  W ito ld a  Z a ją c z k o w ­
skiego w P iń sk u .  Rodzice: Cartouche v. P less  
(A -  I —  60) oraz  B ella  (A —  I —  49). W ła ­
śc icie lka: Ks. Izabe lla  R adz iw ił łow a  w M ań ­
k iew iczach .

W pis. do Pol. Ks. Rod. Ps. Ras. A.— I— 99.

CHAMP. R O L L IC K  O F  II ART ING (K. C. 
S. B. 1718LL), pies, b ia ły  z b ro n zo w em , ur. 20 
s tyczn ia  1930 r., hodow li  W. B rookes  w Anglji. 
Rodzice: Champ. B eaueliif B uehąaan oraz
Fullbrok Spring. W łaśc ic ie lka :  Ks. Izabella  
R adz iw ił łow a  w M ańkiew iczach . Na w y s ta ­
w ach  wr Anglji 37 n a g ró d  o raz  I nagr .  na  
Fie ld  T r ia lsa c h  w r. 1930.
W pis .  do Pol. Ks. Rod. Ps. Ras. A.— 1— 116.

COCKERY:

ISSY (BESSY) V. B E SK ID E N L A N D , suka, 
c z a rn a  z biał. n a  pier., ur.  7 czerw ca  1930 r.. 
hodow li  Bar. EIse R eitzens te in  n a  Śląsku. 
Rodzice: B obby v. B eskidenland oraz  Dorris 
v. B eskidenland. W łaśc ic ie lka:  Hr. K rys tyna  
P ru s z y ń s k a  w W arszaw ie .  Na w ystaw ie  
w W a rsz a w ie  w r. 1932 m ed. zl. w kl. 1 i V.

Zap. do Pol. Ks. Rod. Ps. Ras. A.— 1— 37.

T W E D , pies, czarny , ur. 27 p aźdz ie rn ika  
1932 r., hod o w li  Grace Fytclie . Rodzice: l)o- 
m inorum  D ‘Arey oraz  Fuliner D olly. W ła śc i ­
cie lka: Ks. Izabella  R adz iw ił łów na  w M ań k ie ­
wiczach.

W pis. do Pol. Ks. Rod. Ps. Ras. A.— I— 63.

LUKS. pies, czarny , ur. 10 k w ie tn ia  1933 
r., hodow li  Ur. K ry s ty n y  P ró sz y ń sk ie j  w W a r ­
szawie. Rodzice: Jack (A I —  56) o raz  Issy 
(A I —  37). W łaśc ic ie lka :  K ry s ty n a  Bergero- 
w a  w W arszaw ie .

W pis .  do Pol. Ks. Rod. Ps. Ras.: A— 1— 92.

Bogactwo i p ow ażan i<? przem ija , ale j)ies 

pozostaje w ierny  do śmierci.

K iedy w szyscy  przyjaciele nas opuszczą—- 

pies nas nie opuści.

Spr inger  Span iel  „Cham p. Rollick of H ar t ing"  — 
w łasność  ks.  Izabelli  Radziwitloweij w Mariikiewi- 

czach  p. Stolin. (A -I -116).
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Hodowla jamników w Polsce
J a m n ik i  n a leżą  bezsprzeczn ie  do rzęd u  

psów  n a jb a rd z ie j  p o p u la rn y c h .  Dzięki sw o ­
istej sy lwetce pies ten  jes t  ro z p o z n a w a n y  
z ła tw ośc ią  p rzez  każd eg o  n ie m a l  obyw ate la  
i chę tn ie  c h o w a n y  z a ró w n o  p rzez  m y ś l iw e ­
go j a k  i p rzec ię tn eg o  m iło śn ik a  psów  ra s o ­
w ych . To też sp o ty k a  się ja m n ik i  często na 
u licach  w ie lkom ie jsk ich ,  gdzie w sk u te k  za- 
k a rm ia n ia ,  m i łe  te p iesk i t r a c ą  w ła śc iw ą  tej 
ra s ie  f ig u rę  z ła tw ośc ią  się zap asa jąc .  Zato 
w w a r u n k a c h  w iejsk ich , w c iąg łym  ru c h u  
a p rz y te m  n ie raz  i dzięki p ra c y  p o low ej —  
z a c h o w u ją  zd row ie  i n a leży tą  kondyc ję .  
W  g ro m a d z ie  są to  psy cięte i b a rd z o  p o ż y ­
teczne.

W s k u te k  p o p u la rn o śc i  tych  psów  ro z ­
po w szechn ien ie  ich jest  znaczne. Je d n a k ż e  
d rogi ro zp o w szech n ien ia  są naogó ł p rz e w a ż ­
nie p ry m ity w n e ,  to znaczy, n a b y w c y  j a m n i ­
ków  nie  troszczą  się o ich pochodzen ie ,  bo  
w idząc , że m a j ą  j a m n ik a  (k tóżby go nie p o ­
znał?) p o zo s ta ją  w tern m n ie m a n iu ,  iż p o s ia ­
d a ją  psy czystej rasy .  S po tyka  się też n ie raz  
b a rd z o  typow e, ła d n e  o s z lach e tn y ch  l in jach  
okazy, k tó ry c h  właścicie le  n ie  m a ją  żad n y ch  
w iadom ośc i  o ich pochodzen iu .  Głównie są 
ch o w an e  u nas  ja m n ik i  g ładkow łose .  W  o s ta t ­
n ich j e d n a k  czasach  p o w s ta ły  h o d o w le  j a m ­
n ik ó w  d ługow łosych  oraz  szors tkow łosych . 
P o n iew aż  o d m ia n y  te im p o r to w a n o  z h o ­
dowli zag ran iczn y ch ,  p rzew ażn ie  n ie m ie c ­
kich, gdzie te psy  są b a rd zo  łub iane ,  s tąd  psy 
te p o s ia d a ją  m ia ro d a jn e  rodow ody .

Z do ła l iśm y  z a re je s t ro w ać  trochę  m a te r j a ­
łu rasow ego , k tó ry  n iże j  p o d a jem y .

S T R O P P  V. III RS CII ST E IN  (Tom), pies, 
d ługow łosy , żółty  ur. 15 s tyczn ia  1930 r., h o ­
dowli A. S trau b e  w  G dańsku . Rodzice: Raub- 
scliiitz v. B ergw ald  oraz  D istel v. O hratale. 
W łaśc ic ie lka :  H a n n a  N o w o d w o rsk a  w W a r ­
szawie. Na w y s ta w a c h  w W a rsz a w ie  w r. 
1931 i 1932 —  m ed a le  złote.

W p isa n y  do Pol. Ks. Rod. P. R. A - I  - 58.

U R SEL K REBSBURG (Muschi), suka , 
d ługow łosa , c z a rn a  p o d p a la n a ,  ur. 28 lipca 
1929 r., hodow li  A. S trau b e  w G dańsku . R o ­
dzice: Anton v. F elcn  oraz  M illa v. H ohlen-

stein . W łaśc ic ie lka  K a ta rz y n a  R ząd zk a  w 
W a rsz a w ie  (Łazienki). Na w y s taw ach  
w G d ań sk u  w r. 1930, 1931 i 1932   I n a ­
grody. W p is a n a  do Pol. Ks. Rod. Ps. Ras. 
A - I  - 59.

NIKO, pies, d ługow łosy, c z a rn y  podpal.,  
ur. 18 p a ź d z ie rn ik a  1933 r. Rodzice: Stropp  
v. H irschtein  ( A - I  - 58) o raz  U rsel Krebs-
burg (A - I 59), hodow li  K a ta rz y n y  Rządz- 
kiej w W arszaw ie .  W łasn o ść :  Aurelji  Czesze- 
ro w e j  w W arszaw ie .

W p is a n y  do Pol. Ks. Rod. P. R. A - I - 103.

BOB, pies, g ładkow łosy , c z a rn y  podp., 
ur.  21 m a r c a  1931 r., hod o w li  K o n s tanc ji  
W y so ck ie j  z W oli G ałęzow skiej koło  B y c h a ­
wy. Rodzice: Cygan (po Gyp i H exe  h r .  R ost­
w orow skiego) o raz  Jędza. W łaścic ie l:  E ugen -  
jusz  P a c y n a  z P iaseczna . Na w ys taw ach  
w W a rsz a w ie  w r. 1932 i 1933 —  m ed a le  
s reb rne .

W p is a n y  do Pol. Ks. Rod. P. R. A - I  - 07.

L A D \ , suka , g ładkow łosa , c z a rn a  p o d p a ­
lana , ur. w m a j u  1930 r., w łaściciel: Eugen- 
ju sz  P a c y n a  z P iaseczna . Na w y s ta w a c h  
w  W a rsz a w ę  w r. 1931 i 1931 —  m ed. b r ą z o ­
we. W p isa n a  do Pol. Ks. Rod. P. R. W  - I - 11.

FAN, suka , g ładkow łosa , c z a rn a  p o d p a ­
lana, u r .  8 g ru d n ia  1929 r., hodow li  p. Żysz- 
kow sk iego  w W arszaw ie .  Rodzice: Uduś oraz  
Lila. W łasn o ść  N. B ieh le r  w W arszaw ie .  Na 
w y s ta w a c h  w W a rsz a w ie  w r. 1930 —  med. 
sreb., w r. 1931 — m e d .  sreb. w kl. o tw ar te j  
i m ed . b rąz .  w kl. zwyc- wyst.

W p isa n a  do Pol. Ks. Rod. P. R. W  - I - 7.

ERA, suka, g ładkow łosa , b rązo w a , ur. 1 
lu tego 1931 r., hodow li A. K u ch a rsk ieg o  
w Zielonce p /W a rsz a w ą .  Rodzice: Neron oraz 
Aza. W łaśc ic ie lka :  A n n a  S zczepańska  w W a r ­
szawie. Na w ys taw ie  w W a rsz a w ie  w r. 
1933 — med. b rązo w y . Z ap isan a  do Pol. Ks. 
Rod. P. R. W  - I - 10.

D R O LLY  II, pies, g ładkow łosy , b rązo w y , 
ur. 18 m a ja  1927 r., hodow li p. M artens  
w  O tw ocku . Rodzice: D rolly I oraz  Leda. 
W łasność :  A lek san d ry  K rauze  w W a rsz a w ie  
(Żoliborz). Na w y s ta w a c h  w W a rsz a w ie  w r. 
1930 :— m ed a l  złoty, w r. 1931 —  m ed  sr.. 
w  r. 1933 —  m ed. złoty. W p isa n a  do Pol. Ks 
Rod. Ps. Ras. A - I  - 76.
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KUBUŚ, pies, g ładkow łosy , b rązow y , ur. 
15 p a ź d z ie rn ik a  1931 r., hodow li  T e re sy  R a ­
szew skie j z P o zn an ia .  Rodzice: B im buś oraz

Ja m n ik  szo rs tk o w ło sy  „Żo.ko" (A-I-1 12 ) z h odow h 
S te fan a  Szcześn iew skiego  w Św idniku  k /L u b l in a .

D esdem ona. W łaśc ic ie lka :  A lina P e re t ja tk o -  
w iczow a w  W arszaw ie .  Na w y s ta w a c h  w W a r ­
szaw ie w  r. 1932 —  m ed . z ło ty  w kl. I, w r. 
1934 —  m ed. s re b rn y  w kl. I. W p isa n y  do 
Pol. Ks. Rod. P sów  Ras. A - I  - 94.

DAISY, suka , g ładkow łosa , c z a rn a  p o d ­
p a lana ,  ur. 15 lu tego  1930 r., hod o w li  E d w a r ­
da F u k s a  w  W arszaw ie .  Rodzice: D rolly II 
(A - 1 - 76) o raz  Fryga. W łaśc ic ie lka  A leksan  
d ra  K rau ze  w W arszaw ie .  Na w y s taw ach  
w  W a rsz a w ie  w  r. 1931 w  kl. II m ed . brąz .  
oraz  w  r. 1933 w kl. o tw art .  m ed. s reb rn y .  
W p is a n a  do Pol. Ks. Rod. P sów  Ras. A - I  - 10

CYGAN ZE STA J (Żoko), pies, szo rs tk o ­
włosy, cza rn y  pod p a lan y ,  u r .  26 s ie rp n ia  
1933 r., hodow li W. P a tra szew sk ieg o  ze Staj 
p. K orczów . Rodzice: Kruk z T arnoszyna
(I nagr .  na  wyst. psów  we L w ow ie  w r. 1933) 
oraz  Alice vom  Greuzatller (T. St. B. 306260 
R.). W łaścic ie l:  S te fan  Szcześniew ski w L u b l i ­
nie. W p is a n y  do Pol. Ks. Rod. Ps. R. A - I  
112.

Hodowla foksterrjerów w Polsce
F o x te r r i e r y  należą  dziś do rz ę d u  n a jb a r ­

dziej m o d n y c h  psów. Zwłaszcza fo x te r r ie ry  
szo rs tkow łose  cieszą się coraz w iększą  p o p u ­
la rn o śc ią  nie ty lko  w n aszym  k ra ju  ale n iem al  
we w szystk ich  k ra ja c h .  R uchliw y, w esoły  
t e m p e ra m e n t  ty ch  psów  z jed n y w a  im  w ielu  
p rzy jac ió ł .  P sy  te p o s ia d a ją  p oza tem  wiele 
in n y c h  zalet: n a leżą  one  do zn ak o m ity ch  
szczuro łow ów , zażarc ie  a t a k u ją  lisa, są b a r ­
dzo czu jne  i cięte, zw łaszcza p rzy  chow ie  k i l ­
ku  sztuk.

F o x te r r ie ry  szors tkow łose  (ostrowłose o d ­
z n acza ją  się szo rs tk im  ow łosien iem , co czyni 
je o d p o rn ie jszem i n a  u g ry z ien ia  i w pływ y 
a tm osfe ryczne .  Należy w szelako  m ieć  n a  u w a ­
dze, że ty p o w ą  sy lw etkę  uzysku je  fo x te r r ie r  
szo rs tkow łosy  d op ie ro  po u m ie ję tn em  o sk u ­
b an iu . Zabieg ten  w y m a g a  pew n e j  w p ra w y  
i spec ja ln y ch  g rzeb ien i i nożyków . Okazy, 
jak ie  w idzi się n a  w y s ta w a c h  i zamieszczo- 
szo rs tkow łośy  dop iero  po u m ie ję tn e m  o s k u ­
bane. Należy dodać , że sk u b an ie  b y n a jm n ie j  
nie jes t  bo le sn em  dla  psa, k tó ry  b a rd z o  
chę tn ie  p o d d a je  się ty m  m an ip u lac jo m .

H o d o w la  fo x te r r ie ró w  w Polsce ro zw ija  
się b a rd z o  pom yśln ie .  P o s ia d a m y  szereg lio-

„C hypre  Soria  M oria"  (A-I-81). H odow la  K. Breda.  
W arsz a w a  ul, M ick iew icza  18.

dowli tych psów, k tó re  zdobyły  już  wiele 
n a g ró d  na  w ys taw ach ,  ja k  „Soria  - M oria ' ' ,  
„A beni" , „S as“ i t. d.
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TRON PADiDY, pies, biały  w łaly, ur. w g ru d ­
niu 18-go 1926 r. Hodow li  p. Olgi Hadji .  Rodzice: 
Beck side B ouncc i Tron Girl K. E. Z. 1358 26. W ła ­
ściciel W . Hr.  S ta rzeńsk i  w W arszaw ie .  N a wy­
sławię  w W arsz a w ie  1927 m eda l  srebrny .

Z ap isany  do Pol. Ks. Rod. P. Ras. A - l  - 2 1 .

„A b en i -D o d o "  (A-I-29'). H od o w la  A n n y  Benisłiaw- 
skiej w W arszaw ie  ul. R o zb ra t  34.

PICHORIA (PIC), suka  b ia ła  w  łaty, ur.  4 listo- 
i Viscahts P erfection . W łaścic iel  W. hr. S ta rzeńsk i  
W arsz a w a .  Na w ys taw ie  w W arszaw ie  w r. 192; na- 
szawa. Na w ys taw ie  w W arszaw ie  w ro k u  1927 n a ­
grodź. m ed a lem  z ło tym  i nagr.  O. Saengera .

Z ap isan a  do Pol.  Ks. Rod. P. Ras. A - I - 22.
JIMMY, pies, biały, żółte uszy, c za rn a  p la m k a  na  

szyi, u r .  dn. 28 m a rc a  1928 r. Hodowli Buckle igh 
Kennels  R ridgeland  sir.  B ideford  N. Deron. Ro­
dzice: Idlocs Be - Echo i Dodo of Buckleigh. W ła s ­
ność Anny B enis ławskie j  w W arszaw ie .  N a wystawie  
w W arszaw ie  w r. 1932 - 1933 m eda le  złote; w roku
1934 w W arszaw ie  m eda l  złoty w kl. 1, IV i VI.

Z ap isany  do Pol. Ks. Rod. P. R. A - 1 38.

MiARYMONT ,,MAY“, suka, biała  - żółto - czarna,  
ur. 13 l ipca  1931 r. Certi l ica te  Kennel  Club Nr. 43855 
w Londynie .  Hodow li  S. S. H err ing .  Rodzice: 
Parkhurst Suprcmc i Tatler Min. W łasność  Anny  Be­
nisławskiej  w W arszaw ie .

Z ap isan a  do Pol. Ks. Rod. P. 14. A - 1 39.

B E L L E  ,,MAY“, suka, b ia ła  z b rązow ym , czarne  
p lam y, ur. 7 czerwca  1930 r. Hodow li  A leksandra  bar.  
Rozstockiego, rodzice  Bursir „Patsy" i Newm arkct 
„Q ueeny“ . W łaśc ic ie l  A leksander  bar .  Rozstocki m aj.  
Sokolnik i.  Z ap isan a  do Pol.  Ks. Rod. P. 14. A - I  - 41.

BURSIR „TOMMY", pies, b iały  z b rązow ym , 
c za rne  p lam y, ur. 7 czerw ca  1930 r. H o d o w ca  A leksan­
der  ba r .  Rozstocki .Rodzice: Bursir „Patsy“ i New- 
m arkct „Q uceny“. W łaśc ic ie l  A leksander  bar.  Rozstoc 
ki m aj .  Sokolniki.

Zap isany  do Pol. Ks. Rod. P. Ras. A - I - 42.
BE I T\ W IR EG IR L  OF W ILM OR, suka, b ia ła  

uszy z lewej s t ro n y  p lam y żolte i czarne,  szy ja  z p r a ­
wej sir.  i g łowa w  p lam y, ur. 10 m arc a  1931 r. H o ­
dow ca:  B red a  Knu t  w W arszaw ie ,  rodzice: Prśnc of 
Soria - Moria i Peggy von W ilm ers - Dorf. W łaści 
ciel T adeusz  Szostkiewicz.

Z ap isana  do Pol.  Ks. Rod. P. Ras. A - I - 50. 

K OCHER V. IX BURG, pies, b iały  w laty, ur. 
31 l ipca  1930 r. Rodzice:  Cliamp W atteau Spcllbrider 
D. 1*'. St. J{. 19080 i K raftprotc v. tl. Burg. i). F. St. B. 
26284. W łaśc ic ie l  Sas Krosiński.  Na wystawie  w r. 
1932 w W arszaw ie  — m eda l  s rebrny,  we Lwowie w r. 
1932 — m ed a l  złoty.

Z ap isany  do Pol. Ks. Rod. 1’. Ras. A - I  - 53. 
MISS FLY, suka, b ia ła  w laty  żółte i czarne.  Ur. 

7 czerwca  1930 r. H odow ca :  A leksander  nar.  R o zs to c ­
ki. Rodzice: Bursir „Patsy“ i Newm arkct „Q ueeny“. 
W łaśc ic ie l  J u s ty n a  B erson  maj.  Boglewice.

Z ap isan a  do Pol. Ks. Rod. P. Ras. A - I  - 54.

ABE-NI GOBL1N, pies, biały, żółte uszy i skr.,  ur.
11 m a ja  1932 r. H odow ca :  A n n a  Beuis ław; ika,  rodz ice:  
Jim iny Ks. Rod. A - I - 38 i M arymont Rosy Ks. Rod. 
A - I - 39 i T. Iv. C. Nr. 43855. W łasn o ść  Alfreda Hir-  
szowskiego, W inn ica .  Na wystawie  w W arszaw ie  
w ro k u  1934 —  m eda l  s re b rn y  w kl. I i V.

Z ap isan y  do Pol.  Ks. Rod. P. Ras. A - I  - 61.

PADiDY EMERALD, suka, biała,  c za rno  podpal,  
u cho  i skr., ur. 19 kw ie tn ia  1931 r„ zap isan a  T he  K en­
ne l  Club Nr. 21628. Hodow li  E. M. Lester. Rodzice: 
Lanarth Selected i Lanarth D aisy. W łasność  Anny 
B enis ławskie j  w W arszaw ie .

Z ap isana  do Pol.  Ks. Rod. P. Ras. A - l  - 62.

,, J im m y "  — foxter,rier ostr.  (A-I-38). H od o w la  A nny  
B en is ław sk ie j  w W arszaw ie  ul. R o zb ra t  34.

BILLY VOM ZIGEUNERWALD, pies, biały, p la ­
m a  cza rn a  p o d p a la n a  na  uchu  i oku. Ur. 11 s ie rpn ia  
1931 r. H odow ca  W olfgang  Josephy .  Rodzice: Protos 
Jagcrstolz 14. F. H. B. 20815 i Smart v. d. Riister
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1). F. H. B. 24086. W łaśc ic ie l  Schne ide r  Ja n u sz  —  Je ­
lonki  >p. W łochy .

Z ap isany  do Pol. Ks. Bod. P. Bas. A - I  - 74.

BABI, suka  biała, łeb podpal,  brąz.,  ur .  16 lu te ­
go 1931 r.  H odow ca  Z. K nothe .  Rodzice: P rinc ot' 
Soria - Moria i T offi. W łaścic ie l  .1. Słaboszewicz. Na 
w y s taw ie  w W a rsz a w ie  w r. 1932 —  med. b rązow y. 
Z ap isa n a  do Pol.  Ks. Rod. P. Ras. ks. w s tę p n a  
W  - I - 8.

BOUBOULE, pies biały  w cza rn e  łaty, ur.  l is to­
p ad  1930 r. H od o w ca  Hektor.  W łaśc ic ie l  J a n i n a  Li- 
siewiczowa. Na w ys taw ie  w W arsz .  w ro k u  1933 —  
m eda l  b rązow y.

Z ap isa n a  do Pol.  Ks. Bod. P. Ras. księga w stępna  
W  - I - 9.

„BIANKA Z TARNOSZYNA" suka, żółta  m aska, 
p la ina  n a  praw . ło p a tce  i ogonie. Ur.  25 czerwca 
1930 r. H o d o w ca  Inż. W. Pa traszew sk i .  Rodzice Rit- 
ter Fo.\eltau 1). F. St. 1!. Bd. XXIII 21541 i Sage vom  
M cisenthal 1). F. St. R. 21294. W łaśc ic ie l  Schneider  
Ja n u sz ,  Je lonk i  p. W iochy .

Z ap isan a  do Pol. Ks. Rod. P. Ras. A - I  - 75.

ABENI DODO, suka, biała, żółta  głowa, p lam y  
p o d p a lan e ;  ur. 11 m a ja  1932 r. H odow ca :  A nna  Be- 
n is ław ska .  Rodzice: Jim m y (imp. z Anglji) A - I - 38 
i M arymont Rosy (imp. z Anglji) A - I - 39 i 43855. 
W łaścic iel  A nna  B en is ław ska  w W arszaw ie .  Na w y ­
s tawie  w W a r .  w ro k u  1933 —  m ed a l  złoty, -ki. I 
i V; n a  w yst. w W arsz .  w r. 1934 —  med. zlot}', kl. 
I, V i VI.

Z ap isan a  do Pol. Ks. Rod. P. Ras. A - l  - 79.

„BIBA“, suka, b ia ła  w łaty, ur. 4 cze rw ca  1929 r. 
H o d o w ca  lir. Starzfeński; rodzice: Tron Paddy K. R.

„R ajah  v. L ah n e rh o f"  (A-I-104) w ła sność  G r e ty  
S yropow ej  w  W arszaw ie ,  ul. F i l t ro w a  83.

Pol.  A - 1 - 21 i Victoria (Vic) K. R. Pol.  A - I - 22. 
W łaśc ic ie l  M arja  K ożm ianow a,  Nowostawy.

Z ap isan a  do Pol.  Ks. Rod. P. Ras. A - I  - 80. 
CHYiPRE SORIA MORIA D. F .  S. T. B. Nr. 38894, 

pies biały, cza rn .  podp., żółta  głowa, ur. 6 l ipca  
1932 r. H o d o w ca  i właściciel  K. B reda  w W a r s z a ­

wie. Rodzice: K ocher von der Burg i Pcggy F inkę.
Na w ystaw ie  w W a rsz a w ie  w r. 1934 —  med. złoty 
w kl. I, V i VI.

Z ap isany  do  Pol.  Ks .Rod. P. Ras. A - I  - 81. 
BESSY VOM ZIGEUNERWIALD, suka, biała, 

ogon cza rny ,  uszy  podpal. ,  ur.  11 s ie rpn ia  1931 r.

„C olom by of City" (A -I -108). W łasność  G re ty  
S yropow ej  w  W arszaw ie ,  ul. F i l t ro w a  83.

H odow ca: W olfgang  Jo sep h y  inż. Rodzice: P rotos Jii- 
gerstolz D. J. St. B. 20815 i Smart von der Buster
D. J. St. 24086. W łaśc ic ie l  Gabriel  Sas - K ros ińsk i  —  
Lwów.

Z ap isan a  do Pol .  Ks. Rod. P. Ras. A - l  - 82.
NURM1 VOM L A H N ER H O F, pies, biały głowa 

i uszy c za rn o  - podpal. ,  ur. 4 lipca 1932 r. H o d o w ca  
L eopold  L a h n e r  z W ied n ia .  Rodzice: Sieger „Gong" 
v. L ahnerhof i„Fiilla*‘ v. L ahnerhof. W łaśc ic ie l  Gab­
riel Sas - /Krosiński —  Lwów.

Z ap isany  do Pol. Ks. Rod. P. Ras. A - l  - 83.
T RON POPSY, suka, b ia ła  w cza rno  brązow e  

łaty.  Ur. 27 m arc a  1932 r. H odow ca  A leksander  ba r .  
Rozstocki. Rodzice: Tron „Paddy1* A. - I - 21 i „May“ 
B clle A - I - 41. W łaścic iel  M argery ta  M ontlakow a,  
Łódź.

Z ap isana  do Pol .  Ks. Rod. P. Ras. A - I  - 93.
CARRY - SORIA - MORIA, suka, b ia ła  z cz.- 

szar.  odznakam i,  ur .  6 czerw ca  1932. H o d o w ca  K. 
B reda .  Rodzice: „Kocher v. d. Burg“ i „Peggy“.
W łaścic iel  A rc iszewska  Zofja  w W arsz .  N a  wystawie  
w W arsz .  w ro k u  1933 — m edal  s re b rn y  kl. I, II  i V.

Z ap isana  do Pol.  Ks. Rod. P. Ras. A - I  - 95.

PLATINO - BLITZ, pies, biały z o d z n ak a m i  na  
głowie. Ur. 15 m a r c a  1933 r. H o d o w ca  W e rn e r  Puls 
z L ip p s lad tu .  Rodzice: „Bouzo of Blackfred*1 W ęgierski 
cham p. i au s t r ja ck i  zwycięzca D. F. St. B. 34.100 
i „Erins Barbelina*1 D. F. St. B. 33313. W łaścic iel  
Arciszewski F r .  w W arsz .

Z ap isany  do Pol. Ks. Rod. P. Ras. A - I - 96.
ADA VON C HRISTLHEIM , suka, biała, ła ty  sza ­

re  i brąz. ,  ur. 18 m a rc a  1932 r. Hodow ca :  I rena  
v. Keler.  Rodzice: K ocher von Burg i Almida v. 
d. E illiburg ó. H. Z. B. F.  1757. W łaśc ic ie l  St. J a ­
czewski.

Z ap isan a  do Pol.  Ks. Rod. P. Ras. A - I  - 97.
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KASIA, suka, b ia ła  w sza ro  - beżowe plamy.,  
ur.  12 czerw ca  1932 r. H od o w ca  J. W ill iam s.  Rodzice: 
Garage Guard i Shy Luncker Girl. W łaścic ie l  J. Mi­
chalsk i  w W arsz .  Na w ys taw ie  w W arsz .  w r.  (934 —  
m ed a l  s reb rn y  w kl.  I.

Z ap isan a  do Pol.  Ks. Rod. P. Ras. A - I  - 100.

KUBA, pies, biały  cza rn e  laty podp., ur.  13
k w ie tn ia  19.32 r. H o d o w ca :  Slewellyn z Anglji. R odz i­
ce: M ountain Digger i L ittle  Myrtle. W łaśc ic ie l  J. Mi­
chalski.  Na wystawie  w W arsz .  w r. 1933 med. s reb rny  
w kl. I.

Z ap isany  do Pol.  Ks. Rod. P. Ras. A - I - 10 1 .

ADASTRA 1NVADER „ P E T E R “, pies, biały
w żółt.  i czarn.,  ur.  17 lipca 1933 r. H o d o w ca  Haigli
i J en k in so n .  Rodzice: „W ycote lnvader“ i „Pow
Progress14. W łaśc .  .1. Michalski.  Na wyst.  w Medjolanie  
w  r.  1934 —  2 n a g ro d y  I-sze, dwie  1-sze specja lne ,  
p u h a r  za ńajlepsz.  psa  ostrowl.  Kum berl.  Tow. Ilod. 
Psów.

Zap isany  do Pol.  Ks. Rod. P.  Ras. A - I  - 102.

„A ben i-G ob l in"  (A-I—61) w łaśc .  A lf red  H irszow skl 
w W inn icy  •— Z a k ła d y  Chemiczne .

RAJAH VOM L A H N ER H O F, pies, b ia ły  z odzn.,  
u r .  11 g rudn ia  1932 r. H odow ca  L eopold  L a h n e r  —

W iedeń .  Rodzice: Engl.  u. Deu tcher  C h am p io n  Tala- 
vera Pegasiis Ang). Kenell  K. Rej. 1564 M. M. D. St. B. 
36300 i Gala vom  Lahncrhoi' ó. H. Z. B. F. 2026. W ła ­
ściciel Greta  S y ro p  w W arsz .  Na w ys taw ie  w Gracu 
1933 r. —  vorziiglich, lo sam o  na  w ys taw ach  w W ie d ­
n iu  w 1-. 1933, w Agram  —  1933 i W ie d n iu  1934 r.

Zap isany  do Pol.  Ks. Rod. P. Ras. A - I  - 104.

BRIGITTA, suka  biała , ur. 28 m a ja  1933 r. R odz i­
ce: Jim m y i Ro.\y. Hodow ca i właściciel Gre la  Syro- 
powa w  W arsz .

Z ap isan a  do Pol.  Ks. Rod. P. Ras. A - I  - 105.

ROXY, suka  b ia ła  g łowa podp., urod. 23 k w ie t ­
nia 1932 r. Rodzice: P hantast vom Grunewald D.
F. St. B. 22995 i Jolly  - Tropau D. J. St. H. 707 - 1.
H odow ca  i właściciel Greta  Sy ro p o w a  w W arsz .

Z ap isan a  do Pol. Ks. Rod. P. Ras. A - I  - 106.

ABENI BELL1NDA, suka, c za rne  łaty na  głowie, 
ur .  14 k w ie tn ia  1933 r. I Iodm yci  A. Benis ławska.  
Rodzice: Jim m y i Paddy Em erald. W łaścic ie l  Sikie- 
wicz B.

Z ap isan a  do Pol. Ks. Rod. P. R. A - I - 107.

COLOMBY OF CITY, suka  biała, uszy podpal. ,  
ur. 12 czerwca  1932 r. H od o w ca  F r i ih w a ld  —  W iedeń .  
Rodzice: W ęgiersk i  C h am p io n  Gong vom  l.aliiierhiit
5. FI. Z. R. F. 1028 i Carmen of City F. 2317. W ła śc i ­
ciel Gre ta  Syrop. Na w y s taw ach  w Linz, B udapesz ­
cie, P radze ,  W iedniu ,  K lagenfurcie ,  N eustad t  i w 
W iedn iu  w r. 1933: pierw sze  nagr.

Z ap isa n a  do Pol. Ks. Rod. P. Ras. A - l  - 108.

PEGGY FIN K Ę , suka  b ia ła  podp. n a  głowie, ur.
7 czerwca  1929 r. H o d o w ca  Fr.  F in k ę  w Berlinie.  R o­
dzice: F o y s W ondcr 1). F. St. B. 20783 i Jenim y vom  
Uhu D. F. St. B. 18246. W łaśc ic ie l  M. B re d a  W arsz .  
Na w ys taw ie  w  W arsz .  w r. 1930 —  med. złoty w kl. 
I i med. s reb rn y  w kl. II.

Z ap isa n a  do Pol .  Ks. Rod. P. Ras. A - I  - 109.

KULUK - DANDY - DU RO’N;NET, pies biały 
w żółto  - cza rne  p lamy, ur. 5 kw ie tn ia  1932 r. H o ­
dow ca:  Daisy  D avidsen  F ra n c ja .  Rodzice: Vigor de 
Chatelaine —  41637 I p rix  de P a r i s  1930, 8 p r ix  p r e ­
m ie r  s. C. A. C. P r ix  d ’h o n n e u r  1931 r. i E lset de 
Brandburry L. O. F. 43153. W łaśc ic ie l  J a n in a  Kacz­
kowska.

Z ap isany  do Po l .  Ks. Rod. P. Ras. C - 11 - 36.

JOLLY, suka  biała, z podp. n a  głowie, u rod .  28 
m a ja  1933 r. H o d o w ca  i właścic ie l  Greta  Syropowa. 
Rodzice: Jim m y i Roxy.

Z ap isan a  do  Pol.  Ks. Rod. P. Ras. A - l  - 111.

OSTRA JO N O W A  HORA, suka  biała ,  uszy p o d ­
pal., u ro d .  22 m a ja  1932 r. H odow ca  J a n o w a  Hora .  
Rodzice  Ghamp. N iki H elm ee Cip. 554 g. i Berry B is­
kupice Cip. 649. FI. W łaścic ie l  A nna  - Sas - Krosiń- 
ska  —  Lwów. Na wyst.  we L wowie  w r. 1933 medal 
s rebrny .

Z ap isan a  do Pol.  Ks. Rod. P. Ras. A - I - 115.
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O w czark i polskie i ich hodowla
Zagadnienie regenerac ji  i usta len ia  o w cza r­

k a  polskiego posiada dla nas doniosłe znacze­
nie. Od szeregu lat n aw o łu ją  nasi w ybitn i h o ­
dow cy do zajęcia się tą sp raw ą. Prezes M. Try- 
bulski —  zn a n y  i ceniony  nasz zootechnik już 
w r. 1925 porusza ł tę sp raw ę i zachęcał do p r a ­
cy nad  ow czarkam i polskiem i celem w y o d ręb ­
nienia i us ta len ia  cech typu  górskiego (podha­
lańskiego) oraz nizinnego. Dr. S. Koźmian- 
Reicher z T argow isk  p ropo n o w ał  przed kilku  
la ty u tw orzyć  specja lny  k lub  hodow ców  ow ­
czarka  polskiego i wszelkiemi siłami popierał 
sp raw ę chow u  ow czarków  podhalańsk ich . K or­
pus O chrony  Pogran icza  już w r. 1922 zają ł  się 
p ró b ą  hodowli ow czarków  podha lańsk ich  ce­
lem  dalszego w ypróbow an ia  wartości tych 
psów  do celów m eldunkow o  - wywiadowczych. 
W  doskonałym  podręczn iku  , ,Psy“ , o p raco w a­
ny m  przez M. Trybulskiego, w idzim y właśnie

W  osta tn ich  czasach owczarki polskie typu  
górskiego, pochodzące głównie z okolic P o ro ­
nina i Nowego T argu , zostały zakup ione  przez 
k i lkunas tu  hodowców, k tó rzy  zajęli się ich cho­
wem, ja k  to p. Lew andow ski, 1. Moraczewska, 
K. Sławińska, V ostrakow a i in. A oto, co pisze 
na  tem at ow czarków  polskich I ren a  M oraczew ­
ska  z Brzuchowic k. Lwowa, hodowczyni tych 
p ięknych  i pożytecznych psów:

Anglicy koch a ją  się w psach, m a ją  za tem  
swoje k ra jow e rasy. Przepiękne, ogrom ne ow- 
czary angielskie (Old English  Sheepdogs), 
o ciem nym , szarym  włosie, są ch lubą  ich h o ­
dowli. Chińczycy w yprodukow ali  rasę bardzo  
cennych  pekińczyków , podz iw ianych  dziś przez 
wszystkie narody, a będących ozdobą każdej 
w ystaw y  psów. Psy  Sam ojedów , jak  wszystkie 
psy narodów  północy, nieocenione odda ją  u s łu ­
gi sw ym  panom . F ran cu z i  toczą wciąż spór

O w cz are k  p o d h a lań sk i  „T u tn y "  (B - I - 70) S ta n is ła w a  L ew an d o w sk ieg o  
w e Lwowie, ul. Po n ia to w sk ieg o  7.

rodzinę ow czarków  podhalańskich  z psiarni 
K O P-u  w otoczeniu sw ych w ychow aw ców . T u  
i owdzie zaczynają  zaprow adzać  owczarki, lecz 
b ra k  nadal należnego tej rasie zain teresowania . 
S p rw a  ow czarka  nizinnego również m ało  p o ­

suwa się naprzód . P ięk n e  sztuki tych psów 
przed kilku la ty  pokaza ła  na w ystaw ach  w a r ­
szawskich ks. M. Czetwertyńska. Ł adne  i miłe 
te pieski m ogą  mieć zastosowanie zarów no  j a ­
ko psy owczarskie, jak  i pokojowe.

z N iem cam i o ow czarka  alzackiego, odbierając  
sobie w za jem nie  zasługę w y hodow an ia  tak 
wartościowej ra sy  psów, tych  praw dziw ych  
przyjaciół żołnierza. W  Polsce m a m y  również 
wielu m iłośn ików  psów, dlaczego za tem  nie 
m oglibyśm y się poszczycić naszą k ra jo w ą  i ro ­
dzim ą rasą. odpow iada jącą  najlepiej naszym  
w a ru n k o m  klim a tycznym  ?

W  k a ż d y m  domu, w każdej p raw ie  chacie 
jest jakiś  m nie j lub  więcej u k o ch an y  Bryś,
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lub  Kruczek, niechże to będzie lepiej polski 
Bryś, nasz k ra jo w y  Kruczek. Gdzie go jed n ak  
zna jdz iem y? W  skarbn icy  k le jno tów  rodzi­
mych. czysto polskich, w  Tatrach , lub  na  Pod-

O w cz a re k  p o d h a la ń sk i  „ Ju h a s"  (B-I-63). W łasn o ść  
K ry s ty n y  S ław ińsk iej  w W itk o w iźn ie  p. Mińsik Maz. 

(ten sam  pies znajduje  się na  okładce).

balu . P rze jd źm y  się kiedyś w śród  cha t  gó ra l­
skich w  okolicy Zakopanego, lub  Poronina, 
a napew no  zaszczeka na  nas  taka  typowa, b ia ­
ła  p o d h a lań sk a  „ F a jk a “ , lu b  , ,T u tn y “ , pokaże  
n a m  swe zdrow e i silne kły.

Psy  te znane  już  są w śród  hodow ców  i b a r ­
dzo cenione, ra sa  nosi nazw ę ow cza rkó w  pod­
halańskich ,  a posiada  prócz miłego dla  k ażd e ­
go Po laka  rodzim ego pochodzenia, wiele p ie rw ­
szorzędnych  zalet. P sy  te  są przedew szystk iem  
bardzo  piękne, a w zrostem  nie u s tęp u ją  b e r ­

na rdynom , są bardzo  ostre, a zęby m a ją  nie od 
parady . D ają  się ła tw o tresow ać i pow inny  być 
więcej rozpowszechnione, jako  psy straży  g ra ­
nicznej. szczególnie zdatne  w  porze zimowej, 
gdyż m a ją  b a rw ę  ochronną, zastosow aną  do 
śniegu, a n a  w yżynach  śnieg leży przecież 
większą część roku.

W łos  pow inien być czysto b ia ły  (krem owe 
lub  żółte p lam y  m a ją  tylko m ieszańce), p u szy ­
sty  i silnie f ryzow any. J a k  z tych  kró tk ich  
uw ag  wynika, owczark i podhalańsk ie  m ogą 
być ch lu b ą  każdego ogrodu, czy podw órza .

O w cz a re k  p o d h a la ń sk i  „B aca"  M arj i  z G e y e ró w  Zbroż-  
kow ej  w  R u d k a c h  p o d  Lw ow em .

Dogi i ich hodowla w Polsce
Dogi n a leżą  do rz ę d u  psów, k tó re  m a ją  

obecnie  w ie lu  zw o lenn ików . P sy  te  im p o n u ­
ją  w sp an ia łą  p o s ta w ą  i w ie lkością .  Są to 
bezsp rzeczn ie  p ięk n e  psy  space row e  i j e d n o ­
cześnie  m o g ą  s łużyć do osobis te j  ob rony .

Dogi sp ro w a d z o n o  g łów nie  z Niemiec. 
P o s ia d a m y  w łaśc iw ie  d w a  ty p y  ty ch  zwierząt.  
J e d n e  z n ic h  o m asyw nie jsze j ,  cięższej b u d o ­
wie, d ru g ie  - lżejsze, częs tok roć  w yższe od 
poprzed n ich .  P o z a te m  p o w s ta ją  ty p y  p o ś re d ­
nie. Z jaw isko  to w idz i  się ró w n ież  z a g ra n i ­
cą. N ad to  z je d n e j  s t ro n y  is tn ie ją  a m a to ­

rzy  dogów  je d n o m a śc is ty c h  lub  p ręg o w an y cb ,  
z d ru g ie j  zaś a r lek inów .

W  Polsce  n a jw ięce j  psów  tej ra sy  da ły  h o ­
dow le  w  Dolsku, K alinow cu, Nowejwsi. 
O sta tn io  p o w sta ły  no w e  hodow le , ja k  „ D ż u n ­
gla", , ,S p a r ta “ i inne.

W  Pol. Ks. Rod. P só w  R asow ych  z a re je ­
s t ro w a n o  p e w n ą  ilość m a te r ja łu  o u s ta lo n e m  
poch o d zen iu  n a  po d s taw ie  ro d o w o d ó w  za ­
gran icznych  organizacyj kynologicznych. Jest 
to już podstaw a do dalszego rozw oju  rac jo n a l­
nej hodow li tych psów  w  naszym  kra ju .
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SBNTA II, suka  zł. mor.,  ur. 18-1.27 r. H id o w .  
Reibe; rodz .  Artus von D rachenstcin i Dina. Właś.

H E K T O R  V. S1MBACH, pies, pręg. u i .  >6. IV.21 
r. Hod. W ilhe lm  B uckenhofe r .  Rodz. Cnauip. Itnsku

, ,N ika-O rleans"  (B-I-24) w łasność  St. S to p c zy k a  
w K al inow cu  p. Żabieniec.

Itr .  R aczyńska  —  Nałęcz Ant. Na wyst.  w W arszaw ie  
med. sr. 1927 r. Pol.  Ks. Rod. P. R. B - I - 10.

LORD, pies imor. zlot., ur .  18.1.25 r. Hod. Reibe, 
rodz. Artus v. D rachenstein  oraz  Dina. W łaś. l i r .

„C it ty"  (B-I-28a) suka  żó ł ta  z ciem. m aską ,  w łasn . 
W, S t rzyżew sk iego  w p rzy jaźn i  z małż .  hodowcy.

Nałęcz - R aczyńska. Na wyst.  w W a rsz a w ie  w i. 
1927 — med. zł Pol. Ks. Rod P. R B - I 1 1 .

H odow la  d o g ó w  St. S to p czy k a  w K al inow cu  
p, Żabieniec.

v. d. Saalburg oraz  Stella. W łaś.  Hi Rzj szczcwski. 
Pol. Ks. Rod. P. R. B - I - 12.

AFRA V. SMJLKAU, suka,  mor.,  ur .  22.11.27 r. 
Hod. J o h a n n Buczełka. Rodz. D oggo v. d. W ofelshun- 

ke o raz  Milla v. H ohcnstraut. W łaś. Hr. J. Rzyszczew- 
ski. Pol.  Ks. Rod. P. R. B - I - 13.

W ES TA  z DOBROSTAN, suka  c-mor.,  ur.  3.XII. 
29 r. Hod. Dietr ich;  rodz. Ajax v. Kohlcngrund oraz  
Alpha v. Kohlcnsgrund. W łaś.  K la ja  St. Pol.  Ks. Rod. 
P. 11. B - I - 22.

TANTALI!.S Z DOLSKA, pies, mor.,  ur.  15.VI.29 
r. Hod. h r .  J. Rzyszczewski; rodz. H ektor v. Simkach

F ra g m en t  z hodow li  d o g ó w  „ S p a r ta "  W łodz im ierza  
S trzyżew sk iego  w  K raszew icach .

o razA fra  v. Sm ilkau. W łaś. St. Klaja.  Pol.  Ks. Rod. 
P. 11. B - I - 23.
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„NIKA" ORLEANS V. AERBACHTAL. suka, biało- 
cz. nakr . ,  ur.  13.IV.28 r. Hod. T ren n e r ;  rodz. Clianip 
Dolf v. d. Saalburg oraz  Agathe v. R itterhof. W łaś.  
Stopczyk St. N a  wyst.  w T o ru n iu  1930 r. m ed. zt. 
Na wyst.  w W asz .  w 31 r. med. sr. kl. I i IV; w ro k u  
32 med. sr., w  r. 33 med. sr. i w roku  34 med. sr. 
kl. I i IV. Pol. Ks. Rod. P. R. B - I - 24.

ALEX V. SC H EIT H O F, pies, pręg., ur.  26.V.30 r. 
l lod .  K urt  R a the ;  rodz. Ador v. Schartental oraz  Cen­
ta v. Scheithof. W łaś.  Stopczyik St. Na wyst.  w W arsz .  
w r. 1931 m ed. sr. kl. I i II; w roku  32 med. sr. kl. I; 
w r o k u  1933 med. zt. kl. I i IV oraz  nagr .  hon o ro w a .  
W  ro k u  1934 med. zl. kl. I i IV. Pol.  Ks. Rod. P. Ras. 
I< - 1 - 25.

Q U ITT E  V. AERBACHTAL, suka, biała-cz. nakr.,  
ur.  10.V.30 r. Hod. T ren e r ;  rodz. Clown Carmen oraz 
Ethel v. Am alienborg. W łaś.  St. Stopczyk. Pol. Ks. 
Rod. P. R. R - I - 26.

DINA, su k a  żółta, ur. 26.IV.31 r. Hod. Reibe; rodz. 
Page v. Preussen oraz  Agne Sarm atia. W laś. A. S te in ­
berg. Pol.  Ks. Rod. P. R. B - I -  28.

GITTY, suka, żółta, ur.  18.XI.29. Hod. Reibe; rodz.  
Rabu v. d. P issa oraz Agne Sarm atia. W laś.  S trzyżew ­
ski. Na wyst.  w  W arsz a w ie  w r. 1932 med. b rąz .  Na 
wyst. w Ostrzeszow ie  w 1934 r. med. sr. Pol.  Ks. Rod. 
P. R. B - I - 28a.

FA LK O V. FiREIGERICHT, pies, zł.-pręg., ur.
16.VI.27 r. Hod. „ D ian a "  W id eb u rg ;  rodz. Attila v. 
H exengold oraz  Adeli v. Frcigericlił. W łaś.  M. R adzie ­
jowskiego. N a  wyst.  w Łodzi w 1932 r. med. zloty. 
Pol.  Ks. Rod. F.  R. B - 1 - 29.

HIRAM - RIDO Z DOLSKA, pies, m or.-pręg . ,  ur. 
15.VII.29 r.  Hod. J. Hr.  R zyszczew ski; Rodz. Hektor 
v. Sim bacli oraz  Afra v. Sinilkau. W laś.  S. Gens Pol. 
Ks. Rod. P. Ras. B - I - 30.

SC H U FT  V. D. ROHLAU, pies, biało-cz. nakr.,  
ur. 3.V11I.32 r. Hod. SI. Stopczyk. Rodz. Rolf-AIex v. 
Scheithof o raz  „N ika‘‘ Orleans v. Aerbachtal. W laś. 
M. Rosentlia l.  Pol. Ks. Rod. P. Ras. B - l  - 31.

TIGRA, suka,  pręg., u r .  18.XII.31 r .  Hod. SI.  

Stopczyk; rodz. Alex. v. Schejthof oraz  „Nika" Orle­
ans v. Aerbachtal. W łaś.  Hod. „D żung la"  Magierowa 
Nina. Pol.  Ks. Rod. P. Ras. B - l  - 37.

DUX - DERW ISZ, pies, zł.-pręg.,  ur.  17.IV.31 r. 
Hod. Bar. v. M assenbach, rodz. Clown o raz  Alraune. 
Właś. N. Magierowa. N a  wyst.  w P o z n a n iu  w 1932 r. 
I nagr.  i w  W a rsz a w ie  w 1934 r. m ed sr. kl. I, IV i V. 
Pol.  Ks. Rod. P.  R. B - I - 41.

LUX Z W ŁO DAW Y, pies, pręg., ur.  19.V.32 r. 
Hod. St. Kia ja;  rodz. T anlalus o raz  W esta. W łaś.  SI. 
W ąsicki.  Pol. Ks. Rod. P. R. B - l  - 43.

RANGO, pies, ta ran to w .,  ur. 4.111.33 r.  Hod. St. 
S topczyk; rodz. Rolf - AIex v. Scheithof, oraz  Nika  
Orleans v. Aerbachtal. W łaś. A. W alsk a .  Pol. Ks. Rod. 
P. R. B - l  - 44.

DOLLY.suka, arlekin ,  u r .  20.VH.31 r.  Hod. St. 
Stopczyk; rodz .:  Alex o raz  Nika - O rleans. W łaś. St. 
O ppenheim . Pol. Ks. Rod. P. R. B - l  - 46.

„IRYS“ Z W ŁO DAW Y, pies, c.-pręg., ur. 14.VI.32 r. 
Hod. St. K la ja ;  rodz.  Tantalus oraz  W esta. W łaś.  S. 
Konopka. Pol.  Ks. Rod. P. R. B - I - 47.

„DOiRA“, su k a  ar lek in ,  ur. 4.IX.33 r. Hod. St. 
Stopczyk; rodz. Rolf - Alex oraz Nika - Orleans. 
W laś.  K. Dobrow olsk i.  Pol.  Ks. Rod. P. R. B - l  - 48.

EROS, pies, pręgow.,  ur.  28.11.34 r. Hod. Magie­
ro w a ;  rodz.  Dux - D erw isz oraz  Tigra z K alinowea. 
Właś.  H. Paw łow ska .  Pol. Ks. Rod. P. R. B - l  - 60.

BOHUN, pies, niebieski, ur. 27.XII.33 r. Hod. Hes- 
se; rodz. Benno v. P etzenschloss oraz  Asta v. Brucken- 
stiibie. W łaś.  J .  Przywieczersk i.  Pol.  Ks. Rod. P. R. 
B - l  - 61.

ALFA, suka,  pręg., ur. 28.11.34 r. Hod. i właś. N. 
M agierowa; rodz. I)ux - Derw isz o raz  Tigra z K ali­
nowea. Pol. Ks. Rod. P. R. B - I - 62.

MURZYNEK Z KALINOWCA. pies, czarny ,  ur.  
4.IX.33 r. Hod. St. S topczyk; rodz. Alcx - Rolf oraz  
Nika - Orleans v. Aerbachtal. W łaś.  Strzyżewski Wł.  
Pol. Ks. Rod. P. R. B - I  - 64.

Hodowla airedale - terrierów 
w Polsce

A ireda le  - T e r r ie ry  ze w zg lędu  n a  swe w y ­
b i tn e  zalety, ja k o  psy  o b ro n n e ,  p o s ia d a ją  p o ­
w ażną  przyszłość. Zw ażyw szy , iż p sy  te n a ­
d a ją  się ró w n ież  do służby  w o jsk o w e j  i p o ­
l icy jne j —  na leży  im  udzielić  w ięcej uwagi.

A iredale  - T e r r 'e ry  n a leżą  do psów  szo rs t­
kow łosych  m o c n e j  b u d o w y , s i lnych  i c ię­
tych. N ow oczesna  sy lw e tk a  a ire d a le - te r r ie ra  
należycie  o sk u b an eg o  sp ra w ia  b a rd z o  k o ­
rzys tne  w rażen ie ,  a c iem no  - szaro  - żelazista 
m aść  z c ie m n y m  c z a p ra k iem  n a  tu łow iu  
i p o d p a la n ie m  do lne j  par t j i ,  n a d a je  swoisty  
w yg ląd  ty m  psom .

W  m ia rę  w z ro s tu  z a in te re so w an ia  w  k ie ­
r u n k u  hod o w li  psów  szo rs tk o w ło sy ch  h o ­
dow la  a ired a le  - t e r r ie ró w  w z b u d z a  coraz 
w iększe za in te resow an ie .  Z d ru g ie j  s t ro n y  h o ­
dow cy  a ireda le  - te r r ie ró w  p rz y c z y n ia jąc  się 
do w z ro s tu  pog łow ia  ty c h  psów  p o trz e b n y c h  
dla  a rm j i  i policji , p rz y n o sz ą  w  ten  sposób 
w y ją tk o w ą  k o rz y ść  k ra jo w i.

P e w n a  ilość tych  p só w  była  z a k u p io n a  
z a g ra n ic ą  p rzez  polic ję  p ań s tw o w ą . Sp row a  
dzili też m a te r j a ł  ro z p ło d o w y  h o d o w cy  p ry  
w a tn i ,  jak  h o d o w la  w  M aszycach, „Altesse" 
i inne.

SEKT V. E IC H F E L D , pies u r .  6.VI.32 r, hod. 
H a n s i  B ra ssa  w Austrj i ;  rodz .  Champ. Esprit-K aiphas 
o raz  Ursehl v. d. T iirkenschanz; w las. O. Rozenzweig; 
W ysoka ,  p. Łazy. Pol. Ks. Rod. P. R. B - I - 32.

BURGA V. ENGELSHIOF, suka, ur. 25.IX.26 r„ 
hod. E b c rb a ch  K a ises lau tern ;  rodz. Artus Barbarossa
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o raz  D olly v. Grafenbacli; włas. Wł. Schón w Białej 
k. Bielska. Pol.  Ks. Rod. P. R. B - I - B4

ROLAND V. EU LEN H O R ST, pies, u r .  18.IV.28 r. 
hod. Stein  w Stassfur t ;  Bodz. Chm. Rekord v. Klein-

A iredale  T e r r i e r  „ S e n ta  z M aszyc"  — po R olandz ie  
i Bianie.  H odow la  M aszyce  p. Ojców.

feld oraz  Blondel v. Hardeck; włas. Maj. Maszyce p. 
Ojców. Pol. Ks. Rod. P. B. B - I - 35.

BIAiNA V. D. SCHWALM, suka, ur. 1.VIII.32 r. 
hod. R ich te r  R o llshausen ;  rodz. Ch. D onner v. Baren- 
fe ls oraz  Gipsy ani Sonnendung; włas. Maj. Maszyce, 
p. Ojców. Pol. Ks. Rod. P. R. B - I - 36.

ALTESSE-ARA suka, ur. 11.VII.32 r. hod. L. Lam- 
la; rodz. Ch. N ow ików  v. d. Kirnau oraz  Ella v. d. 
D orfw iese; wlas. J. Je c h a lsk a  w W arszaw ie .  Pol. Ks. 
R. P. R. B - I - 42.

BOB, pies, ur. 29.11.32 r.' hod.  W. T h o m as
w Anglji; rodz. B ankers Model o raz  Peggy o‘Qucens; 
wlas.  1). Sączewski w W arszaw ie .  Na wyst.  W a r s z a ­
wa 1933 — med. sr. w kl. 1 i II, w r. 1934 —  med. zł. 
Pol.  Ks. R. P. R. B- 1 - 49.

BEAUTY Z MASZYC, suka,  ur. 21.IV.34 r. hod. 
Maszyce; rodz. Roland v. Eulenhorst oraz  Biana  
v. d. Schw alm ; włas. M. R. h r .  T a rn o w sk a  w Zak l iko ­
wie. Pol.  Ks. Rod. P. R. B - 1 - 50.

BOSS, pies, ur. 2.IV.34 r. hod. J. Jechalsk ie j  
w W arszaw ie ;  rodz. Bob oraz  Alltesse Ara; wlas. 
M. R. T arn o w sk a  w Zaklikowie.  Pol.  Ks. Rod. P.  R 
B - I -  51.

DOLLY Z MASZYC, suka, ur. 7.V11.29 r. hod. M a­
szyce p. O jców; rodz. Roland v. Eulenhorst oraz  Bur- 
ga v. E ngelshof; wlas.  FI. D abińsk i  w T orun iu .  Pol. 
Ks. Rod. P. R. B - I - 52.

BOY Z MASZYC, pies, ur. 13.VI.33 r„  hod .  M aszy­
ce; rodz. Roland v. Eulenhorst oraz  Biana v. d. 
Schwalm ; wl. W ac ła w  Dykier  w T o ru n iu .  Pol.  Ks. R. 
P. R. B - 1 - 65.

GIPSY Z MASZYC, suka, ur. 7.VII.29 r. hod. M a­
szyce; rodz. Roland v. E ulenhorst oraz  Burga v. E n­
gelshof; wł. FI. D abińsk i  w T orun iu .  Pol.  Ks. B. P. 
R. B - I - 66.

STELLA, suka, ur. 16.11.33 r., hod. P. B ierna t  
w Rudawie koło K rakow a ;  rodz. Tell oraz  M olly z Ma 
szyc. włas. S te fan  Orlewicz w W arszaw ie .  Pol. Ks. R. 
P. R. W  - I - 2.

F ra g m en t  z hodowli  A ired a le  T e r r ie ró w  
w  M a szy cach  p. Ojców.

ARI, pies, ur.  2.IV.34 r. h o d  .1. J e c h a lsk a  w W a r ­
szawie; rodz. Bob oraz  Aitesse - Ara, wł. Gusta Ko 
lecka w W arszaw ie .  Pol. Ks. Rod. Ps. R. B - l  - 67.

Boxery
RITA V. D. E1CHE suka, ur.  25.V.24 r. imp. rodz. 

Ajax v. d. drei Gleichen oraz  Hela v. d. Eichc, włas.  
M. Jack o w sk i  w  B e d n arach .  Pol.  Ks. R. P. R. B - l  - 16 

ENOCH V. D. A1TMARK, pies złoc. pręg., ur
17.V.24 imp. rodz. Sillo v. d. W aldschm idt o raz  Clau- 
dine v. M arienhof; włas. M. Jac k o w sk i  w B ednarach ,  
]). Pob iedz iska .  Pol. Ks. R. P. R. B - I - 17.

KACUHILD BATH SATAN, suka ,  żół. kaszt,  ur  
19.VI.29, hod. M. Menzel w Linz; rodz.  Cham. Artus 
ben Satan oraz  Scharfzahu; wlas. L. G rabowski p. Roś. 
Pol.  Ks. R P. R. B - 1 - 18.

RUSTAŃ REN SATAN, pies, zt. pręg., ur. 2.IX.26, 
hod. R. Menzel w Linz;  rodz. Rhadam es ben Satan 
o raz  B cnta v. Dom.; włas. O skar  Rozenweig, p. Roś. 
Pol. Ks. R. P.  B. B - I - 19.

ZULA. suka, zł. pręg., ur.  4.VI.29 r., hod. M. J a c ­
kowski;  rodz. E noch v. d. Altmark oraz  Rita v. d. 
Eiche; włas. K. C zarto rysk i  w W arszaw ie .  Pol.  Ks. 
R. P. R. B - 1 - 20.

P E N T H E S IL E A  B ATH SATAN, suka, złoc. pręg. 
ur. 11.VII.30 r. hod. R .Menzel. w Linz.;  rodz. H annes 
ben Satan oraz  B runhildę bath Satan; wł. O. Rozen- 
zweig p. Łazy. Pol. Ks. R. P. R. B - I - 21.
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CHECK V. BAUERNBERjG - SMOK, pies, pręg. 
ur. 8.11.31 r.  imp.;  rodz.  Dargo v. Gerhardsbrunncn  
oraz  Blanka v. Baurnberg; wł. A. W a s u n g  w Stryju.  
Pol. Ks. R. <P. R. B - I - 27.

BILL, pies, ciem. pręg.  ur. 11.VI1I.32 r. hod. K. 
C zarto rysk i ;  rodz. Kustan ben Satan oraz  Zula. Wł. 
L. K a rz in k in  w W arszaw ie .  Pol. Ks. R. P. R. B - 1 - 33.

DOLLY, su k a  pręg. u r .  22.XI.31 r. hod. .1. Bra lski;  
rodz.  Bustan ben Satan oraz  Zula. Wł. St. Meledyn 
w W arszaw ie .  Pol. Ks. 11. iP. R. B - 1 - 39.

MIRA V. 1). M A GDA LENENQ UELLE, suka, ur. 
25.VIII.29 hod. G. Feye r le in  w M on ach ju m ; rodz. 
Alcx. v. (1. M ag(lalenenquelle o raz  Balda v. Rottgau-
Wl. Dr.  J. D adaczyńsk i  w R ydullow ych  G. Śl. Po l .  Ks.
11. P. R. R - I - 40.

RITA, suka ,  ciemn. m or .  ur.  7.V.33 r. hod. 
K. C z ar to ry sk i '  rodz.  Ilustan ben Satan oraz  Zula; 
wł. St. Kowalssd w W arszaw ie .  Na W yst .  W arszaw ,  
w r. 1934 r. med. b rąz .  Pol. Ks. R. P. R. B - I - 45.

ASTA V. JUGENDLAND, suka,  żół. ur.  10.11.31 r. 
hod. J u r r a n  z Niemczech; rodz. Lackel v. H cidcrfeld  
o raz  Terra v. Gumbertusbrunnen; wł. Reibe w Nowej 
Wsi p. D ąb ro w a  k. Mogilna. Pol. Ks. 11. P. R. B - l -  53.

ASKO SARMATIA, pies, sarn .  maści,  urodź. 
15.X.33, hod. Reibe; rodz.  AIcx. v. Ostland oraz  Asta 
v. Jugcndland; wł. K. D om iczek  w Ja ros ław iu .  Pol. 
Ks. Rod. P. R. B - I - 54.

ARSA SARMATIA, suka ,  sa rn .  m., ur. 15.X.33, hod. 
Reibe; rodz. Alex. v. Ostland oraz  Asta v. Jugendland;
wł. Reibe w Nowejwsi.  Pol.  Ks. Rod. P. R. B - 1 - 55.

Dobermany
iDŹEK, pies pod., ur.  1.IV.19 r. l lo d .  Ed. Mi­

chałowski.  W łaś.  Barylski.  Na wyst.  w W arszaw ie  
w 1925 r. med. sr. i spec., Cl. Kom. Pol.  P ań s tw .

„ F e e  v. G u m b e r tu s "  (B-I-59). H o d o w la  d oberm an-  
p in czeró w  J.  B o rk o w sk ieg o  w N ow em  n / W .  

(Pomorze).

N a w ys t ,  w W arsz .  w 1927 r. med. zł. Pol. Ks. Rod. 
P. R. B - l  - 5.

NICK, pies, br.,  ur. 15.V111.2(i r. Hod. właś. B. 
Barylski.  Rodz. D żek oraz  Cilli v. d. Konigshtttte. Na. 
wyst.  w W arsz .  w 1927 r.  med. b rąz.  kl. 11 i list poehw. 
kl. I. Pol.  Ks. Rod. P. R. B - I - 6.

DŻEK II, pies, czarn.-podp.,  ur. 1925 r. Hod. 11. 
Barylski;  rodz.  Dżek oraz Iskra. W łaś.  M alhom m e 
Leon. N a wyst.  w W arsz a w ie  w r. 1927 — med. sr. ikl
I. Pol. Ks. Rod. P. R. B - l  - 7.

JOHN, pies, cz. podp., ur. paźd. 1926 r. Hod. II. 
Barylski.  W łaś .  Dąbrowski.  Na wyst.  w W e jh e ro w ie  
w 1927 r. med. sr. Pol.  Ks. Rod. P. R. B - 1 - 14.

B rą zo w y  d o b e rm a n  „R ex"  T ad e u sz a  T o m a n k a  
w  Radomiu.

NIXE V. PANiNEWITZ, suka, czar.-podp.,  ur. 30. 
IV.30 r. Hod. Oswald  T h as le r ;  rodz. Lux v. Sim m cnau  
o raz  Pia v. Sinnnenau. W łaś.  J. Borkowski.  Pol. Ks. 
Rod. P. R. B - I - 56.

ALTO V. H E L E N E N Q U E L L ,  pies, czarno-podp.,  
ur.  12.V.33 r. Hod, J a c h m a n n ;  rodz. Desir v. Gliiek- 
sw inkel o raz  Bella v. O sswalda. W łaś.  .1. Borkowski.  
Pol. Ks. Rod. P. 11. 11 - 1 - 57.

BUSCHiI V. TAUBENTAL, suka, b rąz .  pod.,  ur. 
25.VI 1.34 r. Hod. H a n s  S ch e u rm a n n ;  rodz.  Norbert 
v. Donibacbtal o raz  Atta v. M aisachtal. W łaś. J. B o r ­
kowski.  Pol.  Ks. Rod. P. R. B - I - 58.

F E E  V. GUMBERTUS, suka, czarno-podp.,  ur. 
15.VII.34 r. Hod. L. E h re n s ch w e n d e r ;  rodz. Egon 
v. Ludwigsburg o raz  Asta v. d. F inkalshohe. W łaś. 
.1. B orkowski.  Pol. Ks. Rod. P. R. B - I - 59.

Buldogi francuskie w Polsce
P ięk n e  te p sy  p o k o jow e  n ieza leżn ie  od 

w p ły w ó w  m o d y  p o s ia d a ją  licznych  zw o len ­
n ików . Nie ła tw o  w szakże  zdobyć d oskona ły  
okaz  w  te j  ra s ie  psów. Buldogi f r a n c u sk ie  
im p o r to w a n o  do Po lsk i  z F ra n c j i ,  A ustr ji  
i Niemiec.
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P ie rw szy  pies te j  ra sy  „C O T IL L O N  
SANS PARE1L", hod o w li  I. B lu m e n c ro n  
z Linz. im p o r to w a n y  p rzez  Dr. K oźm ian- 
R e iche ra  S tan is ław a  z T argow isk ,  został  
w p isan y  do Pol. Księgi R odow odow ej pod  
poz. C. —  II —  3: n a  podst.  aus tr .  Rodow. 
Rodzice: „Artur v. Schottw ien  - B obby“ oraz  
„F lanelle  Sans - P areil“.

(Neufel) —  ro d o w ó d  K lubu  H od. Buld. F ra n c .  
w M onach ium .

Pol. Ks. Rod. P. R. C. —  II —  9. 
o raz  „L olo sans P areil“ St. F. B. 1(53. Na w y ­
s taw ie  psów  w W a rsz a w ie  w r. 1925 —  m e ­
dal s reb rny .

Pol. Księg. Rod. P. R. C. —  II  —  8.
„B ID D Y  v. d. KYBURG", su k a  biała

H odow la  a m a to rsk a  bu ldogów  f rancusk ich  , ,D 'A n s ta '‘ S. i A. 
S tach iew iczó w  w W arszaw ie ,  ul. Nowy-Świat  57,

„C H Y M M P‘, p ies m o ren g o w a ty ,  ur. 10 
m a ja  1922 r., hod o w li  p. A. Koseckiego 
w W a rszaw ie ;  w łasność  p. H u g o n a  Koeniga 
w  W arszaw ie .  Rodzice: „T ym a“ i „Struzzi“ 
(po p sa c h  im p o r to w a n y c h  z F ra n c j i  p rzez p. 
W o ro n c o w a  - D aszkow a).  Na w ystaw ie  
w W a rsz a w ie  w r. 1925 —  m e d a l  s rebrny . 

Poi. Ks. Rodow . P. R. C. —  II —  5.
„AGA v. P F E F F E N B U S C I i ' ,  su k a  b iała  

z czarn . odzn., ur. 25 lipca 1924 r., hodow li  
H e rm a n a  Diemuth w  B e rn b u rg u ;  w ła s n o ś ć  
p. D r S tan is ław a  K o źm ian  - R eichera .  R o ­
dzice: „Perrot v. W asgenw ald“ oraz  „Bre- 
eoushe K yw als“.

Pol. Ks. Rod. P. R. C. —  II —  6 
„C H A R M E U S E “ , suka  b ia ła  w  czarn .  łaty , 

ur.  22 m a ja  1924 r., hodow li  p. Izabelli  B lu ­
m e n c ro n  w Linz, im p o r to w a n a  przez  p. K a ­
ta rz y n ę  K oenig  z W arszaw y .  Rodzice: 
„Cham p. Chip (Steekclberg) ó. H. St. B. 96

w  czarne  łaty, ur. 3 kw ie tn ia  1928 r., hodowli 
p. O tto  K yb u rg  w  Berlinie, im p o r to w a n a  
p rzez  p. L ily  F r ie d e  w W iln ie .  Rodzice: 
„Burseh v. Zahringen" oraz  „B lanchette“

Pol. Ks. R. P. R. C. —  II  —  9.
„EM M ERYS v. P U L V E R T H U R M “, suka, 

głowa, szyja, p iersi,  nogi białe , tu łów  c iem ­
n y  p ręg o w an y ,  u r .  25 l is to p ad a  1922 r., h o ­
dow li p. S c h e n n e re r  F r a n z  w W ied n iu ,  im ­
p o r to w a n a  p rzez  p. Zofję V os tfak  z C zern ie ­
jew a. Rodzice: „Champ Alex v. d. Gihn
(ó. H. St. B. 209) o raz  „H exe“ (o. H. St. F. B. 
282).

Pol. Ks. Rod. P. R. C. —  II —  11.
„PIC C O L O  v. L E E S D O R F " ,  pies b ia ły  

w łaty, ur. 6 m a rc a  1932 r., hodow li  p. Z u ­
zan n y  v. S ch m id t  w  B aden  b /W ie n ,  im p o r to ­
w a n y  p rzez  p. Olgę S zarsk ą  we Lw ow ie . R o ­
dzice: „Peter v. L eesdorf“ (6 H. St. B. F. B. 
1499) o raz  „M utzi v. L eesdorf“ (Z. F. B. 1611).
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Pol. Ks. Rod. P. R.: C. —  II —  25.
„A STO R  - F IN E  M O U C H E “ , pies cza rn y  

m o re n g o w a ty  z b ia łem  n a  głowie, b rz u c h u  
i nogach , u r .  20 s tyczn ia  1932 r., hodow li  p. 
W ik to ra  M irny  w W a rszaw ie ;  w łasność  p. 
A n n y  H uszczow ej w W arszaw ie .  Rodzice: 
„Sam bo 1“ oraz  „M ignon v. Sebiib insdorf“ 
(Asta Nilsen). Na w y s taw ie  w W a rsz a w ie  w r 
1933 w kl. o tw a r te j  —  m e d a l  s reb rny .

Pol. Ks. Rod. P. R. C. —  II —  32.
„SAMBO MON P L A IS IR " , p ies cza rn y  

m o ren g .  z b ia łem  n a  g łowie i p ie rs iach , ur. 
9 s ty czn ia  1932 r., hodow li  p. W ik to ra  M ir­
ny  w W arszaw ie .  Rodzice: „Sam bo 1“ oraz  
„M ignon v. Schiib insdorf“ (Kl. F r .  B. w Mo­
n a c h iu m  6863).

Pol. Ks. Rod. P. 11. C. —  II —  33.

„B O U L L Y ", pies c iem no  - m orengow .,  b ia ­
ła  pierś , ur.  20 cze rw ca  1933 r., hod o w li  p. A. 
W ło d a rc z y k a  w W arsz a w ie ;  w łasność  p. Syl­
w es tra  S tach iew icza  w W arszaw ie .  Rodzice: 
„F ido Iiiili de M iląno“ (S. Trovato)  oraz  „Fry- 
ga“ (Hod. h r .  Ż. K ory tow ska) .  Na w ystaw ie  
w W a rsz a w ie  w  r. 1934 —  m ed. b ro n zo w y  
w klasie  młodzieży. (II nagr.)

Pol. Ks. Rod. P. R. G. —  II —  54.

Buldog f ran cu sk i  „ A s to r  - F ine  M o u ch e"  A n n y  
H uszczow ej w  W a rsz a w ie  ul. P ro m e n a d a  21 m. 6. 

(C-II-32).

„W A D I MUSA v. L E E S D O R F i!, su k a  mo- 
re n g o w a ta  z b ia łem i o d z n ak am i,  u r .  17 lipca 
1933 r., hodow li  p. Z u zan n y  v. S ch m id t  w Ba-

den b /W ie n ,  im p o r to w a n a  p rzez  p. S tach ie ­
wicza S y lw estra  z W arszaw y . Rodzice: 
„O sterhas v. L eesd orf“ (ó. H. St. B. F. B. 
1628) o raz  „M ona L isa“ - A lbrecht (ó. H. St.
B. F. B. 1540).

Pol. Ks. Rod. P. R. C —  II —  55.

Hodowla pekińskich piesków
H o d o w la  p e k iń sk ic h  p iesków  pa łaco w y ch  

ro z w ija  się w  o s ta tn ich  la tach  b a rd z o  p o ­
m yśln ie  w n a sz y m  k r a ju  i bu d z i  p ow szechne  
za in te reso w an ie .  Nie b acząc  na to, iż pieski 
te  b y ły  c h o w a n e  z p ie ty zm em  już w  s ta ro ż y t­
nych  C hinach , nie ty lko p rz e t rw a ły  do c za ­
sów dzisie jszych, ale n a d to  są dziś p o d o b n ie  
m o d n e ,  ja k  ongiś w C hinach , gdzie by ły  ozdo ­
bą p a łacó w  w ła d c ó w  tam te jszych .

P iesek  p e k iń sk i  pa łacow y , ja k  żaden  inny , 
s tan o w i p ra w d z iw ą  ozdobę now oczesnych  
w n ę trz  i czuje  się znakom ic ie  w o toczen iu  
w y tw o rn e j  pani.  P ek iń czy k  —  ta m in ja tu ra  
lw a  o „g roźne j  grzyw ie  i w y raz is ty ch  oczach", 
jak że  łag o d n y m  jes t  to w arzy szem  i p rzem i-  
łem  s tw o rzo n k iem , n ie s łychan ie  p rzyw iąza-  
n em  do sw ych ch lebodaw ców . Je s t  on z a ró w ­
no ozdobą  sa lonu , ja k  i w ie rn y m  p r z y ja ­
cielem.

P ek iń sk ie  p iesk i pa łacow e  im p o r to w a n o  
ongiś z Chin, gdzie z d o b y w an o  je z n iesłycha- 
nem i t ru d n o śc ia m i .  Dziś k o leb k ą  lej ra sy  
w n o w o czesn em  u jęc iu  w E u ro p ie  jes t  Anglja. 
S ta m tą d  też im p o r to w a n o  g łów nie  p iesk i le 
do Polsk i.  A oto szereg ty ch  p iesków  w edług  
n aszy ch  ksiąg  ro d o w o d o w y ch :

P ie rw sza  suczka  w p isa n a  do Pol. Księgi 
R odo w o d o w ej  n a  po d s taw ie  angie lsk iego  r o ­
dow odu  —

„A SH T O N -M O R E  M OO-M ING“ , im p o r to ­
w a n a  p rzez  p. Zol ję Y o s tfak o w ą  z C zern ie je ­
wa. Suczka  ta, ur.  11 lipca  1924 r. żółtej m a ­
ści poch o d z i  z hodow li  R aym ond-M allock  
z. B righ ton .  Rodzice: te j  suczki:  Asliton-M orc 
W en-Chu i A shton More Runa Tu.

P o lsk a  Księga R o d o w o d o w a  psów  ras. -  
G II - 12.

W  ko le jn o śc i  w p isan y  zosta ł  do Ks. Rod. 
Pol. p iesek  żółty —

„TG H A N G -LI-H U N G “ im p o r to w a n y  przez  
p. H elenę  C h rz a n o w sk ą  z W arszaw y . P iesek  
ten  ur. 19 czerw ca  1928 r. pochodzi  z W a ld
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Siew ersdorf:  Rodzice —  „Gai-Yu v. d. W ald- 
m iehle“ oraz  „H anków  C how-W ha“, p o ch o ­
dzą od psów angielskich , w śród  k tó ry ch  w ie­
lu p rzo d k ó w  w spó lnych  z suczką  poprzedn ią .

*

P ek ińczyk  — „Immedi", suczka  rudej  maści,  w ła s ­
ność T a t jan y  Zarzeckiej  w W arszaw ie  ul. Szopena  15

Piesek  zdobył w W arszaw ie  w r. 1930 i 1932 
m edale  złote.

Pol. Ks. Rod. Psów  Ras. —  C —  Ii —  23.

„TOGO", p iesek płow ej maści, po psach 
angielskich , hodow li p. S tefanji  Z akrzew skie j  
z W arszaw y  —  w łasność  p. A leksand ry  No- 
s t i tz -Jackow sk ie  z W arszaw y , u rodzony  w lip- 
cu 1929 r. Rodzice: „Sir Barka“ i „ 0 ‘D jan“. 
W śró d  p rzodków  tych  psów figu ru je  wiele 
hodow li „A shton". Na w y s taw ach  w a rszaw ­
skich w r. 1930 i 1932 piesek ten  zdobył m e ­
dale złote i nag ro d ę  w ęd ro w n ą  Pol. Zw. Hod. 
Psów  Rasow ych.

Pol. Ks. Rod. Psów  Ras. —  C —  II —  24.

„IM M ED I", suczka ru d e j  m aści, ur.  21 
s tycznia  1929 r. hodow li p. Georgiadi, im p o r­
to w ana  z Paryża , w łasność  p. T a t ja n y  Za­
rzeckiej  w W arszaw ie .  Na w y s taw ach  w W a r ­
szawie m edale  s reb rne  w 1931.

Pol. Ks. Rod. P. R. W. —  3 —  str. 3.

, ,M EI-SHENG“, suczka płowej m aści ur. 
w r. 1927 hodow li p. Georgiadi im por tow ana  
z Pa ryża ,  w łasność  p. M arji Sokołowskiej. 
Rodzice: „W ong-T ai“ oraz „Ashton-M ore Ko- 
F e i“. Pol. Ks. R. W-3-4.

„M ITSUKO - TAZAR", suczka  ru d e j  m a ­
ści ur. 20 m a ja  1930 r. hodow li p. T a t ja n y  
Zarzeckie j z W arszaw y , w łasność  p. Feliksa  
K am ińskiego  w W arszaw ie .  Rodzice: „Szargo“ 
p. K asperow iczow ej oraz  ,,Im m edi" (W. —  
3 —  str. 3).

Pol. Ks. Rod. P. R. Ks. W. —  3 —  str. 5.

„ M IK I” suczka, szarop łow ej m aści z b ia ­
łym gorsem i biał. łapk., ur.  20 m a rc a  1933 
r„ hodow li p. M arji Sokołow skie j z W a rs z a ­
wy, w łasność  p. G ustaw y W iślickiej  w W a r ­
szawie. Rodzice: „T i - k i“ (C. —  II —  30) 
oraz „Gie - Ja“.

Pol. Ks. Rod. P. R. W. —  3 —  str. 7.

„CZANGA - TAZAR“, suczka p łow ej m aści 
z c iem ną  m aską ,  u ro d zo n a  19 stycznia  1932 
r. H odow li p. T a t ja n y  Zarzeckiej,  pochodzi 
po „T ogo“ (C. —  II 24) oraz „Im m edi“ (Ks. 
W st. Pol. Zw. H. P. R. —  W  —  3). Na w y s ta ­
wie w  W arszaw ie  w r. 1933 o trzy m a ła  złoty 
m edal w kl. o tw ar te j  i u rod. w k ra ju  oraz  n a ­
grodę I w g łosow aniu  publiczności za n a jp ię k ­
niejszego psa. W  r. 1934 —  w W arszaw ie  
m edal złoty w kl. o tw arte j ,  zwycięzców i u r o ­
dzonych  w kraju .

Pol. Ks. Rod. P sów  Ras.: C. —  II —  2(3.

„ D J IN “ , piesek sobolowej m aści,  u ro d z o ­
ny 20 czerwca 1932 r. Pochodzi po Togo

„Czanga" — ra sy  pekińskie j .  W łasność  Tat jany  
Zarzeckiej  w W arszaw ie  ul. Szopena  15. (C-I-26).

(C. —  II —  24) oraz Im m edi (W. —  3). H o ­
dowli p. T a t ja n y  Z arzeckie j w W arszaw ie.  
Na w y s taw ach  w W arszaw ie  w r. 1933 
i 1934 —  m edale  b ronzow e.
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Pol. Ks. Rod. P sów  Ras.: C. —  II —  27. 
„CZANGA II —  TAZAR“, suczka  p łow ej 

m aśc i,  u r .  14 lipca 1932 r., hod o w li  p. T a tja -

H odow czyn i  p e k iń c z y k ó w  M arja  z G e y e ró w  
Z b ro żk o w a  w R u d k a c h  p o d  L w ow em .

nv  Z arzeck ie j ;  w łasność  p. Z y lh e rfad en  
w W a rsz a w ie  ul. W alicó w  (5. Rodzice: T ogo  
(C. —  II —  24) i .lin med i (W —  3). Na w y s ta ­
w ach  w W a rsz a w ie  w  r. 1933 i 1934 —  m e ­
dale s rebrne .

Pol. Ks. Rod. P só w  Ras. C. —  II —  28.

„M AJM UN - TA ZA R“, su czk a  p łow a 
z c ie m n ą  m a sk ą ,  u r .  19 s tyczn ia  1932 r., h o ­
dowli p. T a t j a n y  Z arzeck ie j ;  w łasność  p. Igi 
R ac ibo rsk ie j  w  W a rsz a w ie .  Rodzice: Togo
(G —  II —  24) i Im m cdi (W —  3). Na w y s ta ­
wie w  W a rsz a w ie  w  r. 1933 —  m e d a l  złoty 
w  kl. o tw ar te j .

Pol. Ks. Rod. P só w  Ras. C. —  II —  29
„T I  - K I“ , p iesek  sza ro p ło w ej  m aści,  ur.  

21 cze rw ca  1928 r. hod o w li  p. S. V ostrak  
z C zern ie jew a, w łasność  p. M arj i  S o k o ło w ­
skiej w W arszaw ie .  Rodzice: „M ing Pekinge- 
sc Shan - Go“ oraz  C ham p. „H anków  - Mei 
S cheng“ .

Pol. Ks. Rod. P. R. C. —  II —  30.
„ T O M IK “, p iesek  sza ro p ło w ej  m aści,  ur.  

30 s ie rp n ia  1932 r., hodow li  p. M arji S oko­
łow sk ie j z W a rsz a w y ,  w łasność  p. G ustaw y

W iślick ie j  w W arszaw ie .  Rodzice: „ T i  - K i“ 
(C. —  II —  30) o raz  „Mei - Scheng“  (Ks. W. 
II I  —  4).

Pol. Ks. Rod. P. R. C. —  II —- 31.

„CZANG - T O J - TAZAR“ , p iesek  p łow ej 
m aśc i  z c z a rn ą  m ask ą ,  ur. 14 l ipca  1932 r., 
h o d o w li  p. T. Z arzeck ie j  z W arszaw y , w ła s ­
ność  p. Zofji Soka lsk ie j  wr W arszaw ie .  R odzi­
ce: „T o g o “ (C. —  II —  24) o raz  „ Im m e d i“ 
(Ks. W . —  3 —  3). Na w y s ta w ie  w  W a r s z a ­
wie, w r. 1934 —  m e d a l  złoty w kl. o tw ar te j  
i u ro d z o n y c h  w  k ra ju .

Pol. Ks. Rod. P. R. C. —  II —  34.
„CZANG - TSO - L IN “ , p ie sek  ru d o p ło w e j  

m aści,  u r .  30 s tyczn ia  1932 r., hodow li  p. 
M arji Soko łow sk ie j z W arszaw y , w łasność  p. 
M arji  K rak o w sk ie j  w  W arszaw ie .  Rodzice: 
„T i - K i“  (C. —  II —  30) oraz  „Mei - S ch en g “ 
(Ks. W . 3 —  str. 4).

Pol. Ks. Rod. Ps. R. C. —  II 37.

„CACUŚ II", p iesek k a sz ta n o w a te j  m aści, 
u r .  20 g ru d n ia  1930 r., hod o w li  p. J u l ja n a

T a t ja n a  Z arz ec k a  —  H odow czyn i  p iesk ó w  p e k iń ­
skich w W arszaw ie  ul. S zopena  15

O w czyńsk iego  z W a rsz a w y .  Rodzice: „C acuś  
1“ D ra  N aw rock iego  o raz  „Iviki“ wł. hod .
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N a w y s taw ie  w W a rszaw ie  w r. 1933 m edal go “ (C. —  11 —  24) o raz  „ Im m e d i“  (Ks. 
z ło ty  w kl. o tw ar te j .  W . —  3 —  3 str.).

Pol. Ks. Rod. P. R. C. —  II —  40. Pol. Ks. Rod. P. R. C. —  II —  42.

P e k iń cz y k i  — „M itsui"  i „ M andżuko" .  H odow la  M. Czaplińskiej  
w  W arszaw ie ,  N ow y Świat 26.

„R O N G A J", suczka  cza rn e j  m aśc i  z bia- 
łem i s to p am i p rz e d n ic h  łapek , u r .  12 p a ź ­
d z ie rn ik a  1931 r., hodow li  p. M arji C zap liń ­
skie j  z W arszaw y . Rodzice: „T ogo“ p. B run -  
ne r  o raz  „Czanga“ (po Szargo  i Im m edi) .  
W  r. 1932 w  W a rsz a w ie  w kl. m łod . I nagr.,  
w r. 1933 o raz  1934 w W a rsz a w ie  I nagr. 
w  kl. o tw a r te j  i zwycięzców.

Pol. Ks. Rod. P. R. C. —  II —  41.
„K IK I T A Z A R ‘, suczka  p łow a z c iem ną

„CZING - CZANG”, p iesek p łow ej m aści,  
ur. w k w ie tn iu  1932 r., hodow li  p. Józefy  
Czekalsk ie j  z W a rsz a w y ;  w łasność  p. M arji 
P aw elsk ie j  w W arszaw ie .  Rodzice: ,,T ogo“ 
(C. —  II —  24) o raz  „Poppy o f Cathay“ (po 
M ing P ek in g ese  S ch an  - go o raz  C ham p. H a n ­
k ó w  Mei - Scheng).

Pol. Ks. Rod. P. R. C. —  II  —  43.
„CZANGA - TAZAR“, suczka  szarop łow a, 

u r .  12 m a ja  1930 r., hodow li  p. T. Zarzec-

Pieski  p ek iń sk ie :  „Chin - C han" ,  „ Im m edi"  i „C hanga" .  H odow la  
T, Z arzeck iej  w  W arszaw ie .

m ask ą ,  u r .  21 s tyczn ia  1933 r  , hodow li  p. T. kie j z W a rsz a w y ;  w łasność  p. M arji  Czapliń-
Zarzeck ie j  z W a rsz a w y ;  w łasność  p. S ław y skie j  w  W arszaw ie .  Rodzice: „Szargo“ p.
K u śn ie rk iew icz  w  W arszaw ie .  Rodzice: „To- K asp erow iczow ej i „Im m edi“ (Ks. W . 3 —



str. 3). N agrody  na w y s taw ach  w W a rszaw ie  
w r. 1932, 1933 i 1934 —  m eda le  s rebrne .

Pol. Ks. Rod. P. R. C. —  II —  44.

„M IK I",  suczka  p łow ej m aści,  ur.  w k w ie t ­
n iu  1932 r., hod o w li  p. J. Czekalsk ie j  z W a r ­
szaw y ;  w łasność  p. W ła d y s ła w a  O ra c z e w ­
skiego w  W arszaw ie .  Rodzice: „T ogo44 (C. — 
II —  24) o raz  „Poppy o f Cathay“. Na w y s ta ­
wie w W a rsz a w ie  w r. 1934 m ed. s re b rn y  
w kl. o tw a r te j  oraz  u ro d zo n y ch  w k ra ju .

Pol. Ks. Rod. P. R. C. —  II —  45.
„C H IN  - KMU - H U A “ , p iesek  p łow ej 

m aści,  ur.  5 czerw ca  1931 r., h odow li  p. S. 
V os tfak  z C zern ie jew a; w łasność  prof. K az i­
m ierza  Jab łczyńsk iego  w W arszaw ie .  R odzi­
ce: „T sing - W ang“ oraz  ,Sho - N iang of 
Catliay“. Na w y staw ie  w W a rsz a w ie  w r.

: (/
k d Ł

P e k iń cz y k  „M ajm un" (C-II-29). H od o w la
p ek iń c zy k ó w  Igi R aciborsk ie j  w W arszaw ie .  1

1934 —  m e d a l  złoty w kl. o tw a r te j  o raz  u r o ­
d zonych  w  k ra ju .

Pol. Ks. Rod. P. R. C. —  II —  40.

„CZIN - CZAU“ , p iesek  p łow ej m aśc i ,  ur.  
20 m a rc a  1933 r., hodow li  p. M. Soko łow sk ie j 
z W a rsz a w y ;  włas. Maj. dypl. A ndrze j 
S trach  w P iń sk u .  Rodzice: „Ti - K i44 (C. —  
II —  30) oraz  „M ei-Sheng“ (Ks. W .— 3 str. 4). 

R odow ód : Pol. Zw. H. P. R. C. —  II —  47. 

„ T IN G “, p iesek  c iem n o p ło w e j  m aści,  ur. 
16 s ie rp n ia  1932 r., hod o w li  p. ppu łk . F e lik sa  
K am ińsk iego  z W arszaw y . Rodzice. „T ogo44 
(C. —  II —  24) oraz  „M itsuko44 (Ks. W . 3 — 
str. 5).

R odow ód : Pol. Zw. H. P. R. C. —  II —  48. 
„ K IK I“ , suczka  p łow ej m aści,  u r .  1 lipca 

1933 r., hodow li ppu łk .  F e l ik sa  K am ińsk iego

z W a rsz a w y ;  w łasność  Gen. Bryg. Czesławh 
Ja rn u sz k ie w ic z a  w W arszaw ie .  Rodzice: „T o­
go44 (C. —  II —  24) o raz  „M itsuko44 (Ks. W . 
3 —  str. 5). Na w y s taw ie  w  W a rsz a w ie  w r. 
1934 —  I n a g ro d a  w kl. m łodzieży.

Pol. Księga Rod.: P. R. G. —  II —  49.

„KAI. - W U “, suczka  biała  w  żółte łaty. 
ur. 12  s tyczn ia  1933 r., hod o w li  p. Marji 
Czap lińsk ie j z W arszaw y .  Rodzice: „T ogo44
(C. —  II —  24) o raz  „Czanga44 (C. —  II  —  
44). N agrody : na w ystaw ie  w W a rszaw ie  w  r. 
1934 —  m e d a l  s reb rn y .  R odow ód : Pol. Zw. 
Hod. Ps. Ras. C. —  II —  50.

„ IJA D O N A “, suczka  p łow ej m aści,  u r .  14 
lipca 1932 r., hodow li  p. T a t ja n y  Z arzeck ie j  
z W a rsz a w y ;  w łasność  p. M ikoła ja  K andeła  
ki w W arszaw ie .  R odzice: „T ogo44 (C. —  II — 
24) oraz  „Im m edi44 (Ks. W. —  3  —  3  str.). 
R odow ód: Pol. Zw. H. P. Ras. C. —  II —  51.

„CZANG", p iesek p łow ej m aści, ur.  13 
w rześn ia  1933 r„  hodow li  p M arji  S o ko łow ­
skiej z W a rsz a w y ;  w łasność  p. V ilm y Yer 
sch le isser  we L w ow ie . Rodzice: „T iki44 (C —
11 —  30) oraz  „Mei Scheng44 (Ks. W. —  3 —  
str. 4). R odow ód: Pol. Zw. Hod. P só w  Ras.
C. —  II —  52.

„SU ZU K I", suczka  sobolow ej m aści,  ur.
12  s tyczn ia  1933 r., hodow li  p. M arji C zap liń ­
skie j  z W a rsz a w y ;  w łasność  p. p. H ani i Dzit- 
ki L ange  w W arszaw ie .  R odzice 1 „T ogo44 
(C. —  II —  24) o raz  „C zanga44 (C. —  II —  
44). R odow ód: Pol. Zw. Hod. Ps. Ras. C. -  
II —  53.

„CZY - KI", p iesek sza ro p ło w ej  m aśc i.  u r .  
30 s tyczn ia  1932 r„  hodow li  p. M arj i  S oko­
łow sk ie j z W a rsz a w y ;  w łasność  p. M arji 
K a u fm a n  w W arszaw ie .  Rodzice: „Ti - K i44 
(G. —  II —  30) o raz  „Mei - Sheng44 (W. — 
,3 —  str. 4). R o d o w ó d : ,P o l .  Żw. Hod. Psów  
Ras. C. —  II —  56.

„C SIB l" ,  suczka  ru d o  - szarop łow a, gors 
i p rz e d n ie  łapk i  b ia łe ,  u r .  10 m a rc a  1934 r„ 
h odow li  p. S ław y K uśn ierk iew icz  w W a r s z a ­
wie; w łasność  p. Zofji Szap iro  w  W arszaw ie .  
Rodzice: „Caeuś II44 (C. —  II —  40) o raz  „Ki- 
k i 44 (C. —  II —  42a). R odow ód : Pol. Zw. Hod. 
P. R. C. II —  57.

„H U N G  - P A O “ , p iesek  cze rw o n e j  maści, 
ur. 28 stycznia  1933 r„  hod o w li  p. Zofji Yo-



s t rą k  w  C zern ie jew ie; w łasność  p. K az im ierza  
S kw ie rczyńsk iego  w N ieżychow ie  p. B ia łośli­
wie. Rodzice: „T sing W ang“ oraz  „Ashton- 
M ore-M oo M ing“ (C. —  II —  12). R odow ód : 
Pol. Zw. Hod. Ps. Ras. C. —  II —  58.

„SUZUKI - TA ZA R“ , suczka  cza rn o  biała , 
ur. 8 g ru d n ia  1930 r„ hodow li p. T a t ja n y  Z a­
rzeckie j w  W a rsz a w ie ;  w łasność  p. K az im ie­
rz a  Skw ie rczyńsk iego  w N ieżychow ie  p. B ia­
łośliwie. Rodzice: „T ogo“ (C. —  II —  24) oraz 
„Im m edi“ (W. —  3 —  3).

Pol. Ks. R. P só w  R. C. —  II —  59.

„TAY YUNG O F  W H IT E  CA TH A Y E“ 
suczka  żółtej m aśc i ,  ur. 4 s ie rp n ia  1934 r., 
h odow li  p. M arji G. Z b rożkow ej w R u d ­
kach . W łasn o ść  p. N iny  M agierow ej w S w a­
rzędzu . Rodzice: „Chin - Chow of C athaye“ 
o raz  „Chin - Kum - L een of Cathay“.

P. K. R. P. R. C. —  II —  60.

„M ITSU I - MARCZA“, suczka, c iem no 
b u ro  - p łow ej m aści,  ur. 7 lipca 1934 r., h o ­
dowli p. Marji C zap lińsk ie j  w  W arszaw ie .  
Rodzice: „T ogo“ (C. —  II —  24) i „Kai - W u  
M arcza“ (C. —  II —  50). R odow ód: Pol. Zw. 
II. P. R. C. —  U —  62.

„MANDŹU - KU O MARCZA“, p iesek 
c z a rn e j  m aści,  ur.  10 lipca 1934 r„  hodow li  
p. M arj i  C zaplińsk ie j w W arszaw ie .  Rodzice:

„T ogo“ (C. —  11 —  24) i „K ongaj“ C. —  
II —  41).

R odow ód: Pol. Zw. H. P. R. C. —  II —  63. 
„CZIN - CZAU - TAZAR-. p iesek  b rą z o ­

wej m aści,  ur.  27 cze rw ca  1934 r„  hodow li  p.

T a t ja n y  Zarzeckiej.  Rodzice: „Caeuś*‘ (C. —  
II —  40) oraz„Czanga“ (C. —  II —  26).

R odow ód: P. Z. I ł .  P. R. C. — II —  64.

Pinczerki gładkowłose 
karłowate

P in cze rk i  g ładkow łose  k a r ło w a te ,  zw ane  
najczęściej  r a t le rk a m i ,  są ch o w an e  o d d a w n a  
w n aszy m  k r a ju  p rzez  m iło śn ików  p iesków  
f i l ig ranow ych . W iększość  w szakże  a m a to ró w  
tych p iesków  nie zdaje  sobie d o k ład n ie  s p ra ­
w y z w ażnośc i  p o s ia d a n ia  ro d o w o d u . To też 
widzi się dużo m ieszan in y  w śró d  tych  pies 
ków.

P ie rw sze  pieski te j  ra sy  by ły  w p isan e  do 
Pol. Księgi R odow odow e; p rzez  p, W ła d y s ła ­
wa D ąb row sk iego  z Gdyni, k tó ry  pos iada ł  
dużą  hodow lę  tych  p iesków . Oto ko le jność  
ra t le rk ó w  w p isan y ch  do naszych ksiąg :

„F IG A “, suczka  cz a rn a  pod p a lan a ,  ur. 
19 s tyczn ia  1924 r„  h odow li  p. W ład y s ław a  
D ąbrow sk iego  w Gdyni —  E ta p  E m ig racy jn y .

Piesk i  pek ińsk ie :  ,.Czanga", „K ajw u"  i „Kongaj".  H odow la  M. Czaplińskiej  w W a r ­
szawie,  N ow y Świat 26.
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Rodzice: „Biżu" i „D żipsi". Suczka  b y ła  w p i­
san a  na  po d s taw ie  złotego m ed a lu ,  u z y s k a n e ­
go w W a rsz a w ie  w  r. 1925 n a  W szech . W y ­
staw ie  psów. W  n as tęp s tw ie  w  r. 1925 — 
w K rak o w ie  —  m ed . złoty, w Ł odzi  —  m ed. 
sreb., w  r. 1926 w Ł odzi —  m ed. złoty, w  r. 
1927 w W e jh e ro w ie  —  med. złoty, w  r. 1927 
w  W a rsz a w ie  —  m ed . z ło ty ; w r. 1928 w  Ł o ­
dzi —  m ed . s reb rny .

Pol. Ks. Rod. Ps. Ras. C. —  II —  1.
„L U L U ", suczka  c z a rn a  p o d p a la n a ,  ur. 15 

g ru d n ia  1920 r.. h o d o w li  p. Wł. D ąb ro w sk ieg o  
w Gdyni. Rodzice: „Biżu" i „Dżipsi". N a w y ­
s taw ie  w W a rsz a w ie  w r. 1925 —  med. sreb.

Pol. Ks. Rod. C. —  II —  2
„ D Ż IP S I“ , su czk a  c z a rn a  p o d p a la n a ,  u r .  

25 g ru d n ia  1917 r., hod o w li  p. Żurakow sk ie-  
go P io t r a  w W a rsz a w ie ;  w ła sn o ść  p. W ł. D ą ­
b row sk iego . Rodzice: „D żem sik4" i „M rów-
cia". Na w y s ta w ie  w  Ł odzi w  r. 1926 —  m ed. 
złoty.

Pol. Ks. Rod. C. —  II  —  16.
„ P IP A “ , su czk a  c z a rn a  p o d p a la n a ,  u r .  15 

k w ie tn ia  1923 r., hod o w li  p. W ł. D ą b ro w ­
skiego  w Gdyni. R odzice: „B iżu 1“ i „D żipsi"  
(C. —  II —  16). Na w y s taw ie  w  W e jh e ro w ie  
wr r. 1927 —  m ed. złoty.

Pol. Ks. Rod. C. —  II —  17.
„KASIA - F IG A “, suczka, c z a rn a  p o d p a la ­

na ,  u r .  8 lu tego  1926 r., hod o w li  p. W ł. D ą ­
bro w sk ieg o  w  Gdyni. R odzice: „A lfi“ (po Su- 
se  v. d. A n n e n b e rg  Z. P. W . Z. Nr. 2062 
i „Prinzu" E d el  W a lh a l la  v. E lb e r s t r a n d  P. 
Z. B. 236) o raz  „P ipa“ (C. —  II —  17). Na w y ­
s taw ie  w  W a rsz a w ie  w r. 1927 —  m ed. s rebr.  
i w r. 1928 wr Ł odzi —  m ed . złoty.

Pol. Księg. Rod. C. —  II —  18.

,,ZULA“, suczka , c z a rn a  p o d p a la n a ,  u r .  
8 k w ie tn ia  1928 r., hod o w li  p. W ł. D ą b ro w ­
skiego  w  Gdyni. R odzice: „A lfi“ oraz  „Pipa“ 
(C. —  II —  17).

Pol. Księg. Rod. C. —  II —  19.

„FRYGA", suczka, c z a rn a  p o d p a la n a ,  ur. 
w  s tyczn iu  1926 r „  hod o w li  p. W ł. D ą b ro w ­
skiego w Gdyni. Rodzice: „Fritz" (Gdańsk) 
o raz  „D żipsi“ (C —  II —  16). Na w ystaw ie  
w  Ł odzi i W e jh e ro w ie  w  r. 1926 —  m ed a le  
złote, w W a rsz a w ie  w r. 1927 —  m ed a l
s re b rn y .

Pol. Ks. Rod. C. —  II —  19.

„B IB I" ,  suczka, c z a rn a  p o d p a la n a ,  ur. 8 
k w ie tn ia  1927 r „  hodow li  p. S tan is ław a  W y- 
z ińsk iego  w W e jh e ro w ie .  Rodzice: „Alfi" (po 
Suse v. A n n a b u rg  i P r in z  E d e l  W alha lla )  oraz  
„Fifi" . Na w ystaw ie  w Ł odzi i W e jh e ro w ie  
w r. 1928 —  m ed a le  złote.

Pol. Ks. Rod. C. —  II — 21.
„BASIA", suczka, c z a rn a  p o d p a la n a ,  ur. 8 

cze rw ca  1928 r„  hod o w li  p. W ł. D ąb row sk iego  
w Gdyni; w ła sn o ść  p. E. J a rn u sz k ie w ic z a  
a n a s tę p n ie  Dr. W ł. Miazio w W arszaw ie .  
Rodzice: „ F r i t z “  (Gdańsk) o raz  „ P ip a "  (C — 
II —  17).

Pol. Ks. Rod.: C. —  II —  22.
„L O P E K " ,  piesek, s a rn ie j  m aści,  u r .  10 

s ie rp n ia  1932 r „  h o d o w li  p. M a r to n  w W a r ­
szawie; w ła sn o ść  p. M arji K w ia tk o w sk ie j  
w  W a rszaw ie .  Rodzice: „Szeri" p. Z a k rz e w ­
skiej w W a rsz a w ie  i „M inii" p. M arton . Na 
w y s ta w a c h  w W a rsz a w ie  w r. 1933 —  I nagr .  
w  kl. m łod .  o raz  w  r. 1934 —  m ed . złoty 
w k lasie  o tw a r te j  o raz  nagr .  w ę d ro w n a  Pol. 
Z w iązku  H od . P só w  R asow ych .

Pol. Ks. Rod.: C. —  II —  35.

Gryfoniki brukselskie
G ryfon ik i  b ru k se lsk ie  są m a ło  znane  

w n aszym  k ra ju .  W  Pol. Księdze R o d o w o d o ­
w ej P só w  R asow ych  m a m y  b a rd z o  m a ło  ty ch  
sk ą d in ą d  b a rd z o  o ry g in a ln y c h  piesków .

P ie rw sz y  okaz  został w p is a n y  do naszej 
księgi psów  p o k o jo w y c h  C. —  II —  7 przez  
p. Zofję Ś w ięcicką  z W a rsz a w y ,  k tó ra  im p o r ­
tow a ła  p ieska  „M ikki" (Charle). żółtej m aści,  
ur. 25 g ru d n ia  1922 r„  z h o d o w li  Th , de 
K im pe w  B rukse li .  R odzice: „Gyp - Gyp"
oraz  „E vonne“ (P ed ig ree  Cl. d u  Griffon B ru- 
xelois d u  Chien. de d a m e  nation .) .  Na w y ­
s taw ie  w W a rsz a w ie  w  r. 1924 —  m ed.
s re b rn y ;  w r. 1925 — mied złoty o raz  n a g r o ­
da  h o n o ro w a .

„JIM M Y ", piesek, p łow ej m aści,  u r .  2 
g ru d n ia  1925 r„  hodow li  p. Z. Św ięcick ie j 
z W arszaw y ,  w łasność  p. J a n in y  Tyrc liow ej 
w  W arszaw ie .  Rodzice: „M ikki" (C. —  II —  
7) o raz  „Lisa".

Pol. Ks. Rod. C. — II  —  13.
„M IQ U E T T E " ,  suczka, p łow ej m aśc i,  u r .  

2 g ru d n ia  1925 r „  hodow li  p. Z. Św ięcickiej 
w  W arszaw ie ;  w ła sn o ść  p. M arj i  K m ita
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w  W arszaw ie .  Rodzice: „M ikki“ (C. —  II —  
7) oraz  ,,L isa“. Na w y s ta w ie  w W a rszaw ie  
w r. 1927 —  m ed . s rebr.

Pol. Ks. Rod. C. —  II —  14.
, ,E M IR “, p iesek, p łow ej m aśc i ,  n r .  2 g r u d ­

nia  1925 r., h o d o w li  p. Z. Św ięcickiej w W a r ­
szawie. Rodzice: „M ikki“ oraz  „L isa“. Na 
w ys taw ie  w W a rsz a w ie  w r. 1927 —  m edal  
s reb rny .

Pol. Ks. R. C. —- II —  15.
,,NANA" suczka , p ia skow ej m aści,  u r .  11 

lipca  1928 r., im p o r to w a n a  z B rukse li ;  w łas-

r

Światowa Wystawa Psów 
we Frankfurcie nM.

W  dn. 26, 27 i 28 kw ietn ia  r. b. odbyła 
się w Niem czech we F ra n k fu rc ie  n/M. w  h a l ­
lach ta rg ó w  i w y s taw  —  P ierw sza  Światowa 
W y s ta w a  Psów  w szystkich  ras, zo rgan izow a­
na  przez n iemiecką organizację  kynologiczną—  
Reichsuerband  fu r  das D eutsche  H u n dew esen  
(R. 11. H.) zorgan izow aną  w edług  szematów, 

obow iązujących  dla dzisiejszego reg im e‘u  w 
Niemczech. P ro tek to ra t  nad  w y s taw ą  objął 
min is ter  sp raw  w ew nętrznych  Rzeszy i P rus  
Dr. W ilhe lm  Frick . P rezesem  kom ite tu  h o n o ­
rowego w ys taw y  był przyw ódca  sportu  w R ze­
szy Niemieckiej H ans  von T sc h a m m e r  und  
Osten. W  ch arak te rze  członków  kom ite tu  h o ­
norowego zaproszono poza n iem cam i również 
k i lku  p rzew odniczących  zagran icznych  zrze­
szeń kynologicznych i t. d. P rzechodząc  do 
sam ej treści tej w ystaw y, to m im o nazw y 
„ św ia tow ej1', by ła  to w gruncie rzeczy, dobrze 
i sp raw nie  zorgan izow ana  w y s taw a  —  nie­
miecka, na  dowód czego n iech n a m  wolno bę­
dzie przytoczyć k ilka  liczb. Ogółem  w ystaw io­
no bardzo  p o k aźn ą  ilość psów, bo 3311 sztuk. 
W p raw d z ie  w ys taw y  angielskie i a m e ry k a ń ­
skie dość często g rom adzą  większe ilości psów, 
ale, pow iedzm y  szczerze, jest to bardzo  dużo. 
A teraz k i lka  dan y ch  o składzie tego pogłowia. 
Otóż w tern aż 2905 psów z Niemiec. No a jak  
z udz ia łem  innych  k ra jó w : z Anglji nadesłano 
tylko... 9 psów, z F ran c j i  —  52 psy, z Belgji— 
11 psów, z H olandji  —  64 psy, z W łoch  — 
44 psy, z D an ji  —  6 psów, z Austrji —  50 
psów, ze Szw ajcarji  najw ięcej —  140 psów, ze 
Szwecji —  22 psy, z M onaco i L u x e m b u rg a  po

ność  p. W ła d y s ła w a  D ąbrow sk iego  w  Gdyni. 
Rodzice —  n iezn an i .  Na w y s taw ie  p o w szech ­
ne j  w  P o z n a n iu  w  r. 1929 —  m ed a l  s r e b r ­
ny-

Pol. Ks. Rod. Ks. W s tę p n a  W. —  I —  1. 
,,SZELM A", suczka, p ia sk o w e j  m aśc i ,  ur. 

11 l ipca  1928 r., im p o r to w a n a  z Brukseli  
(H e rry  Selek t K e u n e l) ; w łasność  p. W ł. D ą ­
b ro w sk ieg o  w Gdyni. Rodzice —  n ieznan i.  
Na W y s ta w ie  Pow . w P o z n a n iu  w r. 1929 —  
m ed a l  s reb rn y .

Pol. Ks. Rod. Ks. W stęp . W . —  1 —  2.

4 psy. J a k  w idzim y najc iekaw szy  i n a jg roźn ie j­
szy k o n k u re n t  —  A nglja  niedopisała. Zapyta  
zapew ne niejeden z czytelników, gdzie psy 
z Polski, Czechosłowacji, W ęgier, R um unji ,  Ju-  
gosławji, k ra jó w  nadbałtyck ich  i t. d. Otóż 
w  prospektach , zapraszających  do wzięcia 
ud z ia łu  w wystawie, było  szereg zastrzeżeń  co 
do przyw ozu  psów  na tę w ystaw ę z poszcze­
gó lnych  k ra jó w . W  je d n y c h  w y p a d k a c h ,  ze 
względu na g rasu jące  w tych k ra jach  choroby 
zakaźne, nie były  p rz y jm o w a n e  zgłoszenia  
psów (do k ra jó w  tych  zaliczono i Polskę). 
W  s to sunku  do psów z innych  k ra jó w  us ta lo ­
no początkow o dość uciążliwą kw aran tan n ę ,  
a w następstw ie wogóle nie przy ję to  psów  (np. 
Czechosłowacja). Rozumiemy, że sp raw y  z a ­
wleczenia chorób  zakaźnych  nie na leżą  do 
p rzy jem nych  i każdy  k ra j  m a  obow iązek z a ­
chow ać jak n a jda le j  posunię tą  ostrożność 
w tym  względzie, wszelako sytuacja, jaka  
stworzyła się w dan y m  w y p a d k u  była  bardzo 
niemiłą.

P o w raca jąc  do sam ej wystawy, jak  wyżej 
podkreśliliśmy, była zorgan izow ana  bardzo  
sprawnie, a m an k am en ty ,  k tó re  na  tego rodza­
ju  im prezach  zawsze się trafia ją ,  nie zaw ażą 
w  najm nie jsze j  m ierze  na zasłudze o rganiza­
torów.

Sędziowie mieli również pracę nielada, 
chociaż ilość tychże była bardzo  pokaźna  bo 
p rzekroczyła  70 osób. Zw ażyw szy  jed n ak  na 
ilość sądzonych  psów w ypadło  przeciętnie p rze ­
szło 40 psów  na  jednego sędziego, co jest jed ­
n a k  b a rd zo  dużo, ab y  w ciągu k ilku  godzin d o ­
konać sk ru p u la tn e j  ekspertyzy. To też system 
sądzenia  porów naw czy  by ł s tosow any naogół 
i niczein w zasadzie nie różnił się od system u
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stosowanego przy sądzeniu  u  nas. P rzec iągnę­
ło się też sądzenie  przez dw a dni.

Psy  by ły  rozm ieszczone grupam i, podob­
nie, jak  to odbyw a  się i u nas, a więc —  I g ru ­
pa —  psy myśliwskie  (Jagdhunde) ,  —  braki, 
taksobrak i, foxhoundy, tropowce, posokowce, 
spaniele myśliwskie, wyżły  niemieckie, k ró tk o ­
włose w szelkich  odm ian, gryfony, pudelpoin- 
try, szorstkowłose i ostrowłose wyżły, pointry, 
settery, jam niki, foxterriery , niemieckie m y ­
śliwskie terriery , szkockie te r r ie ry ;  II g ru p a — 
psy gończe (H etzhunde), charty ,  saluki, afgań- 
skie, g reyhoundy , charcik i włoskie; III grupa 
psy służbowe (Diensthunde) —  niemieckie ow ­
czarki doberm any , brodacze  m onachijsk ie  
(R ie se n sc h n a u z er ) ; IV g ru p a  —  psy  u ż y tk o ­
we i do s tróżow ania  (Nutz und W ach th u n d e )
—  psy bernardyńsk ie ,  now ofunlandzkie ,  leon- 
bergi, dogi, kom andory , kuwasze. pulisy, 
szw ajcarsk ie  owczarki, szkockie owczarki, bob- 
taile, angielskie buldogi, pudle  (duże i karły), 
szpice (duże i karły) ,  chow-chow, szpice p o ­
la rne , sam  o jady , sznaucery , p inczery , i s lan d z ­
kie terriery, w eelsh  terriery, sea lyham  terriery, 
h ig la n d  te r r ie ry ,  skye  te r r ie ry ,  c a irn  te r r ie ry ,  
yo rksh ire  terriery, bedlington terriery, kery  
b lue  terriery, bull-terriery , psy dalm atyńsk ie , 
boston-terr iery ; V g ru p a  —  psy dom ow e (po­
kojowe) i k a r łow ate  (Haus und  Zw erghunde)
—  francusk ie  buldogi, b lack  und  tan  terriery, 
p inczerki karłow ate ,  b rodacze karłow ate ,  m a ł­
pie pinczerki, japońsk ie  - chiny, pekińskie  p a ­
łacowe, kar łow ate  spanje le  - k ing charle, ru b i ­
nowe, b lenhe im  spaniele, gryfoniki karłow ate , 
pieski m altańsk ie , m opsy  i inne. Co do p rz y ­
toczonego rozmieszczenia psów w poszczegól­
nych g rupach , to przeciw podziałowi w g ru ­
pach  IV i V m ożna  mieć pew ne  zastrzeżenia, 
gdyż podział ten jest nieco chaotyczny  i nie 
odpow iada  ani życiowym, ani gospodarczym, 
ani pochodzeniow ym  m om en tom , jakie  m oż­
na byłoby w y sunąć  przy podziale psów. Ale 
m niejsza o to. Było dużo p ięknych  psów i re ­
p rezen tow ane  były  liczne rasy, n a jm n ie j  li­
czebnie rasy  angielskie.

Najbardzie j  by ła  obes łana  g rupa  ow czar­
ków  alzackich, zw anych  rów nież niem ieckie­
m u Psów tych w ystaw iono  425 sztuk. D ober­
m an ó w  s tosunkow o niewiele (75 sztuk), Aire- 
dałe T err ie rów  ta k a  sam a  p raw ie  ilość (78 
sztuk), Rottweilerów —  tych psów rzeźników — 
więcej (115 sztuk). B oxerów  przesz ło  100

sztuk, wreszcie b rodaczy  dużych  —  75 sztuk. 
T ak i  w ięc  w id z im y  s to su n ek  w śró d  psów  z w a ­
nych  z niem iecka —  służbowemi, bo m ającem i 
zastosowanie w służbie m eldunkow ej,  sa n i ta r ­
nej i śledczej.

J a k  w idzim y więc, głównie pod znakiem  
o w czarka  rozw ija  się p raca  w Niemczech na 
tym  odcinku.

Jeśli w eźm iem y pod uw agę  psy m yśliw ­
skie, to p rzew ażały  rasy  niemieckie lub  też 
zw ane niemieckiemi, poczynając  od s ta rych  
b rak ó w  i kończąc  dzisiejszemi wyżłam i. Psów 
tych w ystawiono ogółem 480 sztuk. Jeśli jed ­
nak chodzi o w yżły  angielskie, to tych była zn i­
k om a w prost  ilość, bo zaledwie 4 pointry, 
5 angielskich setterów, 40 ir landzkich  sette- 
rów, wreszcie 7 gordon-setterów. Zato ja m n i ­
ków —  tycłi u lub ionych  w Niemczech pie­
sków —  praw ie  200 sztuk, Fokste rr ie rów  
szorstkow łosych  —  125 sztuk.

W  innych  g rupach  —  liczniej nieco były 
rep rezen tow ane  dogi. łub iane  naogół w N iem ­
czech, p rzyczem  zauw ażyć  m ożna  było kilka 
typów tych psów ze względu na  ich budowę. 
Ogółem  w ystaw iono przeszło 150 dogów. B ul­
dogów angielskich zaledwie 17 sztuk, b u ld o ­
gów francusk ich  więcej —  30 sztuk. W śród
tych osta tn ich  w grupie  łaciatych o trzym ał 
w ysoką  ocenę (excellent - vorzuglich) pies L i­
bera ł  v. Leesdorf hodowli Susanne v. Schmidt 
z Baden koło W iednia . Pies ten  o tyle nas in ­
teresuje, że jest w łasnością  p. Anieli Stachie-
wicz z W arszaw y . Z innych  psów ulubione 
w Niemczech brodacze m ałe  (sznaucery) róż­
nych odm ian  by ły  reprezen tow ane  dość licznie. 
Poza monachijskiemu brodaczam i, k tóre  zali­
czono w Niemczech do g rupy  psów  służbo­
wych. było wiele m niejszych oraz kar łow atych  
m odyfikacy j (Zwergschnauzer, Affen-pinscher 
i t. d.). P ek ińsk ich  pałacow ych piesków było 
zaledwie 43 sztuki, wiele z n ich pochodzi od 
psów  angielskich.

Poza  żyw em i eksponatam i były  eksponaty  
z dziedziny hodow li psa, pozatem  pies w sztu­
ce, l i te ra turze  i t. d. Na zakończenie  należy 
nadm ienić , że w ystaw a  była zo rgan izow ana  
z okazji światowego K ongresu  Kynologicznego, 
jak i ob radow ał w ty m  czasie we F ra n k fu rc ie  
n/M. pod ausp ic jam i M iędzynarodowego Z jed­
noczenia  Kynologicznego —  F ed era t io n  Cyno- 
logiąue In ternationale .
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Polski Zw iqzek Hodowców Psów Rasowych
(Organizacja Zwigzku)

Polski Związek H odow ców  Psów  Rasowych 
jest organizacją  kynologiczną o charak te rze  
ogó lnokra jow ym . Na podstawie up raw n ień  s ta­
tu tow ych  Polski Związek H odow ców  Psów  Ra­
sowych zrzesza hodow ców  i m iłośn ików  psa 
rasowego, k oo rdynu je  i n ada je  w łaściwy kie­
ru n ek  pracom , p o d e jm o w an y m  w zakresie h o ­
dowli psa rasowego w Polsce, zak łada  oddzia­
ły prow incjonalne , oparte  na statucie Zw iązku 
oraz sekcje i k luby  hodow ców  poszczególnych 
ras. prowadzi P o lską  Księgę Rodow odow ą 
psów w szystk ich  ras, licencjonuje  m a te r ja ł  h o ­
dowlany, u rząd za  wystawy, pokazy, p róby  po­
łowę, popisy tresu ry  psów użytkow ych, p ro ­
w adzi działalność w ydaw niczą  w zakresie h o ­

dowli i ochrony  psa i przyczynia  się wszelkiemi 
innem i drogam i, w ram a c h  swego statutu, do 
podniesienia hodowli psa  rasowego w Poksce. 
P rzy  Pol. Zw iązku Hod. Psów  Rasowych istnie­
je Sekcja  Hodowli Psa  Myśliwskiego. Polski 
Związek Hodowców Psów  Rasowych posiada 
sw ą siedzibę w W arszaw ie  i mieści się przy  ul. 
K opern ika  30 w gm achu  Zw iązku  Izb i Orga- 
nizacyj Rolniczych Rzeczypospolitej Polskiej. 
Telefon Z w iązku  201-38.

B iuro Polskiego Zw iązku Hodowców Psów 
Rasowych jest czynne codziennie w godzinach 
b iurow ych, t. j. od godz. 9 rano  do 15 m. 30, 
prócz śwdąt i niedziel.

S T A T U T

Polskiego Związku H odow ców  P sów  Rasowych

Polski Z w iązek H odow ców  Psów  R asow ych 
jest w pisany  do re jes tru  stow arzyszeń  i zw iązków  
K om isarjatu  R ządu m . s t. W arszaw y pod JNfe 055 
na podstaw ie a r t . 21 p raw a  o s tow arzyszen iach  
z dn. 27 październ ika  1932 r.

1. S tow arzyszen ie  nosi nazwę: „Polski  Związek 
H odow ców  Psów Rasowych".

2. T erenem  dz ia łan ia  Związku jes t  R zeczypospo­
lita Polska,  a  s iedzibą Związku i p ra w n em  miejscem 
p oby tu  W ład z  Związku jest st. m. W arszaw a .

3. Czas t rw a n ia  Związku jest  n ieograniczony,  
a o k resem  sp raw o zd aw czy m  —  ro k  ka lendarzow y .

CEL I ŚRODKI DZIAŁANIA

4. Polski Związek H odow ców  Psów Rasowych 
m a  n a  celu zespolenie  u s i łow ań  h o d o w có w  psów r a ­
sow ych w Polsce w  k ie ru n k u  rac jona lnego  rozw oju  
tej  dziedziny  hodowli,  u sp ra w n ien ia  m etod  techniki  
hodow lanej ,  o rgan izac j i  zbytu  p ro d u k tó w  tej gałęzi 

w ytw órczości  zwierzęcej o raz  rep rezen to w an ie  i o c h ro ­
nę in te resów  zrzeszonych.

5 Cele i z ad an ia  swoje spe łn ia  Związek z zac h o ­
w an iem  o bow iązu jących  p ra w  i p rzep isó w  przez:

a) p ro p ag an d ę  m etod ra c jo n a ln e j  hodowli  psów 
rasow ych;

b) udzie lan ie  p o ra d  fachow ych  o raz  wszelkich 
in fo rm acy j  w d a n y m  zakresie;

c) zak ład an ie  d ośw iadcza lnych  ps ia rn i;

d) u ła tw ian ie  w y m ian y  m a te r ja łu  rozpłodow ego 
oraz  pośredn iczen ie  w zbycie tegoż;

e) zwoływanie  konfe rency j ,  z jazdów, kongresów 
hodow ców  psów rasow ych  o raz  osób in te re s u ­
jących  się tą  sp raw ą;

f) u rząd zan ie  wystaw, pokazów, p rób  polowych, 
p rzeg lądów  i p rze ta rg ó w  psów ra so w y ch  oraz  
p rem jo w a n ie  s ta r a n n y c h  hodow ców ;

g) p row adzen ie  ksiąg rodow odow ych  i r e je s t ro ­
wanie  psów rasow ych ;

Ii) l icencjonow anie  m ate r ja łu  hodow lanego;

i) w y d a w a n ie  pub likacy j  z dziedziny  hodowli 
psów ra sow ych ;

k) z ak ład an ie  sekcyj i k lubów hodow ców  posz ­
czególnych ra s  psów oraz  oddz ia łów  p r o w in ­
cjona lnych ,  o p a r ty c h  na n in ie jszym  Statucie 
oraz  za tw ie rd zo n y ch  przez Z arząd  P. Z. H. 
P. R. reg u lam in ach ;

1) k o o rd y n o w an ie  i n ad aw a n ie  właściwego k ie­
ru n k u  p ra co m  p o d e jm o w a n y m  w zakres ie  h o ­
dowli psa  rasowego w Polsce o raz  o p iek o w a­
nie się ca łoksz ta ł tem  in te resów  hodowli  p só w  
ra so w y c h  w celu u t rzy m an ia  n a  na jw yższym  
poziom ie  hodowli  psa rasow ego  i u t rzym yw anie  
k o n ta k tu  z zag ran icznem i zw iązkam i h o d o w ­
ców psów rasow ych;

(i. Związek jest osobą p ra w n ą  i ja k o  taki k o rz y ­
sta z wszelk ich  p ra w  p rzysługu jących  w myśl obo­
wiązu jących  us taw  osobom  praw nym .

CZŁONKOWIE, ICH OROWIĄZKI I PRAWA

7. Członkami Związku m ogą być z a ró w n o  h o d o w ­
cy psów rasowych ,  ja k  i osoby in te resu jące  się s p r a ­
wą rozw oju  hodowli  psa  rasow ego  w Polsce, z w y ją t ­
k iem  n iepe łno le tn ich  i osób, k tó ry ch  p ra w a  zostały 
sądow nie  ogran iczone ,  o ile zostan ie  w p ro w ad zo n y  
przez  2-ch członków Związku i p rzy ję ty  przez Zarząd  
Zw iązku  zwykłą  większością  głosów.
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Każdy  członek jest o bow iązany :
a) uczestn iczyć  w Z eb ran iach  Związku;
b) p łacić  sk ładki  członkowskie;
c) s tosow ać  się do p rzep isów  ninie jszego sta tu tu ,  

a  także  U ch w a ł  Ogólnych Zebrań,  jak  również  
ro z p o rz ą d ze ń  Zarządu, w y d a n y ch  zgodnie 
z w y m ag an iam i n in ie jszego sta tu tu .

Każdy członek Związku m a  p raw o:  uczestn icze­
nia  z p ra w em  głosu w w y b o rach  Zarządu ,  ja k  r ó w ­
nież z a jm o w an ia  wsze lk ich  u rzędów  w Związku, 
n a  k tó re  zos tan ie  w ybrany ,  g łosow an ia  i s taw ian ia  
w n io sk ó w  n a  Ogólnych Z eb ran iach  C złonków oraz  
k o rz y s ta n ia  ze wszystk ich  u rząd z eń  Związku.

8. Każdy  członek m a  p ra w o  w k a ż d e j  chwili  w y ­
stąpić  ze Związku, musi  jednakże  u regu low ać  p o ­
p rzednie  wszelkie  swe zobow iązan ia .  U stępu jący  czło­
n ek  trac i  wszelkie p ra w a  do m a ją tk u  Związku i do 
k o rz y s ta n ia  z jego dz ia ła lnośc i.  Jeżeli cz łonek Z w iąz­
ku nie wniesie  w ciągu ro k u  na leżne j  sk ładki  c z łon ­
kowskiej,  wówczas Z arząd  może go wykreśl ić  z liczby 
cz łonków  Związku.

W y kluczen ie  zaś członka  może n as tąp ić  ty lko  na 
mocy u c h w a ł  3/4 g łosów obecnych  p rzy  ła jn e m  g ło­
sow aniu  i ty lko  n a  w niosek  Z arz ąd u  lub członków 
Związku, jeśli  członek dopuśc ił  się po s tęp k u  n a g a n ­
nego lub hańbiącego .

Członek w ykluczony  t rac i  wszelkie  p ra w a  do m a ­
ją tk u  Związku.

9. C z łonkow ie  w n o szą  roczn ie  10 złotycli jako  
składkę, c z łonkow ską .  Sk ładka  cz łonkow ska  p o w in n a  
być  zap łaco n ą  w pierw sze j  połowie k ażdego  roku.

10 . Osoby, k tó re  się zas łużyły  w  Zw iązku  m ogą 
być  przez Z ebran ie  Ogólne w y b ran e  na  członków h o ­
n o ro w y ch  i m a ją  czynne  i b ie rne  p raw o  wyborcze,  nie 
m o g ą  być je d n a k  w y b ra n e  na  czynnych  członków 
Z arządu .  Członkowie h o n o ro w i  są  zwolnieni od  wszel­
k ich  obowiązków7 względem  Związku, n a to m ias t  nie 
m a ją  p ra w a  do m a ją tk u  Związku.

O rg an y  Związku:

a) O g ó l n e  Z e b r a n i e

11. N ajwyższą  w ładzą  Z w iązku  jes t  Ogólne Ze­
b ra n ie  Członków, k t ó r e  zb iera  się nie m n ie j  niż raz 
do roku  w lu tym  dla  w yboru  Z arz ąd u  i w ys łuchan ia  
s p ra w o z d a n ia  z dzia ła lnośc i  Z arz ąd u  o raz  przyjęcia  
r a c h u n k ó w  Związku.

N ad zw ycza jne  Ogólne Z eb ra n ia  Związku zb ie ra ją  
się w m ia rę  po trzeby  n a  żąd an ie  Zarządu ,  1/3 cz łon­
ków7 Zw iązku  lub Kom isj i  Rewizyjnej.

O te rm in ac h  Ogólnych Z ebrań  Z arząd  z aw ia d a ­
m ia  p iśm ienn ie  cz łonków  n a  2 tygodnie  p rzed  z e b ra ­
n iem  i p rzy tem  nie późn ie j  niż po 3 tygodn iach  od 
w płyn ięc ia  do Z arz ąd u  ż ą d a n ia  zwołan ia  zebrania .

Ogólne zeb ran ie  rozs t rzyga  sp raw y  zwykłą  w ięk ­
szością g łosów ,z w y ją tk iem  ty lko uchw7ał, do tyczą  
cych n ieruchom ości  i p rz y jm o w a n ia  zobow iązań  p ie­
n iężnych.  Dla  p raw om ocnośc i  wyżej w skazan y ch  uch- 
w a ł  w y m a g a n a  jes t  większość 2/3 g łosów i obecność 
p rz y n a jm n ie j  1/2 wszystk ich  członków Związku.

Dla w yk lu czen ia  członka  Związku w y m a g an a  jesl 
większość 3/4 głosów.

Z eb ran iam i k ieru je  przewodniczący ,  a  w razie 
jego n ieobecności  zas tępca  przewodniczącego.

Do k o m petencj i  Ogólnych Z ebrań  należy:
a) U chw ały  do tyczące  dz ia ła lnośc i  i rozw iązan ia  

Źwiązku.
b) Z atw ierdzen ie  lub odrzucen ie  p ro jek tó w  p rac  

i sp ra w o z d ań  Zarządu .
c) Spraw d zan ie  przez wszystkich uczestn ików  

Z eb ra n ia  lub przez w y b ra n ą  w tym  celu k o ­
misję  rachu n k o w o śc i  i ka sy  Związku.

d) W y b ó r  członków Z arząd u  i Komisji  Rewizyj­
nej.

b) Z a r ż ą  d

12. Z arząd  w y b ie ran y  jest n a  trzy la ta  z g rona  
członków przez Ogólne Z ebran ie  Związku. Zarząd  
sk ład a  się z: 1) prezesa,  2) jego zastępcy, 3) s e k re ta ­
rza, k tó ry  może być i k a s je rem  i 4) czterech cz łon­
ków.

W  razie u s tąp ien ia  jednego  lub k i lku  członków 
Zarządu ,  Ogólne Z ebran ie  w yb ie ra  n a  ich miejsce  n o ­
wych ż g ro n a  wszystk ich  członków. Co rok ustępuje  
1/3 członków, w piewszych dw uch  la tach  drogą  lo ­
sow ania ,  zaś w n as tępnych  la tach  ko leją  s ta r sz eń ­
stwa.

Z a rz ąd  w ype łn ia  n a s tęp u jąc e  obowiązki:
t) Z arz ąd z a  wszelkiemi sp raw am i  Związku, 

a  m ianowic ie :  a) p rzy jm u je  członków, b) zb iera  sk ła d ­
ki i p rzy jm u je  o f ia ry  n a  rzecz Związku, c) sk łada 
sp raw o z d an ie  O gó lnem u Z ebran iu  członków7 ze swych 
czynności,  o raz  sp raw o z d an ie  rach u n k o w e .  R a ch u n ­
kowość Zw iązku  p ro w a d zo n a  być w inna  zgodnie  
z p rzep isam i p ra w a  i p rzy ję tem i  zwyczajam i.

2) Z arząd  jest  p rzedstaw ic ie lem  Związku w s to ­
sun k ach  z władzami,  in s ty tu c jam i  i osobam i p ryw at-  
nemi i może za  upow ażn ien iem  Ogólnego Z ebran ia  
zaw ie rać  umowy, kupować,  sp rzed aw ać  i p rzy jm ow ać  
n a  siebie zo b ow iązan ia  w im ien iu  Związku.

3) Członkowie Z arz ąd u  w y k o n y w u ją  swe o b o ­
wiązki bezpłatn ie.

4) Z arząd  rozs t rzyga  sp raw y  zwykłą  większo­
ścią głosów.

c) K o m i s j a  R e  - w i z  y j n a

13. Ogólne Z ebran ie  w yb ie ra  coroczn ie  Kom isję  
Rewizyjną,  sk ła d a jąc ą  się z 3-ch członków, k tó ra  ro z ­
pa tru je  i sp ra w d z a  rachunk i ,  książki, d o k u m en  ty. 
i b iu row ość  Związku o raz  p rzed s taw ia  swe wnioski 
w ty m  p rzedm iocie  O gólnem u Z ebran iu  członków.

FUNDUSZE ZWIĄZKU

14. F u n d u sze  Związku p o w s ta ją :  al ze sk ładek 
członkowskich ,  b) zas iłków  i ofiar,  c) różnych  innych  
wpływów.

ROZWIĄZANIE ZWIĄZKU

15. Rozwiązanie  Związku może nas tąp ić  tylko 
na  zw ołanem  w tym  celu Ogólnem  Z ebran iu  w sposób 
przew id z ian y  w § 11-ym s ta tu tu .  W  razie  uchwały 
z am knięc ia  Związku, Ogólne Z ebran ie  p rzekaże  m a ­
ją te k  Zw iązku  na  pokrewnie m u  ins ty tuc je  w iększo­
ścią 2/3 głosów.
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BUT ET MOYENS D ‘ACTION

tle TAssiociation des EIcveurs P olonais des Chiens 
de Race.

!. L 'a s so c ia t io n  po r te  le n o m  de „L A sso c ia t io n  
des E leveurs  P o lo n a is  des Chiens de Race".

2. Le t e r r a in  d 'ac t ion  de 1'Association est  la  
Republi i jue de Pologne, et le siege de l’Association 
et le domicile  des A uto r i te s  de 1'Association est la 
cap ita le  de W arszaw a .

3. L a  d u re e  de  1'Association est i llimilee, et 
l’exercice —  1' a n n e e  civile.

4. L A ss o c ia t io n  des E leveurs  Po lona is  des 
Chiens de Race a  p o u r  but de  r e u n i r  les e ffo r ts  des 
e leveurs  des chiens de race  en  Pologne  pour  deyelop- 
p e r  ra t io n n e l lem en t  ce d o m ain e  de l ‘elevage, amelio- 
i c r  les m eth o d es  de  la  technicjue de l 'e levage orga- 
n iser  l e c o u le m e n t  des p ro d u i ts  de cette  b ra n c h e  de 
p roduc tiv i te  anin ia le ,  ainsi  (fue de r e p re se n te r  et de 
sauvegarder  les i n te re t s  des associes.

ó. L ’Associa t ion  renip lit  ses bu ts  et ses laches, 
lou t  en  o bse rvan l  les lois et les p re sc r ip t io n s  obli- 
ga to ires :

a) en  p ro p a g e a n t  les m e thodes  d ’un  elevage ra-  
t ionnel des chiens de race;

b) en  d o n n a n t  des conseils  p ro fess ionnels  ainsi  
que tous rense ig n em en ts  au  su je t  de  cette 
sp h e re  d ’act ion;

c) en fo n d a n t  des chenils  d 'ex p e r im e n ta t io n ;
d) en  fac i l i tan t  l 'echange du m a te r ie l  ro p ro  

duc teu r  et la m ed ia t io n  de son ecoulem ent;
e) en co n v o q u an t  les conferences ,  les congres  

des e leveurs  des ch iens  de race, a insi  que 
des p e rsonnes  in le ressees  a ce suje t;

ij en o rg a n isan t  des expositions,  des d em o n s tra -  
tions, des essais de chasse,  des revues et des 
ad ju d ic a t io n s  des ch iens  de race  et en  pri-  
m a n t  des eleveurs soigneux;

g) en t e n a n t  des livres g en ea log iques  et en re 
g is t ran t  les chiens de race;

h) en  d e l i r r a n t  des licences p o u r  le m ate rie l  
p rodu i t ;

i) en e d i ta n t  des pub l ica t ions  au  sujet de l'eleva- 
ge des chiens de race;

k) en  c re a n t  des sections et des clubs des ćlc- 
v eurs  de chaque  race  de chiens sep a rem en t ,  
a insi  que des sections provinciales,  ba sees  sur 
le p re sen t  S ta tu t  et s an c tio n n ees  p a r  1’Admi- 
n i s t ra t io n  de 1'Association des E leveurs  P o ­
lonais  des Chiens de Race;

1) en c o o rd o n n an l  et d i r igean t  les t ravaux  en tra n t  
d a n s  le p ro g ram m e  de l 'e levage du ch ien  de
race  en  Po logne  et en p ro teg e an t  1'ensenible
des a f fa i res  re la tives  a l 'e levage des chiens 
de race, p o u r  m a in te n i r  au  plus h a u t  n iveau 
l 'elevage du chien  de race  et en tre te n i r  le 
co n tac t  avec les u n io n s  e tr a n g e re s  des ele- 
veurs des chiens de race.

li. L 'Associa tion  est une p e rsonne  civile et com-
rac telle b en e l ic ie  de  tous les d ro i ts  d o n t  jou issen t
les p e rsonnes  civiles, c o n fo rm e m e n t  aux s ta tu ts  
obligatoires.

W IRKUNGS - Z IEL  UND MITTEL 

des Poliiischen KynoIogcuverbandes.

1. Der Verein fiilrrt den  Nainen:  „Polski  Związek 
Hodow ców  P só w  R aso w y ch "  („Polnischer  Y erhand  
der  Ziichter der  rass igen  H u n d e "  resp. „Poln ischer  
Z iich terverband  der  R assenhunde" ,  oder  Ikurz „ P o l ­
n ischer  K y n o lo g en v erb an d “).

2. Das W irkungsgeb ie t  des V erbandes  isl die 
Republik Polen; der  Sitz des V e rbandes  u n d  d e r  
rech t l iche  W o h n s i tz  d e r  V e rb an d sb eh ó rd e n  ist die 
l la u p t s ta d t  W arszaw a .

3. Die Z eitdauer  des V erbandes  isl u n b e sc h ra n k t ;  
die l le r ich tspe r iode  ein K a len d e r ja h r .

4. P o ln ischer  K ynolgenverband  ha l  zum Ziel, 
die B em u h u n g en  d e r  Ziichter der  R assen h u n d e  in  P o ­
len in  der  R ich tung  des ra t ione l len  Aufscbw unges  die- 
ses Zuclitgebietes, sowie der  V erbesserung  der  tech- 
n ischen  Zuch tm etoden  u n d  der  A bsa tzo rgan isa t ion  
de r  E rzeugnisse  dieses T ierp roduk tionszw eiges  zu ve- 
rcinigen, wie auch  die Verein ig ten  zu re p ra se n t ie ren  
und d e reń  In leressen  in Schutz zu nehm en.

5. Der V e rband  erłi ill t  seine Ziele u n d  Aufgaben 
mit E in h a l tu n g  der  ob liga tor ischen  Gesetze und  Vor- 
schrif ten ,  durch :

a) P ro p a g a n d a  der  ra t ione l len  Z uch tm etoden  der 
R assenhunde ;

b) E r te i lung  der  la c h m an n isc h en  Ratschlage  
u n d  a lle r  ln fo rm a t io n e n  in  d iesem Bereiche;

c) Griindung der  E x p er im en ta lh u n d ezw in g e r ;
d) E r le ich te ru n g  im  A ustausche  u n d  Y erm it t lung  

im Verkaut'e  des Zuch tm ater ia ls ;
e) E inb e ru fu n g  der  Konferenzen ,  Z usam m en- 

ki in l te  u n d  Kongresse  der  R asen h u n d ezu ch te r ,  
sowie der sieli mit  dieser Sache in te ress ieren-  
den  Pe rsonen ;

tj V e ran s ta l tu n g  der  Ausstellungen, Ansichten, 
Fe ldp roben ,  R u n d sc h a u en  u n d  der  Yersteige- 
rungen  d e r  R assenhunde ,  sowie P ra m iie ru n g  
d e r  so rgsam en  Ziichter;

g) S tam m b u ch f i ih ru n g  und  Regieslr icrung  der 
R assenhunde ;

h) L izenzionierung des a u sp ro d u z ie r ten  M ate ­
r ials ;

i) P u b l ik a t io n sau sg ab en  aus dem  Gebiete der  
R assen h u n d ezu ch t;

k) Griindung d e r  Z uch t  - Sek tionen  u. — Klubę 
fi ir  e inzelne H underassen ,  sowie d e r  Prov in-  
z ia lab te i lungen ,  die a u t  d iesem  S ta tu te  und 
den  d u rc h  die V e rw a ltung  des P. Z. H. P. R. 
genehm igten  R eglem enten  bas ie ren ;

1) K o o rd in a t io n  und Angabe der  k o m p e te n te n  
A rbe i ts r ich tung  a u t  d em  Gebiete d e r  Rasson- 
liundezucht  in Polen , sowie Schutz  der  Gesamt- 
in te ressen  derselben, zwecks E rh a l tu n g  der 
R a ssen h u n d ezu ch t  a u t  dem h ó ch s ten  Zuchtni-  
veau und K o n ta k te rh a l tu n g  m it  ausliindischen 
K ynologenverbanden .

6. Der V e rband  ist  eine R ech tspe rson  und, ais 
solche, geniesst  er alle  Rechte, die, im Sinne d e r  
]>flichtgemassen Gesetze, e ine r  R ech tspe rson  zustehen.
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OBJECTS AND ACTIVITIES.
OF THE

POLISH THOROUGHBRED DOGS‘BREEDERS  
ASSOCIATION.

1. T h e  Associa t ion  is slyled: ,,Polish Thorough-  
b red  Dogs‘B reeders  Associa tion".

2. T h e  scope o t  activit ies o t  the Associa tion 
ex tends  th ro u g h  tire t e r r i to ry  o f  tlie Polish Repuhlic. 
T h e  p e n n a n e n t  abode  of tlic Associa t ion  a n d  the le­
gat ahode  of its A uthori t ies  is in the city of W arsa w .

3. T he  d u ra t io n  of the Assoc ia t ion  is unlimited, 
the per iod  u n d e r  review will co incide willi the ca- 
len d a r  year.

4. T h e  object  of  the Polish  T h o ro u g h b red  l )ogs‘ 
B reeders  Associa t ion  is the  c o n ju n c t io n  of the  endea- 
vours of  th o ro u g h b red  d ogs‘b recd e rs  in P o la n d  in 
o rd e r  to deyelop ra t io n a l ly  tliis field of breeding, to 
im prove  the  m eth o d s  of the  b reed in g ‘s technics, to 
o rgan ize  the sale of  p ro d u c ts  of tliis h ra n c h  of an im al 
p ro d u c t io n  a n d  to r e p re sen t  and to p ro tec t  the 
a ssoc ia tes ‘interests.

5. T he  Associa t ion  fulfils its objects  and  its 
tasks, at the sam e  t im e c a r ry in g  out the rules and 
regu la t ions  in force,  by:

a) p ro m o tin g  the  m eth o d s  of a r a t io n a l  tho- 
ro u g h b red  dogs‘breeding,

b) giving p ro fess iona l  advice  an d  cvery in lorm a- 
tion in this line,

c) e s tab lish ing  ex p er im en ta l  dog racing s ta lions,
d) faci l i ta t ing  the exchange  of the m a te r ia ł  for  

b reed in g  as well as m ed ia t ing  in the sale ol 
same,

e) convocating  conferences,  m eetings a n d  con- 
gresses of  th o ro u g h b re d  dogs‘b rced e rs  and  
pe rso n s  in teres ted  in tliis m atter ,

f) o rgan iz ing  exhibi t ions ,  shows, h u n t in g  experi- 
m en ts  a n d  auct ions  of th o ro u g h b red  dogs as 
well as g ran tin g  of p rem iu m s to good b re e ­
ders,

g) keeping of pedigree-books a n d  reg is tra t ing  
th o ro u g h b red  dogs,

li) l icensing the  m ate r ia ł  p roduced ,
i! issu ing publica tions  concern ing  th o ro u g h b red  

d ogs‘breeding,
k) estab lish ing  seclions a n d  clubs of b reed e rs  of 

p a r t icu la r  d ogs‘races as well as provincial  
b ra n ch e s  in a cco rd an ce  with  the  Sla tu tes  in 
q uest ion  an d  with the  regu la t ions  ap p ro v ed  by 
the  Polish  T h o ro u g h b red  Dogs‘B reeders  Asso­
ciation,

1) co o rd in a tin g  a n d  d irec ting  into su ilable  chan-  
nels  the  w o rk  u n d e r ta k en  in connec tion  with 
the b reed ing  of th o ro u g h b re d  dogs in P o land  
pro tec t ing  the  whole  o f  the  interestS of t h o ­
ro u g h b red  d ogs‘b reed ing  in o rd e r  to m ain la in  
it on the  highest level, as well as keep ing  up 
the c o n tac t  with foreign  a ssoc ia t ions  of tliis 
kind.

(i. The  Associa tion is a legał body  a n d  can exer- 
cise all r igh ts  co n fe r red  up o n  by the laws to legał 
bodies.

REGULAMIN DLA ODDZIAŁÓW

POLSKIEGO ZWIĄZKU HO D O W C Ó W  PSÓW  

RASOWYCH.

1) Na podstaw ie  § 5, poz. k. S ta tu tu  Polskiego 
Związku H o dow ców  Psów Kasowych pow s ta je  O d ­
dzia ł tegoż Zw iązku  pod  nazw ą :  O d d z i a ł .......................
....................... Polskiego Z w iązku  H odow ców  Psów K a­
sowych.

2) T ere n em  dz ia łan ia  O d d z i a ł u ...................................
. . Polskiego Związku H o dow ców  Psów  Kaso­

wych jes t  w ojewództwo . . . . .......... . . . . .....a sie­
dzibą władz o d d z i a ł u  

3) Cel i środk i  dz ia łan ia  o d d z i a ł u .............................
.......................Polskiego Związku H odow ców  Psów Ka­
sow ych ok re ś la ją  na s tęp u jące  §§ s ta tu tu  Związku: 
§ 5, poz. a, b, c, d, e, f, i, § (i.

4) P ra w a  członków, o raz  ich obowiązki  om aw ia  
§ 7, § 8, § 9, § 10, § 11. § 12 i § 13 s ta tu tu  Po lsk ie­
go Z w iązku  H odow ców  Psów R asowych.

5) Członkowie O ddziału  w m yśl  s ta tu tu  Związku 
muszą być cz łonkam i Związku, w skutek  czego, Z a­
rząd  Oddziału  p rz ed s ta w ia  listę członków Oddziału  do 
za tw ie rd zen ia  Zarządow i Związku.

(>) Członkowie Oddziału  w noszą  op ła ty  cz ło n ­
kowskie  w sumie p rzew idz iane j  § 9 s ta tu tu  Związku 
do Z arz ąd u  Oddziału,  Z a rz ąd  zaś Oddziału  przesyła
do Zw iązku  50% sk ładk i  członków, p o zo s ta łą  zaś su ­
mę w y d a tk u je  na  cele Oddziału  zgodnie  ze s ta tu tem  
Związku.

7) Członkowie O ddz ia łu  m a ją  p raw o  uczestn i­
czen ia  w z eb ran iach  Polskiego Związku H odow ców  
Psó w  Kasowych z głosem decydującym , jak o  cz łon­
kowie Związku.

8) Prezes O ddziału  względnie  jego zastępca,  m a ją  
p ra w o  uczestn iczen ia  w o b ra d ac h  Z arz ąd u  Związku.

9) Odział p row adzi  Zarząd, sk ła d a jąc y  się z t rzech 
osób, w y b ran y ch  przez członków Oddziału.

10) O d d z i a ł : ........................................................ Polskiego
Związku H o dow ców  Psów Rasowych ,  n ad sy ła  s p r a ­
w ozdania  roczne  ze swej dz ia ła lnośc i  do Związku 
oraz  d ane  do tyczące  w yboru  władz o raz  listę członków 
Oddziału.

11) N a zeb ra n ia  O d d z i a ł u .................................Z w ią ­
zek m oże  delegować przedstaw ic ie la  Z arządu  z g ło ­
sem decydującym , w sku tek  tego Z arząd  O ddziału  z a ­
w iadam ia  o z eb ran iach  Z arz ąd u  Oddziału  oraz Ogól­
nych  Zebran iach  członków Oddziału.

12) O d d z i a ł ........................................................Polskiego
Z w iązku  H odow ców  Psów  Rasowych  p ro w ad z i  r e ­
j e s tr  psów ra sow ych  cz łonków  oddzia łu  i m a  p raw o  
p ośw iadczać  dokum en ty ,  do tyczące  p o ch o d zen ia  psów 
przy  zg łaszan iu  tychże do w p isan ia  do PO LS K IE J 
KSIĘGI R O D O W O D O W E J, k tó rą  p row adzi  Zarząd 
Związku w W arszaw ie .

13) O d d z i a ł ........................................................Polskiego
Związku H odow ców  Psów R asow ych  p row adzi  
w m yśl  s ta tu tu  akc ję  na  p o w ie rzonym  m u te ren ie  
w ścisłym k o n takc ie  z Z arząd em  Związku oraz  ko ­
rzysta  z pom ocy  Związku.
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14) L ik w id a c ja  O ddziału  n as tęp u je  na skutek 
decyzji  Związku lub w sku tek  uchw ały  członków O d ­
działu.

Regulam in  n in ie jszy  został za tw ie rd zo n y  n a  p o ­
s iedzeniu  Z arząd u  Polskiego Z w iązku  H odow ców
Psów  R asowych, o dby tem  w dn. 15 l is to p ad a  1954 r.

REGULAMIN POLSKIEJ KSIĘGI RODOWODOWEJ 
PSÓW  RASOWYCH

CEL 1 ZADANIA PO LS K IE J KSIĘGI R O D O W O D O W E J 
PSÓ W  RASOWYCH.

1. Polski Związek H o dow ców  Psów Rasowych
p ro w ad z i  „Po lsk ą  Księgę R odow odow ą Psów  R aso ­
wych"  n a  podstaw ie  § 5, poz. g. S ta tu tu  Związku.

2. Po lska  Księga R o dow odow a  P s ó w  R asow ych
m a  n a  celu p row ad zen ie  ewidencji  poch o d zen ia  psów 
ra sow ych  w Polsce.

3. P o lsk a  Księga R o dow odow a  Psów Rasowych
jest d o k u m en te m  p o ch o d zen ia  k ra jo w y ch  psów r a ­
sow ych o raz  im p o r to w a n y ch  i z a re je s t ro w a n y ch  w te j ­
że i jest  ró w n o z n ac z n ą  z księgam i rodow odow em i,  
p ro w ad zo n em i przez  u p ra w n io n e  do p ro w a d z e n ia  ksiąg 
ro d o w o d o w y ch  o rgan izac je  kynologiczne zagranicą .

4. M ater ja ly  n a g ro m a d zo n e  w Polskie j  Księdze 
R odow odow ej  Psów  R asow ych  m o g ą  być w y d aw an e  
w d ru k u  przez Polski  Związek H o d o w có w  Psów  R a­
sow ych  celem zazn a jo m ie n ia  szerszego ogółu ze s t a ­
nem i ro zw o jem  hodow li  psów ra so w y ch  w Polsce.

5. Po lska  Księga R odo w o d o w a  Psów R asowych 
sk ła d a  się z poszczególnych tomów, w k tó r y c h  p r o ­
w adzone  są rod o w o d y  poszczególnych ra s  i od m ian  
psów.

li. P rzy  Polsk ie j  Księdze R odow odow ej  Psów 
R asowych p row adz i  się „Księgę W s tęp n ą  Psów R a ­
sow ych" ,  do k tó re j  m ogą być w p isyw ane  psy nie 
p o s iad a jące  ro d o w o d ó w  w w ypadku  s tw ie rdzen ia  ich 
rasow ości  i wysokiej klasy s ta n d a r to w e j  przez ekspc.- 
tów n a  w y s ta w a ch  o g ó lnokra jow ych .  (W razie  o t r z y ­
m an ia  1-ej. lub Ii-ej  nagrody.) .

7. Do Księgi W stęp n e j  m ogą  być rów nież  w p i­
sane  psy rasowe, o k tó ry ch  p o chodzen iu  b ra k  p isem ­
nych  p o św iadczeń  ze s t rony  m ia ro d a jn y c h  zrzeszeń 
kynologicznych, lecz pochodzen ie  ich może być s tw ie r ­
dzone  przez  posiadaczy  p rzodków  tychże  i ;ch r a s o ­
wości.

8. P o n a d to  p rzy  Polskie j  Księdze R odow odow ej 
Psów R asow ych  p ro w ad z i  się:

a) Skorow idz  psów  wciągniętych do Polskie j  Księ­
gi R odow odow ej Psów  R asow ych  —  u łożony  według 
poszczególnych ras  oraz  z o d n o to w an iem  a d resó w  ich 
właścicieli;

b) W y k az  za re je s t ro w a n y ch  k ra jo w y ch  hodowli  
p sów ra so w y ch  i ich p rzydom ków ;

c) Dokum enty  do w pisanych  rodow odów : k a r ty  
k ry c ia  suk, meldunki  m io tów  szczeniąt,  m etryczk i  dla 
szczenią t,  k op je  rod o w o d ó w  zagran icznych ,  fo tog raf je  
psów, p o św iadczen ia  tożsam ości  w p isanych  do ro d o ­
w odów  suk i inne;

d) R egu lam iny  i uchw ały  Polskiego Związku H o­
dow ców  Psów Rasowych, dotyczące p ro w a d ze n ia  r o ­
d o w o d ó w  psów rasow ych;

e) W ykazy  n a g ro d zo n y ch  psów na  w ys taw ach  
k ra jo w y ch  oraz  k o n k u rsa ch  uży tkow ości  psów;

f) W zo rce  poszczególnych ras  psów u zn an e  przez 
Polski Z wiązek  H o dow ców  Psów Rasowych.

-9. Polską  Księgę R o dow odow ą Psów Rasowych 
p row adz i  osoba  upe łn o m o cn io n a  przez Z arząd  Po lsk ie ­
go Zw iązku  H o dow ców  Psów  Rasowych.

10. Polska Księga R odow odow a P só w  Rasowych  
zn a jd u je  się w b iurze  Polskiego Związku H odow ców  
Psów  Rasowych.

II.
SPOSÓB WCIĄGANIA PSÓW  DO P O L S K IE J  KSIĘGI 

R O D O W O D O W E J PSÓW  RASOWYCH.

1. Do Polskie j  Księgi R odow odow ej Psów R a­
sowych wciąga się wszyskie psy rasow e  ra s  u znanych  
na  pods taw ie  p rzy ję tych  przez z rzeszen ia  kynolog icz­
ne wzorców.

2. Do Polskie j  Księgi Rodowodow ej wc iąga  się 
psy rasow e,  k tó re  ukończyły  osiem miesięcy życia  na  
podstaw ie  p o s ia d an y c h  w ia ro g o d n y ch  ro d o w o d ó w  
zrzeszeń zag ran icznych  lub k ra jo w y ch  u zn an y ch  przez 
Polski  Związek Hodow ców Psów Rasowych. R odow o­
dy te p ow inny  być w ypełnione  za ró w n o  po  st ron ie  
m atk i  jak  i o jca  zgłaszanego psa.

3. Dla w pisan ia  do Polskiej  Księgi R o d o w o d o ­
wej psa. pochodzącego  od rodz iców wciągniętych do 
Księgi R o dow odow ej  Polskiego Zw iązku  H odow ców  
Psów R asow ych  w ys ta rczy  o k azan ie  św iadec tw a  p o ­
chodzen ia  szczenięcia , w ydanego  przez hodow cę 
(właściciela suki).

4. W łaśc ic ie l  suki wciągnięte j  do Polskie j  Księ­
gi R odow odow ej win ien  m eldow ać  o pokryc iach ,  
zg łaszając  k a r ty  krycia ,  pośw iadczone  przez właści­
cie la re p ro d u k to ra ,  oraz  m eldow ać  o w yniku  miotu, 
celem wciągnięcia  łych d a n y ch  do Księgi R odowodo- 
wej.

5. Psy  wciągnięte  do Po lsk ie j  Księgi R o d o w o d o ­
wej o t rzy m u ją  Nr. re je s t rac y jn y  z do łączen iem  litery 
Księgi i ro k u  z a re je s t ro w an ia .  W łaśc ic ie lom  psów w y­
da je  się wyciąg z Księgi Rodowodow ej.

0. Psy im p o r to w an e ,  poza  n u m ere m  r e je s t r a c y j ­
n y m  Polskie j  Księgi R odow odow ej  z ach o w u ją  n u m er  
zag ran icznego  związku  kynologicznego, k tó ry  jest 
u p ra w n io n y  do w y d a w a n ia  wyciągów rodow odów  
psów rasow ych .

7. Rodowody s tw ie rd za jące  p o chodzen ie  psa  
i jego rasow ość  w inny  zaw ierać :  a) rasę psa, b) n a z ­
wę psa  z e w en tu a ln em  dołączen iem  p rzy d o m k u  h o ­
dowli,  c) płeć, d) m aść  i znaki  szczególne psa, e) d o ­
k ładną  da tę  u ro d zen ia  psa, f) nazwisko i imię h o ­
dowcy o raz  jego ad res ,  li) nazw y  p rzo d k ó w  psa ze 
wskazaniem, do jak ie j  księgi rodow odow ej  byli w p i ­
sani o raz  n u m eró w  ich zare je s t ro w an ia ,  względnie 
nazw isk  i ad resó w  hodowców, lub właścicieli tych 
psów z zachow an iem  o r to g ra i j i  nazw, o ile te brzmi;, 
ły w językach  obcych, i) d a n e  o n a g ro d ach  o t r z y m a ­
nych przez psa na  w y s taw ach  i k o n k u rsa ch  uży t­
kowości.

8. P o  wciągnięciu  zgłoszonego psa  do Księgi R o­
dow odow ej  właściciel  psa  o t rzy m u ję  z p o w ro te m  r o ­
dow ód p rzes łany  w oryginale,  oraz  inne dowody, d o ­
tyczące danego  psa.
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9. Z głaszający  do Polskie j  Księgi R odow odow ej 
psa  w in ien  przestać,  poza  danem i,  o m ó w io n em i w § 7, 
2 fo to g ra f je  d a n e j  sztuki,  zdjęcie z psa  w po s taw ie  
sto jące j  z p rof i lu  (rozm iar  nie większy n a d  7 X 9  
cm.).

REGLEMENT DU GRAND’LIVRE GENEALOGIQUE 

POLONAIS DE CHIENS DE RACE.

I.
BUT E T  TACHES DU GRAND’LIV R E  GENEALO-

GIGQUE POLONAIS DE C HIENS D E  RACE.

1. TZAssociation Po lona is  des E leveurs  des Ghiens 
de Race t ien t  u n  „ G ran d 'L iv re  Genealogitjue P o lo n a is  
de  Chiens de R ace“, su r  base  du  §5, ar l .  g. du S ta tu t  
de 1'Association.

2. Le G ran d 'L iv re  G en ea lo g :que Po lo n a is  de 
Chiens de Race a p our  bu t  de ten i r  en evidence  1’ori- 
gine des ch iens  de race  en Pologne.

3. Le G ra n d ’L ivre  G enealog ique  Po lo n a is  de 
Chiens de Race  est le d o c u m e n t  d 'o r ig ine  de chiens 
de  race  ind igenes  et de ceux qui o n t  e te  im p o r te s  
et en reg is t res  su  ce livre. L ed i t  livre a  la  m en ie  
s ign if ica tion  que les l ivres genealog iques,  ten u s  pa r  
des o rg an isa t io n s  cinologiques a 1‘e t ra n g e r ,  au tor i-  
sees a ten i r  des livres genea log iques.

4. Les m a te r i a u x  ra ssem b le s  d a n s  le G rand ' 
Livre  G enea log ique  P o lo n a is  de Chiens de Race 
peuvent  e tre  im p r im es  p a r  l 'Associa tion  Po lona ise  
des E leveurs  des Chiens de Race, p o u r  m e t t re  le 
g ra n d  public  au c o u ran t  le l e l a t  et du  developpem ent  
de l’elevage des chiens de race  en Pologne.

5. Le G ra n d ’L ivre  G enealog ique  P o lo n a is  de 
Chiens de Race est com pose  de volumes sep a re s ,  ou 
son t  tenues  les genea logies  de chaque  race  et de 
chaque  v a r ie te  des ch iens  se p a rem en t .

(i. Avec le G rand 'L i  vre  G enealog ique  P o lo n a is  
de Chiens de Race est tenu  le „ G ran d 'L iv re  dT n tro -  
d uc tion  des Chiens de R ace“, ou  peuven t  e tre  e n re ­
gistrees les chiens,  ne  p o ssed a n t  pas de genealogies ,  
mais don t  la race  et la h a u te  classe de  s ta n d a rd  ont 
e te  con s ta tee s  p a r  desexper ts  aux exposi tions uni- 
yerselles du  pays.  (Dans le cas de re ce p t io n  du I ou 
du II prix).

7. Sur le L ivre  d ln t r o d u c t io n  pou v en t  egale- 
m ent  e tre  insc r its  les ch iens  de race, ne  p o ssed a n t  
pas de cert if icats  ecr i ts  de la pa r t  des a ssoc ia t ions  
cinologiques com peten tes ,  m ais  dont  1'o r ig ine  peu t  
e tre  c o n s ta tee  p a r  les possessuers  de leurs  a n ce tre s  et 
de leu r  race.

8. De plus, en  m enie  temips que le G rand 'L iv re  
G enea log ique  Po lona is  de Chiens de Race, sont  te ­
nus:

a) labie des ch iens  en reg is t res  su r  le G rand 'L liv re  
Genealoigique Po lona is  de Chiens de Race — 
dressee  se lon les races,  chacu n e  se p a rem en t ,  
et avec l 'an n o ta t io n  des adresses  de leurs 
possesseurs;

li) lis tę des elevages ind igenes  en reg is t re s  des 
chiens de race  et de leurs  su rnom s:

10. W  w ypadku  s tw ie rdzen ia  n iepraw dz iw ośc i  
d a n y ch  do tyczących  zgłoszonego psa do Polskie j  Księ­
gi Rodowodow ej,  Z arząd  Polskiego Związku H o d o w ­
ców Psówr R asow ych  m oże  skreślić  takiego psa  z Księ­
gi Rodowodow ej.

c) do cu m en ts  conc. les genea log ies  enreg is t rees :  
car tes  d 'a cco u p lem en t  des chiennes ,  declara-  
tions de p o r tee s  de peti ts,  actes de n a is sance  
de peti ts,  copies des genea log ies  e tran g erę s ,  
p h o to g rap h ie s  des chiens,  cer t if icats  d id en t i te  
des ch iennes  en reg is t rees  d a n s  les genealogies,  
et au tres ;

d) reg lem en ts  et re so lu t io n s  de l 'A ssocia tion  
Po lona ise  des E leveurs  des Chiens de Race, 
c o n c e rn a n t  la ten u e  des genea log ies  des 
ch iens  de race;

e) tables des ch iens  p r im e s  aux  exposi tions  du 
pays  et aux  concours  de 1'u t i l i te  des chiens;

f) m odeles  de ch iens  de chaque  race  se p a re m e n t  
a p ro u v ee  p a r  1'Associotion Po lona ise  des Ele- 
veurs  des Chiens de Race.

9. Le  G ra n d ’L ivre  G enealog ique  Po lona is  de 
Chiens de Race est tenu  p a r  la pe rso n n e  a u lo r i s i e  
p a r  l’A d m in is tra t io n  de 1'Association Po lona ise  des 
Eleveurs  des Chiens de Race.

10 . Le G rand 'L iv re  G enea log ique  P o lo n a is  de 
Chiens de Race se trouve  a u  b u re au  de 1’Associa tion 
Po lona ise  des E leveurs  des Chiens de Race.

II.
MODE D ’E N R E G IST R E M E N T  DES CHIENS DANS 
LE  GRAlND'LIVRE GENEALOGIQUE POLONAIS I)E 

C HIENS DE RACE.

1. Sur  le G ra n d ’L ivre  G enealog ique  Po lo n a is  de 
Chiens de Race sont inscr its  tous  les chiens de race  
p ro v e n a n t  des races  ap p ro u v ees  su r  base  des m o ­
deles  accep tes  p a r  des assoc ia t ions  c inologiques.

2. D an s  le G ran d 'L iv re  Genealogique Po lona is  
sont  en reg is t res  les ch iens  de race  qui o n t  te rm in e  
hu i t  mois de vie sur  base  des cer t if icats  genea log iques  
a u th en t iq u es  des a ssoc ia t ions  e t r a n g e re s  ou  du pays 
approuYees p a r  1'Association Po lona ise  des E le re u r s  
des Chiens de  Race. Ces genea logies  do iven t  accuser  
les de ta i ls  co n ce rn an t  auss i  b ien  le p e re  que la 
m e re  du  chien  a enregistrer .

3. P o u r  in sc r i re  sur  le G rand  L ivre  Genealogique  
Po lo n a is  le chien,  p rovenaj i t  des p a re n t s  en reg is t res  
d a n s  le l ivre  genea log ique  de 1'Union P o lona ise  des 
E leveurs  des Chiens de  Race, il suffit  de p re sen t  
le cer t if icat  d o r ig in e  du peti t,  d re sse  p a r  l 'e leveur  
(possesseur de la chienne).

4. Le possesseur  de la ch ienne  en reg is t ree  dans  
le G ran d 'L iv re  G enealog ique  Po lo n a is  doit  f a ire  rap- 
p o r t  sur les accouplem ents ,  en p re se n ta n t  les car tes  
d ‘accoupIem ent cer t if iees  p ad  le possesseur  du  repro-  
duc teur ,  et de r a p p o r te r  le re su l ta t  de la  portee ,  p our  
en reg is t re r  ces d o n n e es  sur le L ivre  Genealogique .

5. Les chiens in sc r i ts  sur le L ivre  Genealogique 
Po lo n a is  reęo iven t  le No. d 'en reg is t rem en l  avec la
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le t t re  <lu Livre  et l a n n e e  d e n re g i s t r e m e n t .  Aux pos- 
sesseurs des ch iens  est de liy re  l ’ex tra i t  du  G ra n d ’ 
Livre Genealogique.

(i. Les ch iens  im p o r le s ,  ou tre  le n u m e ro  d 'enre-  
g is trem ent du  G ra n d ’L ivre  Genealog ique  Polonais ,  
peuvent g a rd er  le n u m ero  du  G ran d 'L iv re  Genealo- 
gique de l ‘un io n  cynologique  e t ra n g e re ,  qui est auto- 
r isee  a de l iv rer  les ex tra i ts  des genea log ies  des chiens 
de race.

7. Les genea logies  c o n s ta tan t  l 'o rig ine  du chien 
et sa race ,  doivent  ind iquer:  a) race  du  chien, b) n o m  
du  ch ien  avec su rn o m  even tuel  de l 'elevage, c) son 
sexe, d) robe  et signes spec iaux  d u  chien, e) da te  
exacte  de la na is sance  du  chien, f) p r e n o m  et nom  
de fam ilie  de l ’e leveur et son adresse,  g) p r e n o m  el 
nom de familie  du  possesseur et son  adresse,  h) nom s 
des a n ce tre s  du  chien 1' ind ica tion  du livre genealogi-  
que, su r  lequel ils oni e te  insc r its  et des n u m e ro s  de 
leur enreg is trem ent,  resp .  des 110111 et des adresses  des 
eleycurs, ou des possesseurs  de ces chiens, en con-

se rv an t  l o r th o g rap h e  des noms, s'il  s 'ag issai t  de n o m s  
d 'o r ig ine  e trangere ,  i) de ta i ls  au  suje t  des p r ix  rem -  
p o r te s  p a r  le chien  aux exposi tions et aux  concours  
de 1'u til ite .

8. Apres 1’in sc r ip t ion  du ch ien  d e c la re  sur  le 
G ran d 'L iv re  Genealogique, le possesseur d u  ch ien  
reęoit  de  re to u r  la genea logie  envoye en original,  
a ins i  que d a u t r e s  docum en ts  co n ce rn an t  le chien  
respectif .

9. La p e rso n n e  qui dec lare  le chien p our  le fa ire  
insc r ire  sur  le G ran d ’L iv re  G enealog ique  Polonais ,  
do i t  envoyer,  ou tre  les de ta i ls  m en t io n n es  d a n s  le 
§ 7, 2 p h o to g rap h ies  p rises du  ch ie n  debout  de p rof i l  
( form at pas plus g ra n d  que 7 X 9  cm.).

10 . D ans  le cas ou l 'on  consta te  que les don- 
nees  co n ce rn an t  le ch ien  d e c la re  au  G rand 'L iv re  
Genealogique, ne  sonl  pas  basees  su r  la ver ite ,  l'Admi- 
n i s t ra t io n  de 1'Association Po lona ise  des E leveurs  des 
Chiens de Race peut ra y e r  ce ch ien  d u  G rand 'L iv re  
Genealogique.

DAS I! I X. LEM E M  DES POLNISCHEN STAMMBU- 

CHES FUER RASSENHUNDE.

I.
DAS Z1EL UND D IE  AUFGAREN DES PO LN ISC H EN  

STAMMBUCHES F U R  RASiSENHUNDE.

1 . Der Po ln ische  K yn o lo g en v erb an d  f i ih r t  „ P o l ­
ski] Księgę R o dow odow ą  Psów  R aso w y ch "  (das „ P o l ­
nische S tan im buch  der  ra ss in g en  H unde" ,  resp. das 
„Poln ische  Stamimbuch des R assenhunde")  au f  G rund 
des § 5, Pos. g., des V erbandss ta tu tes .

2. Po ln isches  S tanim buch der  R assen h u n d e  b a t  
zurn Zwecke, die Eyidenz  d e r  A bs tam m ung  der  R as­
sen h u n d e  in Po len  zu f i ihren .

3. Po ln isch es  S tan im buch  der  R assen h u n d e  ist 
ein  Doikiument der  A bs tam m ung  fu r  inli indische u n d  
im por t ie r te  R assenhunde ,  die in dasselbe  einregist- 
r ie r t  s ind  und  isl m it jen e n  Sta ium biichern  gleicli- 
bedeutend,  die durcli  dazu  berech tig te  kynologische  
O rg an isa t io n en  im Auslande gefiihrt  werden.

4. Die im Po ln isch en  S tam m buche  der  R assen ­
hunde  a n g esam n el ten  M ater ia l ien  k ó n n en  du rch  den  
Po ln ischen  K yno logenverband ,  zwecks a llgem einer  
B e k an n tm ac h u n g  iiber d en  Z u ch ts tan d  der  R assen ­
h u n d e  u n d  dessen Aufschw ung in Polen, im D ruck  
herausgegeben  w erden .

o. Das Po ln ische  S ta m m b u c h  der  R assen h u n d e  
besteh t  ans  e inzelnen  B an d ern ,  in  denen  die Staninie 
(S tamm blatter)  der  e inzelnen H unde  - Hassem und  — 
Abarten  gefiihrt  sind.

6. P a ra l le l  m it  dem Po ln isch en  S tam m buche  der  
R assen h u n d e  f i ih r t  m a n  „Księgę W s tę p n ą  Psów  R a ­
sow ych"  („Das E in t r i t t sb u c h  fi ir  R assenhunde")  in 
welches d ie jen igen  l lu n d e ,  die keine S tam m b la t te r  
besitzen, im  Fests te llungsfa l le  i h re r  Rassigke it  u n d  
ho h e r  S tan d ar tk las se  d u rc h  die E x p er te  a u f  d en  all- 
genie inen In landsauss te l lungen ,  e inge tragen  sein k ó n ­

nen. (Im Falle , w en n  sie den I, oder  den 11 P re is  
e rh a l te n ) .

7. In  „Das E in t r i t t sb u c h "  k ó n n en  au ch  R a ssen ­
h u n d e  e inge tragen  werden,  iiber weldhe schrif t l iche  
B es ta t igungen  seitens der  m assgebenden  Kynologen- 
yereime fehlen, d e reń  Abstamimiung u n d  Rassigkeit  
ab e r  du rch  die Besitzer der A hnen  derse lben  fest-  
gestellt  se in kónn en .

8. Ausser dem  Po ln isch en  S tam m b u ch e  der  R a s ­
senhunde  f i ihrt  m an :

a) das  a lph ab e t isch e  Inha ltsve rze ichn is  der in 
das  P o ln ische  Stamimbuch der  R assen h u n d e  
e inge tragenen  Hunde ,  das  nach  den e inzelnen 
Rassen geordnet  ist u n d  die Adressen  der  
H u n d c in h ab e r  e n th a l t ;

b) das  Verze ichnis  der  e in reg is t r ie r ten  in land i-  
schen R assenhundezuch te  u n d  d e reń  Beina- 
m en;

c) die D okum en te  zu den  e in g e t rag en en  S tam m - 
b la t te rn ,  u n d  zwar:  H i in d in n e n d e ck k a r te n ,  
W elpenw urfm eldungen ,  W elpengnundb la t te r ,  
Kopien d e r  aus lan d isch en  S tam m bla t te r ,  H u n -  
deph o to g rap h ien ,  ld en t i ta t sb es ta t ig u n g en  fiir 
die d o r t  e inge tragenen  H i in d in n en  u n d  an- 
dere;

d) die Reglemente  u n d  Beschli isse des P o ln ischen  
Kynologen  - Verbandes,  die die F i ih ru n g  der  
S ta m m b la t te r  der  R assen h u n d e  anbetre f fen ;

e) die Verze ichnisse  d e r  auf  den In landsaus -  
stc llungen u n d  G ebrauchsbew erbungen  pra-  
m iie r ten  Hunde;

1) die d u rc h  den  P o ln isch en  K yn o lo g en v erb an d  
a n e rk a n n te n  R assenkennze ichen  fiir  die ein- 
zelnen H underassen ;

9. Das Poln ische  Stamimbuch der R assen h u n d e  
w ird  du rch  e ine  d a zu  du rch  den Po ln isch en  Kynolo- 
g e n v erb an d  bevollm achtig te  P e rso n  gefiihrt.

10. Das Po ln ische  S tam m b u ch  der R assen h u n d e  
erliegl im  Biiro des Po ln isch en  Kynologenyerbandes .
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IiINTRAGUNGSW EI.SE D ER H O NDĘ IN DAS POL- 
NISCHE STAMMBUCH DER R AS SE N H U N D E.

1. In das P o ln isch e  S tam buch  de r R assen h u n d e  
tra g t m an  a llc  ra ssig en  H un d e  ein, d e reń  R assen, ani 
G rund  de r d u rch  k y no log ische  V ereine angenom m e- 
n e n  S tan d artb es tim m u n g en , a n e rk a n n i w urden .

2 . In  d as P o ln isch e  S tam m buch  trag t m a n  die 
R asesnhunde , d ie ach t L eb en sm o n ate  b een d e t haben , 
aut' G rund  d e r g lau b w iird ig en  S ta m m b la tte r  de r aus- 
lan d isch en  o d er in la n d isc h en  V ereine, d ie d u rch  den 
P o ln isch en  K yno lo g en v erb an d  a n e rk a n n t w urden , ein. 
D iese S ta m m b la tte r  so llen , sow ohl h in s ich tlic h  de r 
M utters, —  w ie auch de r V aters - Seite des angem el- 
d e te n  H undes, ausgefiillt sein.

li. Zur E in trag u n g  in  das P o ln isch e  S tam m buch  
eines H undes, d e r to n  den  E lte rn  stam m t, die in das 
S tam m buch  des P o ln ischen  K yno lo g en v erb an d es be- 
re its  e in g e trag en  w urd en , geniig t d ie V orw eisung des 
du rch  den  Z u ch ter (H u n d in in h ab er) ausgefo lg ten  
A b stam m ungszeugn isses des W elpen .

4. D er In h a b e r  de r H iind in , d ie in d as Po ln ische  
S tam m b u ch  e in g e trag en  w urde, so li d ie D eckak ten  
(B egattungen) m it d en  d u rc h  den  In h ab er des R epro- 
d u k teu rs  (D eckruden) bestiitig ten  D eckak ten , sow ie die 
W urfserg eb n isse , zw ecks E in tra g u n g  d ieser D a ten  in 
das S tam m buch , an m elden .

5. Die in das P o ln isch e  S tam m buch  einge trage- 
nen H unde e rh a lte n  eine R eg is trie ru n g sn u m m er 
m it 11infugung des R udhstabes des S tam m b u ch es u n d  
des R eg is tr ie ru n g sjah re s . D en H u n d e in h ab e rn  lo lg t 
m an  den  A uszug an s dem  S tam m buche  (das S tam m - 
b la tt. resp . die S tam tafel) aus.

(i. Im p o rth u n d e  k o n n en , a u sse r d e r R egistrie- 
rungsnum im er des P o ln isch en  S tam m buches, die

II.

POLISH PEDIGREE - BOOK REGULATIONS OF 
THOROUGHBRED DOGS.

I.
T H E  AIM AND T H E  TASKS OU T H E  PO LISH  
PE D IG R E E  - BOOK O F TH O RO U G H BRED  DOGS.

1 . T h e  P o lish  T h o ro u g h b red  D o g sB ree d ers  
A sso c ia tio n  keeps the  „P o lsk a  Księga R odow odow a 
Psów  R asow ych" (Po lish  P ed ig ree-book  for T h o ­
ro u g h b red  Dogs) acco rd in g  to P a r. 5 item  g of the 
A sso c ia tio n s  S ta tu tes.

2. T h e  airn of th e  P o lish  P ed ig ree  - Book of 
T h o ro u g h b red  Dogs is to keep the  re co rd  o f th e  
■descent o f th o ro u g h b re d  dogs in P o land .

3. T h e  P o lish  P ed ig ree  - B ook of T h o ro u g h b red  
Dogs is a docu m en t o f the  descen t of P o lish  th o ro u g h ­
b red  dogs, as well as o f th e  dogs im p o rted  an d  regist- 
e red  in  th is  boo k  a n d  is ta n ta m o u n t w ith  the  pedig- 
ree-boaks 'kept by fo reigh  cyno log ical o rg a n iz a tio n s  
en titled  to do so.

4. T he m a te ria ł  co llected  in th e  Polish  Pedigree- 
Book of T h o ro u g h b red  Dogs can  be p ub lished  in 
p r in t by th e  P o lish  T h o ro u g h b red  D o g sB ree d e rs  
A ssocia tion  in o rd e r to a cq u a in t one a n d  a ll w ith  the 
State a n d  th e  developm en t of the b reed in g  of th o ­
ro u g h b red  dogs in P o lan d .

S tan im b u ch n u m m er des zu r A usfolgung d e r .Stam m ­
b la tte r  fu r R assen h u n d e  b e rec h tig ten  au s lan d isch en  
K yno lg en rere in es, b eh alten .

7. Die d ie A bstam m ung  des H undes und seine 
R assigke it b esta tig en d en  S ta m m b la tte r  so llen  en th a l- 
ten : a) die R asse des H undes, b) d en  N am en (Ruf) 
des H undes m it ev en tu eller H inzufugung  des B eina- 
m ens de r Z uch t (afix), c) das G eschlecht,
d) d ie F a rb ę  u n d  b eso n d ere  A bzeichen des H undes.
e) g en au es G eb u rtsd a tu m  des H undes, f) den  T o r­
ii ud Zu - N am en  des Z iich ters u n d  seine A dresse,
g) d e n  Vor- und Zu- N am en des In h ab ers  und seine 
A dresse, h) d ie N am en d e r A hnen des H undes, m it 
A ngabe, in w elches S tam m buch  d ieselben  e in g e tra ­
gen w u rd en  und  ih re r  R eg is trie ru n g sn u m m er, resp . 
■mit Angabe d e r N am en und A dressen  de r Z uchter. 
o d er de r In h a b e r  d ieser H unde, m it B eh altu n g  der 
O rth o g rap h ie  d e r B enennungen , w enn d ieselben  in 
frem d en  S prach en  lau te ten , i) d ie D aten  b e tre ffs  de r 
d u rch  den H und a u f  den A usstellungen u n d  Ge 
b ra u ch sb e w e rb u n g en  e rh a lte n e n  P ram ien . (P re isem .

S. N ach E in tra g u n g  des angem eldeteri H undes
in d as S tam m buch , e rh a lt de r I łu n d e in h a b e r  das Ori-
g in a ls ta m m b la tt u n d  a n d ere  Dokuimente, die den 
b e tre ffen d en  H u n d  anbelan g en , zuriick.

1). Der A nm elder des H undes zum  P o ln isch en  
S tam m buch  soli, a u sse r den  im § 7 b esp ro c lien en  D a­
ten, no ch  2 P h o to g ra p h ie n  des H undes, in s te h en d e r 
S tellung, vom  P ro fil au fg en o m m en  ( im -n ic h t grosse- 
ren  F o rm a te , ais 7 X 1 *  cm.) e in sen d en .

10. Im  F a lle  de r F e s ts te llu n g  de r U n w ah rftig k e it 
d e r D a ten  b e tre ffs  des zum  P o ln isch en  Stam im buche 
an g em eld e ten  H undes, k a n n  d ie V erw altung  des P o l­
n isch en  K yno lo g en v erb an d es e in en  so lchen  H u n d  aus 
dem  S tam m buche  au ss tre ich en .

5. T he P o lish  P ed ig ree-book  of T h o ro u g h b red  
Dogs co n sis ts  o f se p a ra te  volum es in  w h ich  a re  kept 
th e  p ed ig rees o f p a r tic u la r  can in e  races  a n d  yarie ties.

0. A long w ith  th e  P o lish  P ed ig ree  - Book of 
T h o ro u g h b red  Dogs a n  „K sięga W stęp n a  Psów  R aso ­
w ych" (In tro d u c to ry  B ook of T h o ro u g h b red  Dogs) is 
k ep t in w hich  dogs can  be in sc rib ed  if  th e ir  rac in ess  
a n d  a  h igh  s ta n d a rd  class h as  been a sc e rta in e d  by 
exp erts  on  all - co u n try  e x h ib itio n s  (P rov id ing  I or 
II p rize  h as  been  o b ta in ed ).

7. In th e  In tro d u c to ry  B ok th e  dogs can  also  
be en te red  w hich  d escen t h as no t been  ce rtified  in 
w ritin g  by co m p eten t cyno log ical assoc ia tio n s, but 
sam e can  be c o n firm ed  by th e  ow n ers  o f th e ir  anc- 
esto rs.

8. B esides, a long  w ith the  P o lish  Pedigree- 
Book of T h o ro u g h b red  Dogs follow irig reg is te rs  a re  
k ep t:

a) an  index  of dogs en te red  in lo  th e  Polish  
P ed ig ree  - Book of T h o ro u g h b red  Dogs m ade 
up acco rd in g  to p a r tic u la r  races a n d  in d ica tin g  
th e  ad d resses of th e ir  ow ners,

b) a  list o f reg is te red  P o lish  b reed in g s of th o ­
ro u g h b red  dogs an d  th e ir  su rnam es,
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c) do cu m en ts fo r ped ig rees e n te red : cover-cards 
ot' th e  b itches, reg is te rs  o f w helps - b ir th , 
c e rtif ic a tes  fo r whelps, copies of fo reign  pcd- 
igrees, p h o to g rap h s  of dogs, id en tity  c e rtif ic a ­
tes o f b itches e n te red  in to  the ped igree  etc,

d) reg u la tio n s  and  reso lu tio n s o f the Polislr 
A ssoc ia tion  of T h o ro u g h b red  D o g sB reed ers  
reg ard in g  th e  k eep ing  of ped ig rees o f th o ro u g h - 
b re d  dogs,

e) a list o f dogs p rized  on P o lish  ex h ib itions and 
in com ipetitions o f th e ir  usefu lness,

f) th e  s ta n d a r ts  o f p a r ticu la r  races of dogs, 
aoknow ledged  by the  P o lish  T h o ro u g h b red  
Dogs’B reeders A ssociation .

9. T he P o lish  P ed ig ree  - Book of T h o ro u g h b red  
Dogs is kepi by a  p e rso n  a u th o rise d  by tlie B oard  
o f  th e  Po lish  A ssociation  of T h o ro u g h b red  D ogs’ 
B reeders.

10. T he Polisli P ed ig ree  - Book of T h o ro u g h ­
bred  Dogs is kep i in the O ffice of the  P o lish  T h o ­
ro u g h b red  D o g sB ree d ers  A ssocia tion .

II.
TH E  W  A Y O F ENTERLNG DOGS INTO T H E  PO LISH 

PE D IG R EE  - BOOK O F THORO UGH BRED DOGS.

1. In to  the P o lish  P ed ig ree  - B ook of T h o ro u g h ­
bred  Dogs the  dogs a re  e n te red  w hich races a re  
aoknow ledged  on the g ro u n d s of s ta n d a rd s  approved  
by th e  cyno log ical assoc ia tio n s.

2. Into the  P o lish  Ped igree  - B ook of T h o ro u g h ­
b red  Dogs the  dogs a re  e n te red  a f te r  h av ing  exceeded 
S m o n th s  of th e ir life, on  g ro u n d s o f re liab le  p ed ig ­
rees o f fo re ig n  an d  Po lish  a sso c ia tio n s aoknow ledged 
by the  Po lish  T h o ro u g h b red  D ogs’B reeders A ssocia­
tion. T h e  sa id  ped ig rees m ust be filled  up on the 
d a m ’s as well as on the  s ire ’s side.

3. F o r  e n te r in g  a dog, descen d in g  fro m  p a ren ts  
in sc rib ed  in to  tihe ped ig ree  - book  of the Polish 
T h o ro u g h b red  D o g sB ree d ers  A ssociation , in to  the 
P o lish  Ped ig ree  - Book it is su ffic ien t th a t th e  bree- 
de r (ow ner of the  b ith) p re sen ts  a  c e rtif ic a te  of des- 
oent of the  w help.

4. T he o w ner of the  b illi e n te red  in to  th e  Polish  
Ped ig ree  Book m ust re p o rt the coverings a n d  p resen t 
tlhe cover - c ard s ce rtified  by the ow ner o f the  sire. 
as w ell as re p o rt  th e  re su lt o f the b ir th  in o rd e r to 
in scribe  th is  d a ta s  in to  the  ped igree  - book.

5. T he dogs en te red  in to  tlie  P o lish  Pedigree- 
B ok gel a re g is tra tio n  nun iber w ith  a  le tte r o f tlie 
Book an d  the  re g is tra tio n  year. A sta fem en t o f the  
Ped igree  - Book is h a n d ed  over to the  d o g ’s ow ners.

6. Im p o rted  dogs can, besides the  re g is tra tio n  
nu n ib er o f th e  Po lish  Pedigree - Book, te ta in  the 
nu n ib er of the  Ped ig ree  - Book of a  fo re ig n  cy ­
nolog ical a sso c ia tio n , e n titled  to issue s la tem en ls  of 
ped igrees o f th o ro u g h b red  dogs.

7. T he ped igrees co n firm in g  the descen t a n d  the  
raciu ess  of th e  dog m ust co n ta in : a) the race  o f the  
dog, b) the n an ie  o f th e  dog an d  if necessa ry  the  su r- 
nam e of th e  breed ing , c) tlie sex, d) the  co lou r an d  cha- 
ra c te r is tic  sigs of the  dog, e) the exac t b ir th  da te  of the  
dog, f) the n am e an d  the  C h ris tian  narne as well as 
the ad d ress  o f the  b reed er, g) the nam e a n d  the 
ad d ress  of th e  ow ner, h) th e  nam es of the dog’s an- 
ceslo rs w ith tlie in d ica tio n , in w liat ped igree  - book 
they  w ere en te red , th e ir  re g is tra tio n  n u m b ers  o r tlie 
nam es an d  ad d resses o f b reed e rs  o r ow ners o f the  
said  dog, spe lling  o rig in a lly  the  fo reign  d en o m in a tio n s, 
d a ta s  reg ard in g  the p rizes o b ta in e d  by tlie dog 011 
ex h ib itio n s and in com p etitio n s o f usefu lness.

8. A fter th e  dog bas been  e n te red  in to  the  
P ed ig ree  - Book, th e  ow ner of th e  dog gets back the 
ped ig ree  in  o rig in a l as well os o th e r  d ocum en ts 
reg ard in g  dog in ąu estio n .

9. T he p e rso n  p re sen tin g  a dog to be en te red  
in to  th e  Po lish  Ped igree  B ook ouglit to send  a p a r t  
from  the d a ta s  in en tioncd  in P ar. 7, Iwo p h o to g rap h s  
rep re se n tin g  the dog in a stan d im ; positio n  fro m  the 
pro file  d in iension  n o t larg  er th a n  7 X 9  cm.

10. S liould th e  d a ta s  co n ce rn in g  th e  dog p resen - 
led  to be e n te red  in to  the  Po lish  Ped igree  - Book be 
p ro v ed  un tru e , the  B oard  of the  P o lish  T h o ro u g h ­
b red  D ogs 'B rcders A ssociation  bas th e  riglit to s trik e  
of such dog of th e  P ed ig ree  - B ook.

Zarząd P olskiego Związku H odow ców  P sów  R asow ych.

M aurycy  T r y b u h k i  —  Prezes.
K onrad  A n toszew sk i  —  wiceprezes.
Sylw ester  S tachiewicz  —  sekretarz.
Członkowie Zarządu: T atjana  Zarzecka,

Antoni Kalicki, S tanisław S topczyk ,  E ugen jusz  
Stuerm er .

Komisja R ew izyjna  Pol. Zw. Hod. Ps. R a ­
sowych: Jan  Z ienkow sk i ,  Józe f  A n toszew ski,  
Hipolit W ohl.

P rz y  Pol. Zw. Hod. Psów  Rasowych istnie­
je Sekc ja  Hodow.li Psa M yśliwskiego,  k tó ra  
za jm u je  się zagadnieniam i podniesienia ho d o ­
wli psa  myśliwskiego. Sekcja  organizu je  je ­
sienne p ró b y  polowe dla wyżłów.

Do Sekcji należą nas tępu jący  członkowie 
Zw iązku: K. Antoszewski, B. Milewski, J. Zien- 
kowski, A. Kalicki, J. Babiński, Eug. Stuerm er, 
Em il S tuerm er, W . Bąltierowski, M. H erm a- 
nowski, A. Podkow iński, K. M arynowski, J. 
Szklarczyk, H. W ohl,  W . Łosakiewicz, W . 
Klimpel, W ł. Gajkowski, .1. Kulesza, Dr. K. 
Po lkow sk i.

L is ta  członków  Pol. Z w. H od. Psów  R asow ych: 
M. T rybu lsk i, W arszaw a . M ochnackiego 17; St. Stop- 
czyk, Dom . K alinow iec p. Ż abieniec, .1. D em ant W a r ­
szaw a —■ B abice; .1. Z ienkow ski, Nowe M iasto n /P .; 
K. A ntoszew ski, W arszaw a  ul. N aruszew icza (i; J .  A nto­
szew ski, W arsz a w a  ul. P u ław sk a  107; J .  B ab ińsk i, K o­
m orów  p. P ruszków ; Eug. S tuerm er, W arszaw a  ul. Bel- 
w ederska  2; T a tja n a  Z arzecka, W arszaw a  ul. Szope-
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na  15; W ł. S trzyżew ski, K raszew ice pow . W ieluń ; 
H. W ohl, W arsz a w a  ul. R akow iecka  59a; W . B akie- 
row ski, O tloczyn ; Dr. M. Ł abędź, W arszaw a  ul. Ż u ra ­
w ia 24; M. H ern ianow sk i, K oniorów  p. P ru szk ó w , E m il 
S tuerm er, W arszaw a  ul. C hełm ska 40; M. C zaplińska , 
W arszaw a , ul. N ow y Św iat 20; .1. G łażew ski, W a rsz a ­
wa ul. P a ń sk a  110; M. K liecham er, K alisz ul. K ościu­
szki 11; A. P odkow ińsk i, W arszaw a  pl. K azim ierza  7; 
K. M arynow ski, W a rsz a w a  ul. K aro lk o w a  40; W . K lim- 
pel, W a rsz a w a  Jak u b o w sk a  4; E. H om besch , Z ielenica, 
]i. Z ie lona  k /iN adw órny; W . Z ajączow sk i, P ińsk , ul. 
K ra jew sk ieg o  10 1 ; .1. Slaboszew icz, m aj. O strow iec,
p. W o ło m in ; E . P acy n a , C h o jn ó w  p. P iaseczn o ; J . Da- 
daczyńsk i, R ydułtow y pow. R ybn ik ; St. Stachiew icz, 
W arsz a w a  ul. N ow y Św iat 57; W . Ł osak iew icz, L u­
b lin  ul. K ró lew sk a  (i; A. Szczepańska, W arszaw a  ul. 
G rzybow ska 70; A. B enislaw ska, W arsz a w a  ul. R o zb ra t 
.'14: S. K laja , W ło d aw a  30 p. a. p.; S. M eledyn, W a r ­

szaw a — P ra g a  ul. N ieśw ieska  35; O. R osenzw eig, W y ­
soka (Cem entow nia) p. Ł azy; M. Reibe, N ow aw ieś 
p. D ąb ro w a  k /M ogilna; S. Szcześniew ski, Św idnik  
k /L u b lin a ; M. R. H r. T arn o w sk a , Z ak lików  (woj. L u ­
belsk ie); B. Staszew ski, W arsz a w a  ul. W o lsk a  2 1 ; 
.1. S zk larczyk , W arsz a w a  ul. S trzelecka  44; N. M agie- 
ro w a , Sw arzędz k /P o z n a n ia  ul. D w orcow a 9a; B. M i­
lew ski. W arsz a w a  ul. L eszno 105; K. P o lkow ski, W a r ­
szaw a ul. O k rężn a  28; O. W ieczorek , P ozn ań  ul. L i­
b e lta  12 ; G. Syropow a, W arsz a w a  F iltro w a  83;
A. b luszczow a. W arsz a w a  ul. P ro m e n a d a  21; Inż. 
W . Schón, M aszyce p. O jców ; K. Skw ierezyńsk i, Nie- 
żychow o p. B iałośliw ie; .1. K nappe  - M aszew ska, W a r ­
szaw a ul. H oża  37; W . G ajkow ski, W arsz a w a  ul. Sw. 
W in cen tego  83; J . K alinow ski, W arsz a w a  ul. B ra ck a  
10; W . Ignacius, W arszaw a  ul. K red y to w a  9;
H. C h rzanow ska, W a rsz a w a  ul. W ierzb o w a  0; J. K u­
lesza, W arsz a w a  ul. N iecała  1.

Klub Kynologów w Toruniu
Po  dość d ług ich  p ra c a c h  p rz y g o to w a w ­

czych K o m ite tu  o rg an izacy jn eg o ,  w sk ład  k tó ­
rego w chodzil i  pp. Dr. E. Scliwartz , Dr. St. 
J a k u b o w sk i ,  Insp. FI. D ab ińsk i ,  R. O dejew sk i 
i T. Żydowicz, zw ołano  na  dzień  20 czerw ca  
1934 r. z eb ran ie  o rg an izacy jn e ,  ce lem  za łoże­
nia  s to w arzy szen ia  h o d o w có w  i m iłośn ików  
p só w  ra so w y c h  pod  n a z w ą  „K lub  K yno lo ­
gów " w T o ru n iu .

S ta tu t  K lu b u  zosta ł  p rzez  W ład ze  z a ­
tw ie rdzony .  Założony  K lub  dążyć  będzie  prze- 
d ew szys tk iem  do zo rg a n iz o w a n ia  h o d o w có w  
i m iło śn ik ó w  psów  ra so w y ch ,  sze rzen ia  z a ­
sad r a c jo n a ln e j  hod o w li  psów  i ich  t r e su ry  
do celów o b ro n n y c h ,  po low yeh , sa n i ta rn y c h ,  
r a tu n k o w y c h ,  p o l icy jn y ch  i t. p. 2) K lub s ta ­
ra ć  się będzie  o re je s t ro w a n ie  psów  ra s o ­
w ych . 3) w ygłaszać  r e fe ra ty  o hodow li ,  w y ­
ch o w an iu ,  p ie lęgnacji ,  żyw ieniu , tresu rze .  
4) u rz ą d z a n ie  w ys taw , p o k azó w  p r o p a g a n d o ­
w ych  w ycieczek  i t. d. 5) u rz ą d z a n ie  k u rsó w  
tre su ry  z p rzep iso w em i eg zam in am i.  6) u d z ie ­
lanie p o ra d  p rz y  k u p n ie  i sp rzed aży  psów , 
zachęcan ie  cz łonków  w  celu zdobycia  w y ­
szkolen ia  sędziow skiego, udz ie lan ie  dyp lo ­
m ó w  i n a g ró d  za r a c jo n a ln ą  hodow lę  i t r e s u ­
rę, a b o n o w a n ie  p ism  kyn o lo g iczn y ch  k r a j o ­
w ych  i zag ran iczn y ch ,  k u p n o  p o d rę c z n ik ó w  
fa ch o w y ch  i l. p.

W  r o k u  1934 K lub p rz e p ro w a d z i ł  we w ła s ­
n y m  zakres ie  w czasie od 25 czerw ca  do 8 l i ­
s topada  p ie rw szy  w s tę p n y  k u r s  t r e s u r y  pod 
k ie ro w n ic tw e m  obecnego k ie ro w n ik a  t re su ry  
p. St. B ia łow ąsa . T re s u ry  o d b yw ały  się 3 r a ­
zy tygodn iow o , około  jed n e j  godz iny  j e d n o ­
razow o.

E g z a m in  odby ł się 8 l is to p ad a  p rz e d  k o ­
m is ją  w sk ładz ie  pp. S ta ro s ty  G rodzkiego  R o ­

gowskiego, Kom. P. P. G łuchow skiego , Insp. 
D abińsk iego , Dra. S chw arza , S zw ankow skie-  
go i P ry lińsk iego .

O b ecn y  Z a rząd  K lubu  w y b ra n y  n a  z e b ra ­
n iu  w a ln e m  w  d n iu  9.1.35 r. p rz e d s ta w ia  się 
n a s tęp u jąco :  P rezes  —  D o k tó r  E u g e n ju sz
S chw artz ,  zast. p rezesa  —  S tan is ław  T y rc h a n ,  
se k re ta rz  —  T adeusz  Żydowicz, zast. s e k re ta ­
rza  —  R. O dejew sk i,  sk a rb n ik  —  ,1. Żabińsk i, 
zast. sk a rb n ik a  —  A. K urow sk i,  k ie ro w n ik  
hod o w li  —  Insp. F. D ab ińsk i,  zast. k i e ro w n i­
k a  hodow li  —  A. S taehow sld , k ie ro w n ik  t r e ­
su ry  —  St. B ia łow ąs, zast. k ie ro w n ik a  t r e s u ­
ry  —  J. S zw ankow ski.  K o m is ja  re w iz y jn a :  
L. B arczyńsk i ,  Z. H o zakow sk i,  T. P ry l iń sk i .  
Sąd  h o n o ro w y :  Dyr. W . D ykier, Dr. St. J a ­
k ubow sk i,  St. Zieleziński.

Na sk u te k  s ta r a ń  K lubu  zezw olono  r ó w ­
nież o sobom  w o jsk o w y m  należeć  do K lubu.

W  k w ie tn iu  bież. ro k u  ro zpoczą ł  się now y  
k u rs  t r e s u ry  n a  now ym , d z ie rżaw io n y m  przez 
K lub teren ie .  K lubow y p lac  t r e s u ry  u rz ą d z o ­
n y  jes t  w ed ług  n o w o czesn y ch  w y m a g a ń  i p o ­
siada  trzy ro d z a je  skoczni, w ieże z d ra b in a m i ,  
ro w y  do sk o k u  w da l  i ł. p. T re s u ry  o d b y w a ­
ją  się cz tery  razy  tygodn iow o , u d z ia ł  b ierze  
około  20 psów. W  p ro g ra m ie  jest  też II w y ż ­
szy k u r s  t r e s u ry  dla p só w  już z a a w a n s o w a ­
nych.

Na sk u tek  spec ja ln y ch  s ta r a ń  K lubu  i ze­
zw olen ia  w ładz, k ie ro w n ik  t r e s u ry  oraz  za ­
s tępca  zwiedzili  szkołę t r e s u ry  psów  p o l ic y j ­
nych w  P o z n a n iu  o raz  Centr.  szkołę psów  
w o jsk o w y ch  w R em bertow ie , gdzie w ta je m n i ­
czyli się szczegółowo w p ro g ra m  tre su ry ,  tak ,  
że obecnie  t r e s u ra  od b y w a  się w ed ług  zasad  
j a k n a jb a rd z ie j  rac jo n a ln y ch .

W  u rz ą d z a n e j  we w rześn iu  w  G rudz iądzu  
P o m o rsk ie j  w ys taw ie  d ro b iu  i t. p. pod  nazw ą
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„Zielonego T y g o d n ia 1' k lu b  w eźm ie  czynny  
udział, o rg an izu jąc  w spóln ie  w y s taw ę  w zg lęd­
nie p o k azy  psów  ra so w y ch

P o z a te m  K lub  jes t  w toku  o rg an izo w an ia  
sekc ji  k lu b o w e j  w G rudziądzu .

Klub K ynologów  w T o ru n iu  jest o rg a n iz a ­
c ją  p o w ią z a n ą  o rg an izacy jn ie  z P o lsk im  
Zw. H o d o w có w  P só w  R asow ych  w W a r ­
szawie.

LISTA CZŁONKÓW KLUBU KYNOLOGÓW  
W  TOKUNIU

A ntoni A ngow ski, T o ru ń , ul. Szczytna 7. L udw ik  
B arczyńsk i, T o ru ń , ul. P ro s ta  8. S tan isław  B iałow ąs 
T o ruń , ul. Sukienn icza  II). K aro la  B ergerow a, T o ruń , 
ul. S ta ro m ie jsk i R ynek 5, 11. Ju l ja n  B orkow ski, Nowe 
(Pom orze), ul. K ościuszki t. W ac ław  B akierow ski, 
O ttoczyn, pow. T o ru ń . A. B orow ski, T o ru ń , ul. T a r ­
gow a 37. Dr. W ie ra  Beeli, T oruń , P o n ia to w sk ieg o  3. 
Inż. L u dom ił B utw iłow icz, T o ruń , K ochanow skiego  
1 — 1 . P o ru czn ik  W ład y sław  C hrzanow sk i, T o ruń , 
M ickiew icza 48. Ppłk . S tan is ław  C ym erm an, T oruń , 
Jag ie llo ń sk a  3. W acław  D ykier, D yr. P om o rsk ie j Izby 
R olniczej, C h ro b reg o  31/33. F lo re n ty n  B ab ińsk i, T o ­
ru ń . Słow ackiego 71 m. 6. W ik to r D rożyńsk i, Gajewo, 
poczla Nowe, pow. Świecie, Pom orze. F ran c iszek  Dzię- 
g ielew ski, T o ru ń , ul. Ż eg larska  15. iProf. Dr. T adeusz 
D ubiecki, T o ruń , M ickiew icza 19 m. 132. A rch itek t 
J a n  D om ańsk i, T o ru ń , S zeroka  37 m. 1. A. F re in in g  
jr., T o ru ń , ul. P o d m u rn a . Dr. m ed. A rno ld  Felicki, 
T o ru ń , M ickiew icza 102. O scar F ib iger, T o ru ń , ul. 
G ru d z iąd zk a  37. Ja n  Gaca. T o ru ń , ul. Ł az ien n a  12. 
D r. M ieczysław  G rabow iecki, T o ru ń , ul. M ickiew icza 
18. M ieczysław  G onczerzew icz, T o ruń , ul. S zeroka 19. 
M arja  G uzińska, T o ruń , ul. S łow ackiego 53. Ł u cja  
G ehrke, T o ru ń , K rasińsk iego  79. H en ry k  H offm ann , 
T o ru ń , ul. P iek ary . Z ygm unt H ozakow ski, T oruń , 
M ostow a 12. C ecylja  H a ład u d z ian k a , T o ru ń , ul. Szczy t­
n a  14. D r. S te fan  Jak u b o w sk i, T o ruń , Małe G arb ary  
2 m. (i. B e rn a rd  Jauigsch, P od g ó rz  k. T o ru n ia , ul. Gen. 
H a lle ra  11. E w ald  v. Kries, Sławkow7o, poczta  O stasze­
wo, pow . T o ru ń . Jó ze f K rzep to ń , T o ruń , p rzy  Rzeź-

, ,Alto v. H e len e n ąu e l le "  (B-1-57). H odow la  
d o b e rm a n p in c z e ró w  „O gród  k lasz to rny"  J.  
B o rkow sk iego  w N ow em  n /W .  (Pomorze).

ni 23. F ry d e ry k  Kolbe, T o ru ń , ul. K ubicka 44/46. J ó ­
zef K opczyński, T o ru ń , ul. Sobieskiego 52. A ndrzej 
K urow ski, T o ru ń , F o sa  S ta ro m ie jsk a  12 m. 2. P u ł­
kow n ik o w a  Z o fja  K uźm ińska, T o ru ń , B ydgoska 10.

Dr. K o rtha ls , lek. vet., Podgórz  k. T o ru n ia , ul. P a r ­
kowa. P o ru czn ik  B e rn a rd  K rupa, T o ru ń , ul. K lono- 
w icza 33. B e rn a rd  K rausew icz, T o ruń , Szosa C h e ł­
m ińska 74. Z ygm unt L ipow ski, T o ru ń , M ickiew icza 62. 
F ran c iszek  L aks, T o ru ń , ul. M ickiew icza 90. Ja ro m ila  
Ł u k iń sk a, T o ruń , ul. M ickiew icza 109 m. 8. D r. M ar­
celi Łukow icz, T o ruń , Św. K a tarzy n y  10. de M om biela, 
Sucem in, pow . S ta ro g ard . Je rzy  N echw illa, m aj. Źabi- 
ny, p. G ralew o. Jó ze f N ow ak, T o ruń , C hełm ińska  Szo­
sa 137. M ichał O lejn iczak , T o ru ń , M ostow a 2 —  4. 
R om an O dejew ski, C ierpice, pow. T o ru ń . T eo d o r P ry - 
liński, T o ruń , ul. Ż eg larska  26. G enera łow a A nna P ri- 
chow a, T o ru ń , B ydgoska 10. G enera ł R udolf P rich , T o ­
ruń, ul. B ydgow ska 10. Z. P an eck i, T o ru ń , P ia ­
stow ska 7. A nna P re ib iszow a, T o ru ń , B ydgoska 
96. E m il R óhr, T o ruń , M ostow a 22. Jó ze f Rei- 
inann. T o ru ń , K ró low ej Jadw ig i 20. R ym arsk i, T o ruń , 
M ostow a 8. Dr. E ugenjusz  Schw artz, T o ru ń , B ydgo­
ska 10. Jak ó b  Szw ankow ski, T o ru ń , N adbrzezie . A n­
to n i S tachow ski, D ębow ałąka, p. W ąb rzeźno , P o ­
m orze. D am azy  Schneider, T o ruń , G ru d z iąd zk a  55. 
S tan isław  T y rch an , T o ru ń , S zeroka 18. D yr. Je rzy  
W ohlfe il, T o ruń , C hełm ińska  21. A lojzy W oelk , T o ru ń , 
Ż eg larska 26. D row a. W agnerow a, T o ruń , B ydgoska. 
Jó z e f Żabiński, T o ru ń , C hełm ińska  15. S tefan  Ziele- 
ziński, K ończew ice, p. C hełm ża. F ra n c isze k  Z iegert, 
T o ru ń , B ydgoska 24. V. Z euner, T o ruń , ul. Ł az ien ­
na 28. T adeusz Żydowicz, T o ru ń ,JP o d m u rn a  61 m. 8.

Towarzystwo Hodowli psów 
myśliwskich

T ow arzystw o  Hodowli Psów  Myśliwskich 
m a  na celu podniesienie hodowli psa  m yśliw ­
skiego. T ow arzystw o w ym ienione od k ilku  lat 
bierze w spółudział w  organizow aniu  w ystaw  
psów rasow ych  w  W arszaw ie  oraz p rób  polo- 
wych, p rzyczyn ia jąc  się w ten  sposób do p o ­
g łębienia  p ra c y  n a d  psem  m y ś l iw sk im  a g łów ­
nie n ad  wyżłom  angielskim.

T ow arzystw o mieści się w W arszaw ie  przy 
ul. Nowy Świat Nr. 35 w lokalu Polskiego 
Z w iązku  Stow arzyszeń  Łowieckich.

Zarząd  T ow arzys tw a  sk łada  się z na s tęp u ­
jących  osób: W a len ty  Gorczyński  —  prezes; 
Z. T arnow sk i  —  skarbn ik ;  K. K am ieńsk i  — 
sekre tarz ; Dr. M. Ł abędź , B. P rzych o d źko ,  K. 
A n to sze w sk i , W. M oczulski  —  członkowie Z a­
rządu.

Poinłer Klub w Polsce
Poin te r  Klub w Polsce dąży  do rozw oju  h o ­

dowli p o in trów  angielskich i g rupu je  szereg 
hodow ców  psów tej rasy. Klub organ izu je  p ró ­
b y  polo we oraz field-trialsy dla wyżłów a n ­
gielskich. Klub mieści się w W arszaw ie  przy 
ul. Nowy Świat 35 w lokalu  Polskiego Związku 
S tow arzyszeń Łowieckich.

Z arząd  K lubu  sk łada  się z nasętpującycli 
osób: W a len ty  G orczyński  —  prezes; W . W at-
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son  —  sk a rb n ik ;  K. K a m ie ń sk i  —  sekre tarz ; skarb n ik ;  Ii. Friedensberg  —  sekre tarz ;  A. Bru-  
St. Czerski, B. P rzych o d źko ,  M. B ie law ski  —  dnick i  i L. Briesemeister  —  człon. Zarządu, 
członkowie Z arządu . Siedziba K lubu: W arszaway Nowy Świat 35.

P sia rn ia  „ S p len d o r"  w Z ie lonce  A. B rodn ick iego .

Klub settra angielskiego w polsce

K lub settra  angielskiego dąży do podniesie­
nia hodowli settrów  angielskich w Polsce d ro ­
gą o rganizow ania  p rób  polowych oraz tield- 
trialsów, w yznaczania  nagród  na w ystaw ach  
dla  settrów  angielskich i t. p.

Z arząd  K lubu jest  nas tępu jący :  Bazyli
P iz y c h o d ź k o  —  prezes; Dr. M. Ł a b ęd ź  —

Klub wyżła niemieckiego

Klub W y żła  Niemieckiego pow sta ł w roku 
ubieg łym  w W arszaw ie  i postaw ił sobie za za ­
danie podniesienie hodowli w yżłów  niem iec­
kich w k ie ru n k u  rozw oju  ich zalet uży tkow ych  
oraz s tandartow ych .

K lub się m ieści w W a rsz a w ie  p rzy  ul. N o­
wy Św iat 35.

Ocena psów
S p raw a  oceny psów  p o siada  d o n iosłe  znaczenie 

d la  postępu  i ro zw o ju  le j d z iedziny  hodow li. O cena 

psów  n ie  jes t zad an iem  łatw eni. Jest lo  sw ego ro d z a ju  

spec ja lność , k tó ra  w ym aga n ie ty lko  zna jo m o ści w ła ­

ściw ych cecli s ta n d a rto w y c h  psów  poszczególnych  ra s  

ale  rów nież  dużej w praw y  i w ro d zo n y ch  zdolności 

w tym  k ieru n k u . T ro sk ą  więc Po lsk . Z w iązku Hod. 

P sów  Ras. jest zg ru p o w an ie  osób, n a d a jąc y c h  się do 

czynności sęd z io w an ia  psów  na w ystaw ach  i k o n k u r­

sach  użytkow ości. T ro sk a  ta  w kró tce  zn a jd z ie  sw ój 

w y raz  w zo rg an izo w an iu  s ta łe j K om isji E k sp e rtó w  

P sów  p rzy  Zw iązku.

D o tychczas na  w ystaw ach  k o rz y stan o  z pom ocy 
z n an y ch  w tym  d zia le  spec ja lis tów .

W  dzia le  p sów  m yśliw sk ich  —  w y b itn y m  znaw cą 

je s t  p. Aleksander Stolarow, k tó ry  zaw sze chę tn ie  sę ­
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d z iu je  na n aszych  w ystaw ach  ku ogólnem u zadow olę 

niu . N adto  w tym  dzia le  k o rzy stan o  z pom ocy hodow  

ców w y ż łó w  an g ie lsk ich , jak  to  p. p.: M. B ielaw skiego, 
St. Czerskiego, H. K nothe, prof. T. M archlewskiego,
B. Przychodźko. Z ap raszan o  rów n ież  do sędz iow an ia  

psów  m yśliw sk ich  znan eg o  ek sp e rta  w  tym d zia le  

W . Marra z B erlina .

W  dzia łach  psów  o b ro n n y ch  i poko jow ych  sądzili: 

A. Grimm, H. K nothe, M. Trybulski. Na o s ta tn ią  w y ­

staw ę Pol. Zw iązek H od. P sów  Ras. z ap ro sił do s ą ­

dzen ia  psów  w ty m  dziale  w ybitnego  ek sp erta , o c en ia ­

jącego  psy n a  w ystaw ach  w  ró żn y ch  k ra ja c h  E u ro p y  

i A m eryki —  p. Charles L. J. Kammerer z W ied n ia , 

w y chodząc  z lego założen ia, że ocena psów  będzie  

p rz ep ro w ad zo n a  p rzy  udzia le  tego o s ta tn ieg o  w edług 

w ym agań  M iędzynarodow ego  Zw iązku K ynologicznego.



Przydomki hodowli psów zarejestrowane w Pol. Zwiqzku Hod. 
Psów Rasowych

TREN IN G  — H odow la a m a to rsk a  p o in tró w  
an g ie lsk ich . .Mag. Ja n a  Z ienkow skiego  w Now em  M ie­
ście n /P .

BOLM IL — H odow la  p o in tró w  an g ie lsk ich  B ole­
sław a M ilew skiego w W arszaw ie , ul. L eszno 105.

TEOKAL — H odow la p o in tró w  ang ie lsk ich  A n to ­
niego K alickiego w W arszaw ie  ul. M arcinkow skiego  9.

ZĄBKI —  H od o w la  se tte ró w  angie lsk ich  K azim ie­
rza R adow ieckiego w Z ąbkach  p /W arszaw ą.

V ER TEX  — H odow la  ir la n d zk ic h  se tte ró w  Inż. 
Z ygm unta  K ro tk iew skiego  w W arszaw ie  ul. M a r c i n ­
kow skiego 13.

KALINO W IEC  — H odow la  dogów  S tan is ław a  
S topczyka w K alinow cu p. Żabieniec.

D ‘ANSTA —  H odow la  a m a to rsk a  bu ldogów  f r a n ­
cusk ich  Anieli i S y lw estra  S tach iew iczów  w W a rsz a ­
wie ul. Nowy Św iat 57/24.

SORIA - MORIA — H odow la  fo x te rrie ró w  sz o r­
stkow łosych  M. K. B re d a  w W arszaw ie  ul. M ickiew i­
cza 18.

ABENI —- H odow la  fo x te rrie ró w  szo rstkow łosych  
A nny B en isław sk ie j w W arszaw ie  ul. R o zb ra t 34.

K O JEC  „OGRODU K LASZTORN EG O" —  H odow ­
la d o b e rm an ó w  .1. B orkow skiego  w Now em  (Pom orze).

K O JEC  „SARM ATIA" —  H odow la  psów  rasow ych

M arcina Reibe w N ow ejw si p. D ąb ró w k a  k /M ogilna .
LAZAR —  A m ato rsk a  hodow la  pek ińczyków  T at- 

jany  Z arzeck iej w W arszaw ie , ul. Szopena 15 m. (i.
IGAR —  H odow la  p iesków  pek iń sk ich  Igi R aci­

b o rsk ie j w W arszaw ie  ul. K o p e rn ik a  24.

MARCZA — H odow la  a m a to rsk a  p iesków  p e k iń ­
sk ich  M arji C zaplińsk iej w W arszaw ie  ul. N ow y 
Św iat 26.

DŻUNGLA —  H odow la dogów  Niny M agierow ej 
w Sw arzędziu  ul. D w orcow a 9a.

SAS —  H odow la  fo .x terrierów  szo rstkow łosych  
A nny i G abriela  Sas K ru siń sk ich  we Lwowie, ul. Na- 
b ie laka  37.

SPARTA —  H od o w la  dogów  W ło d z im ierza  S trzy ­
żew skiego w K raszew icach  pow. W ieluń .

A LK IEŁ —  H odow la a m a to rsk a  psów  b e rn a rd y ń ­
skich  A lek san d ra  K ielp ińskiego w B ydgoszczy ulica 
L eszczyńskiego 32.

MASZYCE —  H odow la a ired a le  te rr ie ró w  o raz  
irlan d sk ich  te rr ie ró w  w M aszycach p. O jców.

PO LIEM JA  —  H odow la  psów  raso w y ch  G rety Sy- 
rop o w ej w W arszaw ie  ul. F iltro w a  83.

C H O JN Ó W  — H odow la  jam n ik ó w  E u g en ju sza  
Pacyny  w C hojnow ie p. P iaseczno  k /W arszaw y .

Z Wystawy Polskiej Ksiqżki Kynologicznej
W  ra m a c h  W y s taw y  Psów  Rasowych, od­

bytej w 1932 na terenie T argów  W schodnich  
we Lw ow ie  —  odbyła  się również bardzo  p o u ­
czająca i n iesłychanie wartościowa W y staw a  
Polskiej Książki Kynologicznej. Był to zbiór 
bardzo  s ta rann ie  zestaw ionych sam oistnych 
d ruków , t rak tu jący ch  o psie od czasów n a j ­
dawniejszych, t. j. począwszy od XVI w ieku  aż 
do chwili obecnej z uw zględnieniem  wszelkich 
zagadnień  z psem  związanych, jak  pochodze­
nie, h istorja , rasy, hodow la, tresura , uży tk o w a­
nie, życie psa, choroby, słownictwo, podania , 
p rzysłow ia wreszcie l i te ra tu ra  p iękna, wraz 
z p iśm iennic tw em  dla młodzieży i dzieci.

W y staw a  o m aw iana  została zorganizow ana 
przez dr. W itolda Ziembickiego, k tó ry  posiada 
bogaty  zbiór l i te ra tu ry  kynologicznej oraz m y ­
śliwskiej. W sp an ia ły  kata log  w ystaw y polskiej 
książki kynologicznej, opracow any  przez dr. 
W . Ziembickiego, stanowi dla oświeconych h o ­
dowców i m iłośn ików  psa nie tylko p iękną  p a ­
m ią tkę  z tej jedynej w  swoim rodza ju  w ys ta ­
wy, ale nad to  bardzo  pożyteczną bibliograficz­
ną  pracę. Katalog został w ydany  bardzo  s ta ­
rannie, n iem al luksusow o i ozdobiony przepięk- 
nem i drzew orytam i, zaczerpniętemi z dzieł s ta ­
rożytnych, t rak tu jących  o psie.
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Poleca s ię  u w a d ze  h o d o w c ó w  i m iło ś n ik ó w  z w ie rz ę ł 

następu jqce  w y d a w n ic tw a :

MAURYCY TRYBULSKI. P sy. O bszerny  o p a r ty  na  p o d s ta w a c h  n a u k o w y c h  podręczn ik
h odow li  p sów  rasow ych , ich w ychow u , u t rz y m a n ia ,  t resu ry ,  
leczenia  z licznem i i lu s t ra c ja m i .........................................Cena 8 zł.

MAURYCY TRYBULSKI. D zikie zw ierzęta futerkow e. Je d y n y  w języ k u  po lsk im  obszerny
p o d ręczn ik  hodow li  lisów, norek , szopów, n u try j ,  kun ,  tchórzów , 
w yder,  b o b ró w  i t. d ................................................................Cena 8 zł.

MAURYCY TRYBULSKI. Kot dom ow y i jego hodow la. J e d y n y  w języ k u  polskim  p o d rę c z ­
nik  hodow li k o ta  dom ow ego, jego ra sy  i odm iany ,  o rgan izac je  
hodo w có w  k o tów  i t. d .......................................................... Cena 2 zł.

MAURYCY TRYBULSKI. Króliki. W y c z e rp u jąc y  po d ręczn ik  o hodow li  k ró lików  z uw zg lęd ­
n ien iem  chow u, u t rz y m a n ia ,  żywienia , leczenia  chorób , w y ro b u  
fu te re k  i t. d ..................................................................... Cena 5 zł. 50 gr.

MAURYCY TRYBULSKI. Kozy. P o d rę c z n ik  hodow li kóz z uw zg lęd n ien iem  opisu  poszcze­
gó lnych  ras, żywienia , ro z m n a ż a n ia  i p rodukc ji .  Cena 1 zł. 20 gr.

MAURYCY TRYBULSKI. Kury. O bszerny  p o d rę c z n ik  pośw ięcony  w yłączn ie  hodow li kur .
400 str. d ru k u ,  126 i l u s t r a c y j ......................................... C ena 8 zł.

MAURYCY TRYBULSKI. Gospodarski C hów  D robiu. P ra k ty c z n y  p o d ręczn ik  hodow li
d ro b iu  dla g o sp o d a rs tw  m n ie jsz y c h .................................Cena 4 zł.

MAURYCY TRYBULSKI. Gospodarski i Am atorski Chów Gołębi. P o d ręczn ik  chow u  gołębi
opasow ych, pocz tow ych  i ozdobnych  . . . Cena 2 zł. 80 gr.

Poradnik E ncyklopedyczny Gospodarstwa W iejsk iego. T o m  II.
P ro d u k c ja  Zwierzęca. Str. 416, ryc. 270. (Dział d rob iu , gołębi, 
k ró lików , zw ierzą t  fu te rk o w y ch ,  psów, ko tów , kóz w o p ra c o w a ­
n iu  M. T ry b u lsk ieg o ) .....................................................................Cena 8 zł.

N ad to  wyszło  z d ru k u  k ilkanaśc ie  b ro s z u r  o p ra c o w a n y c h  przez M. T rybulsk iego , 
d o tyczących  zaagdn ień  zw iązanych  z hodow lą  poszczególnych  g a tu n k ó w  zw ierząt. B ro szu ry  
te zostały  w y d an e  w języ k u  o jczys tym  oraz  w języ k ach  obcych.

W ym ien ione >vyżej podręczniki i broszury m ożna nabyć w  K sięgarni R olniczej 
w W arszaw ie oraz w  innych księgarniach.




